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Nowy organ UPWr
RADA UCZELNI
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– na mocy Ustawy 2.0 – rady uczelni

Nowa ustawa Prawo o szkolnictwie
wyższym i nauce
ZMIANY W NAUCE I DYDAKTYCE 
NA UPWr
Wiodące Zespoły Badawcze, szkoła doktorska,
nowe zasady współpracy z gospodarką. Czego
powinniśmy się spodziewać w najbliższych
miesiącach, co się zmieni i jak?

Kompetencje i rynek – klucz do zmian
w polskim rolnictwie
PRZEWRÓT KOPERNIKAŃSKI 
W ROLNICTWIE
W ocenie Komisji Europejskiej Wspólna
Polityka Rolna jest od kilkudziesięciu lat jedną
z najistotniejszych polityk Unii Europejskiej.
Zdecydowała ona również o zmianie
polskiego rolnictwa po akcesji do UE
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Re dak cja za strze ga so bie pra wo do skró tów 
i pu bli ka cji ma te ria łów w do god nym cza sie. 
Ma te ria łów nie za mó wio nych nie zwra ca my. 
Re dak cja nie po no si od po wie dzial no ści  
za treść za miesz czo nych re klam.
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Jak ciekawie promować naukę
LICZĄ SIĘ FAKTY, NIE OPINIE
Dawid Myśliwiec, chemik i youtuber 
z „Uwaga! Naukowy Bełkot”, o myśleniu
magicznym, antyszczepionkowcach i o tym, 
co nas czeka w nauce

Wspomnienie: Ryszard Badura
PROFESOR W STARYM STYLU
Był wybitnym naukowcem, który otworzył
medycynę weterynaryjną na współpracę
z medycyną człowieka. 
Cztery kadencje stał na czele Uniwersytetu
Przyrodniczego we Wrocławiu. 
Jak wspominają go współpracownicy?

Odpowiedzialność naukowca 
wobec społeczeństwa jest ogromna
BEZ ETYKI ANI RUSZ
Profesor Andrzej Górski z Instytutu
Immunologii i Terapii Doświadczalnej PAN
i przewodniczący Komisji ds. Etyki w Nauce
o tym, dlaczego polskie uczelnie powinny
wprowadzić regulaminy dotyczące kwestii
etycznych

V Święto Sera i Wina
Z DOBRYM SMAKIEM
Warsztaty serowarskie, winiarskie 
i slow food, wybór najlepszych dolnośląskich
serów i win, certyfikaty przyznane
przez Zieloną Dolinę i gość specjalny 
– Robert Makłowicz. Do Pawłowic po raz
kolejny przyjechały tłumy wrocławian.

40–41
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Jjest taka anegdota o jednym z największych
umysłów XX wieku: 

Albert Einstein wręczył asystentowi listę pytań
egzaminacyjnych. 
– Profesorze, to są takie same pytania jak
w ubiegłym roku – zwrócił uwagę asystent.
– Tak, ale odpowiedzi się zmieniły – odpowiedział
wielki fizyk. 

I być może warto, by każdy z nas od czasu do czasu
poświęcił chwilę refleksji istocie zmian, które zaszły
w jego własnym życiu, w najbliższym otoczeniu,
a wreszcie w całym świecie. Ileż paradygmatów,
zwyczajów, możliwości kiedyś uważanych
za dominujące, każdy z nas dziś traktuje jak
ciekawostkę z przeszłości, jakiś zamknięty etap. Jako
ludzie nauki powinniśmy być nawet bardziej niż inni
otwarci na możliwość zmiany, na chodzenie szlakami
nieutartymi i nieoczywistymi. 

Dlatego jako rektor kadencji przemian tak bardzo
wierzę w szanse, jakie naszej uczelni dają zmiany
legislacyjne. Wejście w życie nowej ustawy
o szkolnictwie wyższym i nauce stało się swoistym
katalizatorem procesu przemian w naszej akademickiej
społeczności. W tym numerze „Głosu Uczelni” dużo
o tym piszemy, na co dzień dyskutujemy, często 
się spieramy, by ostatecznie poszukiwać kompromisu. 

Jedno jest pewne: odchodzi do wdzięcznej pamięci
dotychczasowy model organizacji pracy i zarządzania
UPWr, nowy to nasza historyczna szansa. Szansa
oparta na ludziach, z których każdy ma tu swoje ważne
miejsce i zadania. 

Profesor TADEUSZ TRZISZKA
Rektor Uniwersytetu Przyrodniczego 
we Wrocławiu

SZANOWNI PAŃSTWO,
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Inauguracja roku akademickiego
2018/2019
NIE TYLKO NAGRODY
3 października społeczność Uniwersytetu
Przyrodniczego we Wrocławiu rozpoczęła
nowy rok akademicki. W auli Jana Pawła II
wręczano dyplomy i wyróżnienia. 
Przyznano też doktorat honoris causa
– prof. Bogusławowi Buszewskiemu

Święto Uniwersytetu Przyrodniczego
we Wrocławiu
Z DUMĄ I DLA NAUKI
14 listopada Uniwersytet Przyrodniczy 
we Wrocławiu uroczyście obchodził swoje
święto. Z tej okazji nagrodzono najlepszych
naukowców i wieloletnich pracowników 
oraz nadano tytuł doktora honoris causa
prof. Wolfgangowi Kellerowi

X Koncert Noworoczny
JUBILEUSZOWY
Blisko 70 tysięcy złotych z aukcji, puszek
i sprzedaży katalogów. Żywiołowy Marek
Obszarny, fantastyczny Artur Andrus i chór
Uniwersytetu Przyrodniczego we Wrocławiu
w nowej odsłonie – X Koncert Noworoczny 
był wielkim sukcesem

Rektor Tadeusz Trziszka doktorem
honoris causa Uniwersytetu
Medycznego we Wrocławiu
GODNOŚĆ, KTÓRA ZOBOWIĄZUJE
Profesor Tadeusz Trziszka został wyróżniony
przez wrocławskich medyków. Doktorat
honoris causa to zwieńczenie wieloletniej 
i dobrej współpracy naukowej m.in. w ramach
projektu OVOCURA

Wrzesień 2018–maj 2019
DZIAŁO SIĘ...
Życie uczelni w telegraficznym skrócie
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RRa da uczel ni jest no wym or ga nem
w ustro ju wszyst kich uczel ni pu blicz -
nych w Pol sce. Obok pra cow ni ków
uczel ni mu szą za sia dać w niej rów nież
oso by z ze wnątrz. Jej szcze gó ło we za da -
nia okre śla ją uczel nie w swo ich sta tu -
tach. Ra da uczel ni skła da se na to wi rocz -
ne spra woz da nie z dzia łal no ści, a jej
prze wod ni czą cy peł ni funk cję pra co -
daw cy w sto sun ku do rek to ra. 

W skład ra dy na UPWr wcho dzi
6 osób po wo ły wa nych przez se nat,
w tym 3 oso by spo za uczel ni, oraz prze -
wod ni czą cy sa mo rzą du stu denc kie go.

Prze wod ni czą cym wy bie ra nym przez
se nat mo że być tyl ko osoba po cho dzą ca
spo za uczel ni. 

Za sa dy funk cjo no wa nia ra dy okre śla
od po wied ni re gu la min, ra da po dej mu je
uchwa ły na po sie dze niach w obec no ści
co naj mniej po ło wy człon ków. 

Jej ka den cja trwa 4 la ta i roz po czy na
się 1 stycz nia ro ku na stę pu ją ce go po ro -
ku, w któ rym roz po czę ła się ka den cja
se na tu. Ta sa ma oso ba mo że być człon -
kiem ra dy uczel ni nie wię cej niż przez
2 na stę pu ją ce po so bie ka den cje. Okre -
su człon ko stwa w ra dzie przez część ka -
den cji nie wli cza się do licz by tych ka -
den cji.

Człon ko wi ra dy uczel ni po wo ła ne -
mu przez se nat przy słu gu je mie sięcz ne
wy na gro dze nie, któ re go wy so kość nie
mo że prze kro czyć 67% mi ni mal ne go
mie sięcz ne go wy na gro dze nia za sad ni -
cze go dla pro fe so ra uczel ni pu blicz nej.
Wy so kość wy na gro dze nia usta la Se nat
UPWr.
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Nowa ustawa Prawo o szkolnictwie wyższym i nauce skutkuje wieloma zmianami na polskich
uczelniach. Jedną z nich jest powołanie nowego organu – rady uczelni. Wyjaśniamy, jakie będą
jej kompetencje i kto w niej zasiada. 

RADA UCZELNI 
Nowy organ UPWr

4 TEMAT NUMERU

ORGANY UCZELNI PUBLICZNEJ

RADA UCZELNI REKTOR SENAT

• opiniowanie projektu strategii uczelni
• opiniowanie projektu statutu
• monitorowanie gospodarki finansowej uczelni
• monitorowanie zarządzania uczelnią
• wskazywanie kandydatów na rektora po zaopiniowaniu przez senat
• występowanie z wnioskiem do ministra o ustalenie wynagrodzenia zasadniczego

i dodatku funkcyjnego dla rektora
• przyznawanie rektorowi dodatku zadaniowego
• wydawanie zgody na dodatkowe zatrudnienie rektora
• opiniowanie sprawozdania z realizacji strategii uczelni
• wyrażanie zgody na dokonanie przez uczelnię czynności prawnej w zakresie rozporządzania

składnikami aktywów środków trwałych oraz dokonanie przez uczelnię czynności prawnej
w zakresie oddania tych składników do korzystania innemu podmiotowi na okres
przekraczający 180 dni, gdy wartość tych składników przekracza 2 mln zł

• uchwalanie i aktualizowanie programu naprawczego

ZADANIA RADY UPWr:



W SKŁAD PIERWSZEJ RADY UCZELNI NA UPWr WESZLI:
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Prze wod ni czą cy MA REK WO RON
• kanc lerz Lo ży Dol no ślą skiej BCC, 

wie lo let ni czło nek Kon wen tu Uni wer sy te tu Przy rod ni cze go we Wro cła wiu

Swo ją ak tyw ność za wo do wą po świę ca roz wo jo wi przed się biorstw i przed się bior czo ści, zwłasz -
cza we współ pra cy ze śro do wi skiem aka de mic kim. Or ga ni zu je szko le nia i men to ring pra cow ni -
czy, wspie ra dzia łal ność spo łecz ną i cha ry ta tyw ną. Jest za ło ży cie lem Dol no ślą skiej Ra dy Przed -
się bior czo ści i Na uki przy BCC.

Dr STANISŁAW HAN 
• biznesmen z tytułem

doktora nauk biologicznych,
założyciel i prezes firmy
PPF Hasco-Lek SA

Zwo len nik sta łej part ner skiej
współ pra cy na li nii na uka–biz -
nes. Dzia łal ność biz ne so wą łą czy ze wspie ra niem lo kal nych
ini cja tyw o cha rak te rze spo łecz nym czy spor to wym. Od lat an -
ga żu je się w przed się wzię cia cha ry ta tyw ne, w 2006 ro ku
wspól nie z pra cow ni ka mi stwo rzył fun da cję „HASCO-LEK”, któ -
ra po ma ga cho rym i po trze bu ją cym dzie ciom.

Prof. ANTONI SZUMNY
• kierownik Katedry Chemii

Wydziału Biotechnologii
i Nauk o Żywności 

W krę gu je go za in te re so wań na -
uko wych znaj du ją się za gad nie -
nia zwią za ne z ana li zą związ ków
na tu ral nych w su row cach ro ślin -
nych ze szcze gól nym uwzględ -
nie niem związ ków lot nych i olej -
ków ete rycz nych ziół. Jest eks -
per tem NCBiR, NCN, NAWA oraz
za gra nicz nych La Ca ixa Fo un da -
tion i Re se arch Fo un da tion Flan -
ders (Bel gia). Sta le współ pra cu je
z przed się bior stwa mi.

Ks. prof. ANDRZEJ TOMKO
• były rektor Papieskiego Wydziału

Teologicznego we Wrocławiu 

Obec nie jest dy rek to rem In sty tu tu Fi lo -
zo fii Chrze ści jań skiej i Na uk Spo łecz -
nych PWT, de le ga tem ar cy bi sku pa wro -
cław skie go ds. dia lo gu z ju da izmem,
człon kiem Ra dy ds. Dia lo gu Mię dzy kul -
tu ro we go przy Pre zy den cie Mia sta Wro -
cła wia oraz asy sten tem śro do wisk twór -

czych ar chi die ce zji wro cław skiej. Ak tyw ny uczest nik dzia łań
in sty tu cji oto cze nia biz ne su (m.in. Dol no ślą skiej Izby Rze -
mieśl ni czej, Za chod niej Izby Go spo dar czej, BCC). Współ pra -
cu je z in sty tu cja mi Par la men tu Eu ro pej skie go.

Prof. JOANNA MĄKOL 
• z Instytutu Biologii Wydziału

Biologii i Hodowli Zwierząt

W pra cy ba daw czej zaj mu je się za -
gad nie nia mi do ty czą cy mi sys te ma -
ty ki, bio lo gii i hi sto rii ewo lu cyj nej
roz to czy oraz in te rak cji pa so żyt–
–ży wi ciel. Jest be ne fi cjent ką sty pen -
diów rzą do wych i sta ży na uko wych
w Fin lan dii, Nor we gii i we Wło szech.
Jest pre ze sem Pol skie go To wa rzy -
stwa Aka ro lo gicz ne go i człon kiem

rad na uko wych Mu zeum i In sty tu tu Zoo lo gii PAN w War sza -
wie oraz In sty tu tu Sys te ma ty ki i Ewo lu cji Zwie rząt PAN
w Kra ko wie.

ANNA LIPOWSKA
• przewodnicząca Samorządu

Studentów UPWr, studentka V roku
odnawialnych źródeł energii
i gospodarki odpadami 

Ak tyw na w dzia łal no ści stu denc kie go
ru chu na uko we go (SKN Od na wial nych
Źró deł Ener gii „BioEnergia”), człon ki ni
ko mi sji pro gra mo wej swo je go kie run -
ku, Se na tu UPWr i Ra dy Wy dzia łu Przy -
rod ni czo -Tech no lo gicz ne go. Wcze śniej
by ła prze wod ni czą cą wy dzia ło we go
sa mo rzą du stu den tów.

Prof. TADEUSZ STEFANIAK 
• z Katedry Immunologii, Patofizjologii i Prewencji Weterynaryjnej Wydziału

Medycyny Weterynaryjnej 
Spe cja li sta w za kre sie im mu no lo gii i pre wen cji we te ry na ryj nej, współ re dak tor
pierw sze go pod ręcz ni ka z neo na to lo gii we te ry na ryj nej, wy ko naw ca wie lu pro jek -
tów ba daw czych. Pre zes Pro Ani ma li, pierw szej spół ki spin -off UPWr, pro du cen -
ta bio pre pa ra tów dia gno stycz nych i wspo ma ga ją cych zdro wie zwie rząt.



ZMIANY W NAUCE 
I DYDAKTYCE UPWr

Ustawa Prawo o szkolnictwie wyższym i nauce, czyli tzw. Ustawa 2.0 to duże zmiany prawne,
finansowe i organizacyjne na polskich uczelniach – zmieniła się systematyka dziedzin i dyscyplin
naukowych, zasady ewaluacji działalności uczelni, przyznawania uczelniom pieniędzy z budżetu
państwa i kształcenia, szczególnie doktorantów. Uni wer sy tet Przy rod ni czy we Wro cła wiu jest
w trak cie trans for ma cji w uczel nię ba daw czą – po wo łu je Wio dą ce Ze spo ły Ba daw cze, two -
rzy szko łę dok tor ską i no we za sa dy współ pra cy z go spo dar ką. Po wo ła no no wy or gan – ra dę
uczel ni, przy go to wa no no wy sta tut. Wszyst ko, co w związ ku z no wą usta wą już się na uczel -
ni wy da rzy ło i wszyst ko, cze go mo że my się spo dzie wać w naj bliż szych mie sią cach
w ob sza rze na uki i dy dak ty ki, opi su je my na na stęp nych stro nach. 
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Nowa ustawa 
Prawo o szkolnictwie wyższym

i nauce

6 TEMAT NUMERU



No wa usta wa Pra wo o szkol nic -
twie wyż szym i na uce oraz idą ce
za nią roz po rzą dze nia wpro wa -
dzi ły no wy po dział dzie dzin
i dys cy plin na uko wych oraz pod -
po rząd ko wa ły im wie le aspek tów
dzia łal no ści uczel ni w Pol sce. 

Jed ną z naj waż niej szych zmian jest we -
ry fi ka cja pra cy na ukow ców i oce -
na uczel ni w ra mach dys cy plin. Przy -
zna wa ne uczel niom upraw nie nia do
nada wa nia stop ni na uko wych rów nież
po wią za no z dys cy pli na mi i uzy ski wa -
ny mi w nich wy ni ka mi. 

Do tej po ry Uni wer sy tet Przy rod ni -
czy we Wro cła wiu miał 10 upraw nień
aka de mic kich w 10 dys cy pli nach, w tym
jed no nie peł ne – w przy pad ku bio lo gii
mo gli śmy nada wać tyl ko sto pień dok -
to ra, w po zo sta łych rów nież dok to ra
ha bi li to wa ne go. Od 1 ma ja 2019 ro ku
UPWr ma peł ne upraw nie nia aka de -
mic kie w 7 dys cy pli nach z 3 dzie dzin: 

▸ DZIEDZINA NAUK ROLNICZYCH:
• rolnictwo i ogrodnictwo

(należy do niej
108 naukowców UPWr), 

• technologia żywności i żywienia
(82 naukowców),

• weterynaria (124 naukowców), 
• zootechnika i rybactwo

(49 naukowców), 

▸ DZIEDZINA NAUK ŚCISŁYCH
I PRZYRODNICZYCH:
• nauki biologiczne

(65 naukowców), 

▸ DZIEDZINA NAUK 
INŻYNIERYJNO-TECHNICZNYCH:
• inżynieria lądowa i transport

(36 naukowców),
• inżynieria środowiska, górnictwo

i energetyka (88 naukowców). 

Ta ki układ – 7 dys cy plin w 3 dzie dzi -
nach – po zwa la za cho wać UPWr sta tus
uni wer sy te tu. 7 dys cy plin z upraw nie -
nia mi (tzw. dys cy plin wio dą cych) nie
ozna cza jed nak, że na UPWr nie bę dą
pro wa dzo ne ba da nia w in nych dys -
cy pli nach. Bę dą one fi nan so wa ne ze
środ ków sub wen cji i pro jek tów, ja kie
po zy ska ją. 60 pra cow ni ków UPWr re -
pre zen tu je 12 in nych dys cy plin niż wio -
dą ce. 

Dys cy pli ny wio dą ce zo sta ły wy bra ne
m.in. na pod sta wie oświad czeń na ukow -
ców o re pre zen to wa nych przez nich
dzie dzi nach i dys cy pli nach, któ re skła -
da li w li sto pa dzie 2018 ro ku. Po dej mu -
jąc de cy zję o zre du ko wa niu upraw nień
z 10 do 7, za rząd uczel ni brał pod uwa -

gę rów nież moż li wość za pew nie nia roz -
wo ju każ dej dys cy pli ny (a tym sa mym
ka dry) oraz ka te go rie na uko we dys cy -
plin, któ re za le żą od ostat niej oce ny pa -
ra me trycz nej wy dzia łów. 

Na pięć wy dzia łów UPWr – dwa
w ostat niej oce nie pa ra me trycz nej do sta -
ły ka te go rię A+, je den A, a ko lej ne dwa B. 

Trans for ma cja z ka te go rii wy dzia łów
do ka te go rii dys cy plin da je nam trzy
dys cy pli ny na uko we z ka te go rią A+,
jed ną A i trzy B (patrz: sche mat po wy -
żej). Ta ki roz kład ka te go rii za pew nia
UPWr ko rzyst ną sub wen cję (któ ra za -
stą pi do tych cza so wą do ta cję mi ni ste -
rial ną) w la tach 2020 i 2021. W 2019 r.
bra na pod uwa gę jest jesz cze ka te go ry -
za cja wy dzia łów. 

WYDZIAŁ 
BIOTECHNOLOGII

I NAUKI O ŻYWNOŚCI

technologia żywności 
i żywienia

technologia
żywności 
i żywienia

nauki
biologiczne

zootechnika
i rybactwo

biotechnologia

biologia

zootechnika

nauki weterynaryjne

ochrona i kształtowanie
środowiska

geodezja i kartografia

argonomia

ogrodnictwo
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Nad rzęd nym ce lem i naj więk szym
wy zwa niem, ja kie stoi przed uczel nią
w naj bliż szych la tach, jest utrzy ma nie
ka te go rii A i A+ oraz pod nie sie nie po -
zo sta łych do co naj mniej B+ w pro ce sie
ewa lu acji w 2021 r. Oce nia ne bę dą wte -
dy dys cy pli ny i każ dy pra cow nik je re -
pre zen tu ją cy, a nie jak do tej po ry wy -
dzia ły. Od wy ni ków ewa lu acji za le żeć
bę dą dal sze upraw nie nia uczel ni do
nada wa nia stop ni – da ją je tyl ko ka te -
go rie A+, A i B+, a tak że fi nan so wa nie,
ja kie UPWr otrzy ma z bu dże tu pań stwa
po 2021 r. Upraw nie nia przy zna ne po
ewa lu acji bę dą obo wią zy wać przez 4 la -
ta, czy li do wy ni ków ko lej nej ewa lu acji. 

Utra ta upraw nień w jed nej dys cy pli -
nie wpły nie na resz tę, w prze ci wień stwie
do upraw nień funk cjo nu ją cych do tej
po ry nie za leż nie na wy dzia łach. Uczel -
nie ma ją ce – przy kła do wo – dwie sil ne
dys cy pli ny i pięć sła bych, mo gą być je -
dy nie aka de mią, lecz nie uni wer sy te tem. 

Zgod nie z usta wą od 1 ma ja 2019 r.
stop nie i ty tu ły na uko we nada wa ne są
w no wych dys cy pli nach. Jed nak do
1 paź dzier ni ka, czy li dnia wej ścia w ży -
cie no we go sta tu tu i struk tu ry uczel ni,
nie ma moż li wo ści wszczę cia po stę po -
wań w spra wie ich nada nia.

Tak jak do tej po ry stop nie na uko we
nada wa ne bę dą w dzie dzi nie i dys cy pli -

nie na uko wej. Na UPWr bę dą je nada wać
ra dy dys cy plin – każ da dys cy pli na bę -
dzie mia ła ra dę zło żo ną z na le żą cych do
niej pro fe so rów, dok to rów ha bi li to wa -
nych i dok to rów. Wpro wa dzo no rów -
nież moż li wość nada nia stop nia dok to ra
tyl ko w dzie dzi nie, bez do pre cy zo wa nia
dys cy pli ny, gdy roz pra wa dok tor ska jest
na ty le in ter dy scy pli nar na, że nie moż -
na wska zać dys cy pli ny wio dą cej. Wte dy
sto pień dok to ra na da je Se nat UPWr. 

No wo ścią jest rów nież moż li wość
nada nia przez Pre zy den ta RP ty tu łu
pro fe so ra w trzech wa rian tach: wy łącz -
nie w dzie dzi nie, w dzie dzi nie i dys cy -
pli nie lub w dzie dzi nie i dys cy pli nach
(do tej po ry tyl ko w dzie dzi nie). Za
nada wa nie ty tu łów pro fe so ra bę dzie
w ca ło ści od po wia da ła Ra da Do sko na -
ło ści Na uko wej, któ ra od 2021 r. za stą pi
Cen tral ną Ko mi sję ds. Stop ni i Ty tu łów.
Uczel nia nie bę dzie już bra ła udzia łu
w tej pro ce du rze. 

Każ dy kie ru nek stu diów przy pi sa ny
zo sta nie do jed nej dys cy pli ny. W dys cy -
pli nach pro wa dzo ne bę dą tak że szko ły
dok tor skie, któ re są no wą for mą kształ -
ce nia dok to ran tów. 
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ZADANIA RADY DYSCYPLINY

▸ nadawanie stopni naukowych w dyscyplinie

▸ udział w ocenie postępów w przygotowywaniu rozpraw doktorskich w danej dyscyplinie

▸ opracowanie strategii rozwoju dyscypliny, w szczególności: 
identyfikacja priorytetowych problemów i kierunków badawczych, okresowa analiza dorobku dyscypliny

▸ współpraca z radami programowymi kierunków studiów w kwestii inicjowania nowych kierunków
studiów oraz rozwoju programów kształcenia na kierunkach przypisanych do danej dyscypliny

▸ współpraca z radami innych dyscyplin w celu promowania interdyscyplinarności

▸ udział w opracowaniu kryteriów okresowej oceny nauczycieli akademickich

▸ udział w opracowaniu wymagań w konkursach na stanowiska w grupie pracowników badawczych i badawczo-dydaktycznych

▸ współpraca ze szkołami doktorskimi

Od października 2019 r. stopnie naukowe będą na UPWr
nadawane przez rady dyscyplin. Na zdjęciu świeżo upieczona

doktor ALICJA KOWALCZYK odbiera dyplom doktorski 
z rąk promotora prof. MARIANA KUCZAJA.

W momencie zamykania tego wydania
„Głosu Uczelni” nowy statut Uniwersytetu
Przyrodniczego we Wrocławiu nie był
jeszcze przyjęty przez Senat UPWr,
dlatego szczegóły ustaleń, które
prezentujemy, mogą ulec zmianie.



1. Ewa lu acja nie bę dzie już prze pro wa dza na w ob rę bie wy -
dzia łów, a w ob rę bie dys cy plin, w któ rych uczel nia za -
trud nia co naj mniej 12 pra cow ni ków (w prze li cze niu
na peł ne eta ty i we dług sta nu na 31 grud nia ro ku po prze -
dza ją ce go ewa lu ację). O przy na leż no ści do dys cy pli ny de -
cy du ją skła da ne i wpro wa dza ne do sys te mu POL-on
oświad cze nia o re pre zen to wa nej przez każ de go pra cow ni -
ka dzie dzi nie i dys cy pli nie na uko wej. Oświad cze nie moż -
na zmie niać, jed nak nie czę ściej niż co 2 la ta. 

Na UPWr ewa lu owa nych bę dzie więc sie dem dys cy plin
wio dą cych. 

2. Do oce ny nie bę dą – tak jak do tej po ry – zgła sza ni tyl ko
naj lep si. Oce nia ne bę dą osią gnię cia wszyst kich pra cow ni -
ków pro wa dzą cych (ca ło ścio wą lub czę ścio wą) dzia łal ność
w da nej dys cy pli nie. Ta zmia na nie jest jed nak rów no -
znacz na z in dy wi du al ną oce ną pra cow ni ków – w ewa lu -
acji oce nie pod le ga in sty tu cja. 

3. Ewa lu acja wpro wa dza li mit osią gnięć – każ dy na uko wiec
bę dzie mógł zgło sić do oce ny tyl ko 4 swo je naj lep sze do ko -
na nia. Li czy się za tem ja kość pra cy, a nie jej ilość. Ogra ni -
cze nia zgła sza nych osią gnięć bę dą od po wied nio zwięk sza -
ne dla pu bli ka cji wie lo au tor skich. 
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KRYTERIA EWALUACJI

Ewaluacja działalności naukowej uczelni

1POZIOM NAUKOWY
– mierzony liczbą publikacji 
(artykułów w czasopismach
i monografii wydanych przez
wydawnictwa z wykazu i spoza
niego) oraz patentów
na wynalazki będące
wynikiem badań
podstawowych i stosowanych 

2
3

EFEKTY FINANSOWE BADAŃ NAUKOWYCH I PRAC ROZWOJOWYCH,
czyli:
• projekty obejmujące badania naukowe lub prace rozwojowe

finansowane w trybie konkursowym przez instytucje zagraniczne
lub organizacje międzynarodowe, a także przez NCN i NCBiR,

• komercjalizacja wyników badań naukowych, prac rozwojowych
lub know-how związanego z tymi wynikami, 

• usługi badawcze świadczone na zlecenie podmiotów
nienależących do systemu szkolnictwa wyższego i nauki

WPŁYW DZIAŁALNOŚCI NAUKOWEJ NA FUNKCJONOWANIE SPOŁECZEŃSTWA I GOSPODARKI 
– oceniany na podstawie związków między badaniami a gospodarką, funkcjonowaniem
administracji, ochroną zdrowia, ochroną środowiska, bezpieczeństwem i innymi czynnikami,
które wpływają na rozwój cywilizacyjny społeczeństwa. Pod uwagę będzie tu brane tzw. studium
indywidualnych przypadków. Jedynie w tym kryterium można zgłaszać osiągnięcia wytworzone
przed okresem objętym ewaluacją – od 1997 r., jeśli ich wpływ przypada na ewaluowane lata. 

Mechanizmy doboru publikacji do oceny w ewaluacji są
na tyle skomplikowane, że wprowadzono algorytm
optymalizujący, który ma zapewniać uczelniom
możliwość uzyskania jak najwyższej oceny za publikacje.
Algorytm dokonuje wstępnego wyboru osiągnięć
naukowych, które powinny stanowić podstawę
do ewaluacji, podpowiada, za które osiągnięcia
można zyskać najwięcej punktów (wszystkie osiągnięcia
muszą być wprowadzone do systemu POL-on i ORCID).
Ostateczną decyzję podejmuje jednak rektor. 

Po raz pierw szy ewa lu acja ja ko ści dzia łal no ści na uko wej uczel ni na no wych za sa dach zo sta nie prze pro -
wa dzo na w 2021 ro ku. Obej mie okres od 2017 do 2020 ro ku, więc już dzi siaj pra cu je my na jej wy nik.

W ZA SA DACH EWA LU ACJI WPRO WA DZO NO TRZY FUN DA MEN TAL NE ZMIA NY:
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Na UPWr o roz wój dys cy plin wio dą -
cych we wszyst kich trzech ka te go riach
bę dą dba ły ra dy dys cy plin, w szcze gól -
no ści Wio dą ce Ze spo ły Ba daw cze. 

Ewa lu ację prze pro wa dzi Ko mi sja
Ewa lu acji Na uki, któ ra roz po czę ła dzia -
łal ność 1 mar ca 2019 r. Wy ni kiem ewa -
lu acji bę dzie przy zna nie każ dej z ewa lu -

owa nych dys cy plin ka te go rii na uko wej:
A, B+, B lub C. Przy zna na ka te go ria bę -
dzie nie zmien na przez 4 la ta (do ko lej -
nej ewa lu acji). 

Ka te go ria A+ bę dzie przy zna wa na
jed nost kom, któ rych dzia łal ność bę dzie
po rów ny wal na z wio dą cy mi eu ro pej ski -
mi ośrod ka mi na uko wy mi i do ce nia -
na za gra ni cą. Przy zna nie ka te go rii A+
bę dzie wy ma ga ło do dat ko wej oce ny
dwóch eks per tów, z któ rych co naj -
mniej je den bę dzie po cho dził z za gra -
nicz ne go ośrod ka na uko we go. 

Od przy zna nej ka te go rii bę dą za le ża -
ły upraw nie nia uczel ni do nada wa nia
stop ni na uko wych – upraw nie nia bę dą
przy słu gi wa ły tyl ko dys cy pli nom oce -
nio nym na A+, A i B+. 

PRZY PO MI NA MY: 

Na pod sta wie tych sa mych kry te riów
UPWr bę dzie prze pro wa dzał rów nież
we wnętrz ną oce nę efek tów pra cy Wio -
dą cych Ze spo łów Ba daw czych, ale
co 2 la ta. W opar ciu o nie zo sta nie też
przy go to wa na no wa an kie ta oce ny
wszyst kich na uczy cie li aka de mic kich,
któ ra mu si być przy ję ta przez Se nat
do koń ca 2020 ro ku.

60%
efekty finansowe
badań naukowych
i prac rozwojowychpoziom

naukowy
20%

20%
wpływ działalności 
naukowej 
na społeczeństwo
i gospodarkę 

35%

15%

efekty finansowe
badań naukowych
i prac rozwojowych

wpływ działalności 
naukowej 
na społeczeństwo
i gospodarkę 

poziom
naukowy 50%

DZIEDZINA NAUK ŚCISŁYCH, PRZYRODNICZYCH, 
MEDYCZNYCH I O ZDROWIU
Dyscypliny UPWr: nauki biologiczne

Dyscypliny będą oceniane w trzech kryteriach, a każde kryterium będzie miało inną wagę procentową dla różnych grup nauk. 
W ten sposób uwzględniona zostanie specyfika różnych dyscyplin. 

DLA UPWr LICZĄ SIĘ DWIE GRUPY:

DZIEDZINA NAUK ROLNICZYCH I  INŻYNIERYJNO-TECHNICZNYCH
Dyscypliny UPWr: rolnictwo i ogrodnictwo, technologia żywności
i żywienia, weterynaria, zootechnika i rybactwo, inżynieria lądowa
i transport, inżynieria środowiska, górnictwo i energetyka

Ewaluacja w 2021 r. skupi się na dwóch aspektach: osiągnięciach naukowych i współpracy
z gospodarką, czyli pionach, za które w tej chwili odpowiadają prof. ANNA CHEŁMOŃSKA-SOYTA,
prorektor ds. innowacji i współpracy z gospodarką, oraz prof. JAROSŁAW BOSY, prorektor ds. nauki
i współpracy z zagranicą



Uniwersytet Przyrodniczy we
Wrocławiu jako jedna z 19 uczelni
w Polsce uzyskał w ostat niej 
pa ra me try za cji jed no stek 
na uko wych po wy żej 50% ka te -
go rii A i A+, dzię ki cze mu ma
szan sę zo stać uni wer sy te tem
ba daw czym. Ta ki sta tus zdo bę -
dzie mak sy mal nie 10 uczel ni,
któ re wy gra ją mi ni ste rial ny kon -
kurs „Inicjatywa doskonałości 
– uczelnia badawcza”.

Na przy go to wa nie wnio sku kon kur so -
we go UPWr zdo był 700 tys. zł, opra co -
wu jąc pro jekt „BioSciUniversity”. Sa mo
zło że nie wnio sku w kon kur sie „Ini cja ty -
wa do sko na ło ści – uczel nia ba daw cza”
po więk szy sub wen cję uczel ni (któ ra za -
stą pi do tych cza so wą do ta cję mi ni ste rial -
ną) o 2%, czy li ok. 4 mln zł, przez 7 lat.
Wy gra na i uzy ska nie sta tu su uni wer sy -
te tu ba daw cze go ozna cza zwięk sze nie
sub wen cji o mi ni mum 10% przez 7 lat. 

Stra te gia trans for ma cji UPWr w uczel -
nię ba daw czą opie ra się na dwóch fi la -
rach: In ter dy scy pli nar nej Mię dzy na ro -
do wej Szko le Dok tor skiej i Wio dą cych
Ze spo łach Ba daw czych (WZB). 

Na po trze by re ali za cji tej stra te gii i pro -
jek tu „BioSciUniversity” po wo ła no mię -
dzy na ro do wą Ra dę Pro gra mo wą, któ rej
prze wo dzi pro rek tor ds. na uki i współ -
pra cy z za gra ni cą, JA RO SŁAW BO SY. W jej

skład wcho dzą na ukow cy UPWr i za gra -
nicz nych ośrod ków współ pra cu ją cych
z uczel nią – człon ko wie ra dy re pre zen tu -
ją wszyst kie 7 wio dą cych dys cy plin na -
uko wych UPWr. 

Ra da naj pierw zi den ty fi ko wa ła kie run -
ki ba daw cze, któ re są do me ną UPWr,
a następnie wyłoniła li de rów WZB na
pod sta wie m.in. da nych bi blio me trycz -
nych. Pod uwa gę bra ne były: licz ba pu -
bli ka cji i cy to wań, Im pact Fac tor, in deks
Hir scha, licz ba pa ten tów, środ ki po zy -
ska ne na pro jek ty ba daw cze i ba daw czo -
-roz wo jo we, środ ki zdo by te z wdro żeń
i źró deł ze wnętrz nych, mo bil ność mię -
dzy na ro do wa, do świad cze nie w za rzą -
dza niu gru pą ba daw czą i kie ro wa niu ze -
spo łem pro jek to wym oraz in ne osią gnię -
cia, na przy kład na gro dy. 

Za da niem li de rów jest bu do wa ze spo -
łów, któ re naj póź niej do koń ca ma ja
2019 r. zo sta ną po wo ła ne za rzą dze niem
rek to ra na 4 la ta. W mo men cie od da wa -
nia nu me ru do dru ku ze spo ły nie by ły
jesz cze po wo ła ne. 

WZB bę dą dzia ła ły w ob rę bie dys cy -
plin, po za struk tu ra mi in sty tu tów, ka te -
dry i wy dzia łów. Ich ce lem bę dzie po zy -
ski wa nie dla uczel ni pie nię dzy z ze -
wnątrz i roz wój sied miu wio dą cych
dys cy plin UPWr. Nie ozna cza to jed -
nak, że w ich skład nie mo gą wcho dzić
na ukow cy z in nych dys cy plin. Wręcz
prze ciw nie – każ dy pra cow nik ba daw -
czy i ba daw czo -dy dak tycz ny uczel ni
mo że w skła da nej de kla ra cji przy pi sać
do 50% swo jej pra cy i do rob ku do dys -
cy plin wio dą cych i dzię ki te mu rów nież
po śred nio wpły wać na ich roz wój. Przy - kła do wo: że by pra wi dło wo roz wi ja ły się

we te ry na ria i tech no lo gia żyw no ści, nie -
zbęd na jest rów nież bio lo gia, z ko lei in -
ży nie ra lą do wa i trans port jest sil nie
zwią za na z na uka mi o Zie mi itd. 

Człon ko wie WZB mu szą uzu peł niać
swo je kom pe ten cje i roz wi jać dys cy pli -

nę w trzech ka te go riach, w któ -
rych bę dzie ewa lu owa na. Co

waż ne, roz wój wy pra co wy -
wa ny przez WZB mu si
być rów no mier nie roz ło -
żo ny na wszyst kie sie dem

dys cy plin. 
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Wiodące Zespoły Badawcze

analiza 
potencjału
naukowego
kandydatów 
na liderów

wyłonienie 
liderów 

w 7 wiodących
dyscyplinach
naukowych

ustalenie
składów 

WZB
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PO 
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1

2

3

4

5

lista 
kandydatów 
na liderów

wyłonionych
na bazie 

doskonałości
naukowej

MIĘDZYNARODOWA RADA
PROGRAMOWA „BioSciUniversity”

Przewodniczący: 
prof. JAROSŁAW BOSY 
– prorektor ds. nauki i współpracy
z zagranicą UPWr

Zastępca przewodniczącego 
prof. ANNA CHEŁMOŃSKA-SOYTA
– prorektor ds. innowacji
i współpracy z gospodarką UPWr

Nauki biologiczne 
dr hab. MAGDALENA KUCIA
– Warszawski Uniwersytet Medyczny 

Technologia żywności i żywienia 
prof. ANNA GLISZCZYŃSKA – UPWr 
prof. ANGEL A. CARBONELL-
-BARRACHINA
– Universidad Miguel Hernández 
de Elche 

Zootechnika i rybactwo 
prof. DAMIAN KNECHT – UPWr 

Inżynieria lądowa i transport 
prof. KRZYSZTOF SOŚNICA – UPWr 
prof. WOLFGANG KELLER
– Universität Stuttgart 

Inżynieria środowiska, górnictwo
i energetyka 
prof. KRZYSZTOF LEJCUŚ – UPWr 

Weterynaria 
prof. BŁAŻEJ POŹNIAK – UPWr 
prof. MARIO GIORGI – Università 
di Pisa 

Rolnictwo i ogrodnictwo 
prof. ANDRZEJ BIEGANOWSKI
– Instytut Agrofizyki PAN w Lublinie 

GŁOS UCZELNI, maj 2019

powołanie 
WZB

zarządzeniem
rektora UPWr

na 4 lata
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ZADANIA WIODĄCYCH ZESPOŁÓW BADAWCZYCH: 

▸ interdyscyplinarna współpraca naukowo-badawcza

▸ utrzymanie wysokiego poziomu naukowego (powyżej średniej w dyscyplinie)

▸ rozwijanie współpracy naukowej z uczelniami w Polsce i za granicą

▸ intensywne pozyskiwanie środków zewnętrznych na działania o charakterze naukowo-badawczym

▸ reprezentowanie jednostki w kraju i za granicą

LIDERZY WIODĄCYCH ZESPOŁÓW BADAWCZYCH

12 TEMAT NUMERU

Weterynaria:?
prof. Agnieszka Noszczyk-Nowak?

Weterynaria:?
prof. Jacek Bania?

Technologia?
żywności ?

i żywienia:?
prof. Agnieszka?

Kita ?

Nauki?
biologiczne:?

prof. Zbigniew?
Lazar?

Nauki?
biologiczne:?
prof. Krzysztof?
Marycz?

Nauki biologiczne:?
dr Filip Boratyński?

Technologia żywności ?
i żywienia:?
prof. Aneta Wojdyło?

Weterynaria:?
prof. Wojciech?

Niżański?
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Wio dą ce Ze spo ły Ba daw cze są in stru -
men tem po zy ski wa nia pie nię dzy ze źró -
deł ze wnętrz nych na ba da nia na uko we
swo je i in nych ze spo łów, któ re na dal
bę dą na uczel ni funk cjo no wać. Sa ma
sub wen cja nie wy star czy na pro wa dze -
nie na uki na po zio mie uni wer sy tec kim,
po nie waż więk szość sub wen cji po chło -
ną wy na gro dze nia pra cow ni ków. Dla te -
go też tak waż ne bę dzie zwięk sze nie
sub wen cji o 2% (to ma my za pew nio ne)
lub 10% (je śli uda nam się zo stać uczel -
nią ba daw czą) – to bę dą pie nią dze prze -
zna czo ne na na ukę po za WZB. 

Z pie nię dzy ze wnętrz nych bę dą rów -
nież opła ca ni pra cow ni cy ba daw czy,

za trud nia ni na po trze by pro jek tów, na
czas ich re ali za cji oraz pod no szą cy umię -
dzy na ro do wie nie uczel ni. Część pra cow -
ni ków ba daw czo -dy dak tycz nych UPWr
otrzy ma na to miast moż li wość zmniej -
sze nia pen sum, czy li go dzin po świę ca -
nych na dy dak ty kę, i zy ska nia cza su
na przy go to wy wa nie pro jek tów, re ali za -
cję ba dań, pi sa nie pu bli ka cji. Bę dzie to
moż li we dzię ki przej ściu in nych pra -
cow ni ków na eta ty czy sto dy dak tycz ne
(z moż li wo ścią po wro tu na sta no wi sko
ba daw czo -dy dak tycz ne w przy pad ku roz -
po czę cia ba dań). Dla mło dych na ukow -
ców nie wcho dzą cych w skład Wio dą -
cych Ze spo łów Ba daw czych uczel nia

chce po 1 paź dzier ni ka 2019 r. (kie dy
pie nią dze na na ukę nie bę dą już roz dy -
spo no wa ne przez wy dzia ły) wpro wa -
dzić do dat ko wy sys tem kon kur so wy. 

Bę dą to:
• kon kurs dla na ukow ców do 30. ro ku

ży cia i przed dok to ra tem, w któ rym
bę dą mo gli uzy skać do dat ko we fi nan -
so wa nie swo ich ba dań w wy so ko ści
60 tys. zł (roz sze rze nie funk cjo nu ją -
ce go od kil ku lat In no wa cyj ne go Dok -
to ra tu),

• kon kurs dla dok to rów przed 35. ro kiem
ży cia, w któ rym bę dą mo gli uzy skać fi -
nan so wa nie w wy so ko ści 120 tys. zł. 

Inżynieria lądowa?
i transport:?

prof. Witold Rohm?

Zootechnika?
i rybactwo:?

prof. Sebastian?
Opaliński?

Rolnictwo?
i ogrodnictwo:?

prof. Andrzej?
Kotecki?

Zootechnika?
i rybactwo:?
prof. Mariusz?
Korczyński?

Inżynieria środowiska,
górnictwo i energetyka:?
prof. Andrzej Białowiec?

Inżynieria środowiska,?
górnictwo i energetyka:?

prof. Ewa Burszta-Adamiak?

Rolnictwo?
i ogrodnictwo:?

prof. Cezary?
Kabała?



1 paź dzier ni ka 2019 r. stu dia
III stop nia za stą pi kształ ce nie
dok to ran tów w szko łach 
dok tor skich. 

Upraw nie nia do kształ ce nia dok to ran -
tów zo sta ły w Usta wie 2.0 po wią za ne
z ka te go ria mi na uko wy mi – po ewa lu -
acji w 2021 r. bę dą je mia ły tyl ko jed -
nost ki, któ re otrzy ma ją ka te go rie A+,
A i B+. Szko ły nie bę dą pro wa dzo ne 
– jak do tych czas stu dia dok to ranc kie –
na wy dzia łach, ale na uczel ni. Każ da
szko ła mu si być pro wa dzo na w co naj -
mniej dwóch dys cy pli nach na uko wych 
– z za ło że nia mu si więc mieć cha rak ter
in ter dy scy pli nar ny. 

Uczel nia mo że pro wa dzić lub współ -
pro wa dzić z in ny mi uczel nia mi czy in -
sty tu ta mi na uko wy mi mak sy mal nie

trzy szko ły dok tor skie w jed nej dys cy -
pli nie. Kształ ce nie w szko le dok tor -
skiej jest bez płat ne, a re kru ta cja ma
cha rak ter kon kur so wy. 

Do szkół przyj mo wa ni są kan dy da ci
po sia da ją cy ty tuł za wo do wy ma gi stra,
ale usta wa prze wi du je rów nież moż li -
wość przy ję cia ab sol wen ta stu diów
I stop nia lub stu den ta, któ ry ukoń czył
III rok jed no li tych stu diów ma gi ster -
skich, je śli jest to uza sad nio ne naj wyż -
szą ja ko ścią je go osią gnięć na uko wych.
To, co waż ne: moż na być dok to ran tem
tyl ko w jed nej szko le dok tor skiej jed -
no cze śnie.

Za pi sy usta wy da ją więk szą au to no mię
w usta la niu pro gra mu kształ ce nia
dok to ran tów, ale ich ak tyw ność na -
uko wa mu si być ure gu lo wa na w ra -

mach in dy wi du al ne go pla nu ba daw -
cze go (IPB). 

Indywidualny plan badawczy jest
opracowywany przez doktoranta
w porozumieniu z promotorem, 
a jego realizacja podlega ocenie
śródokresowej w połowie
kształcenia. 3-osobowa komisja,
w skład której wchodzi co najmniej
jedna osoba spoza uczelni 
i do której nie mogą należeć promotor
ani promotor pomocniczy, wydaje
ocenę pozytywną lub negatywną.
Negatywny wynik skutkuje
skreśleniem z listy doktorantów,
pozytywny – podwyższeniem
stypendium doktoranckiego. 

W IPB wy zna cza ny jest ter min zło że -
nia roz pra wy dok tor skiej, rów no znacz -
ny z za koń cze niem kształ ce nia. Ter -
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Kształcenie doktorantów

Dyrektorem szkoły doktorskiej na UPWr została prof. ANETA WOJDYŁO. Na zdjęciu ze swoimi studentami – KAROLINĄ TKACZ i IGOREM TURKIEWICZEM –
którzy zdobyli niedawno Diamentowe Granty, czyli pieniądze na własne badania i możliwość zrobienia doktoratu z pominięciem stopnia magistra
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min ten mo że być prze dłu żo ny o mak -
sy mal nie 2 la ta lub za wie szo ny na
okres ko rzy sta nia z urlo pów zwią za -
nych z obo wiąz ka mi ro dzi ciel ski mi. 

Uczel nia, któ ra utra ci pra wo kształ ce -
nia dok to ran tów (nie uzy ska w ewa -
lu acji ka te go rii A+, A i B+), mu si za -
pew nić im moż li wość do koń cze nia
kształ ce nia w in nej szko le dok tor skiej
lub po kryć kosz ty eks ter ni stycz ne go
uzy ska nia stop nia dok to ra, je śli nie
ma in nej szko ły w da nej dys cy pli nie. 

Je śli szko ła pro wa dzo na jest w kil ku
dys cy pli nach (a tak bę dzie na UPWr),
to uzy ska nie jed nej ka te go rii po ni żej
B+ ozna cza za koń cze nie kształ ce nia
dok to ran tów tyl ko w tej dys cy pli nie
(o ile na dal ma co naj mniej dwie dys -
cy pli ny z ka te go rią B+ i po wy żej).

Sa ma szko ła bę dzie rów nież ewa lu owa -
na, nie za leż nie od ka te go rii przy zna -
nych dys cy pli nom, w któ rych jest pro -
wa dzo na. Ewa lu acja szkół dok tor skich
jest obo wiąz ko wa, prze pro wa dza na nie
rza dziej niż co 6 lat w opar ciu o ra port
sa mo oce ny i wi zy ta cję. Ne ga tyw na oce -
na ozna cza utra tę pra wa do dal sze go
pro wa dze nia ca łej szko ły dok tor skiej. 

Każ de mu dok to ran to wi (z wy jąt kiem
osób po sia da ją cych już sto pień na uko -
wy dok to ra) przy słu gu je sty pen dium
w wy so ko ści co naj mniej 37% mi ni -
mal ne go za sad ni cze go wy na gro dze nia
pro fe so ra (któ re okre śla w roz po rzą -
dze niu mi ni ster na uki i szkol nic twa
wyż sze go; obec nie wy no si ono 6410 zł
brut to) do oce ny śród o kre so wej i co
naj mniej 57% po jej prze pro wa dze niu.
Sty pen dium wy pła ca uczel nia, rów -
nież w cza sie urlo pu ma cie rzyń skie go,
oj cow skie go czy ro dzi ciel skie go (wy -
so kość ob li cza na w opar ciu o prze pi sy
do ty czą ce usta la nia za sił ku ma cie -
rzyń skie go). 

Dok to ran tom z nie peł no spraw no ścia -
mi przy słu gu je zwięk sze nie sty pen dium
o 30%. Dok to ran ci zo sta ją ob ję ci obo -
wiąz ko wym ubez pie cze niem spo łecz -
nym, eme ry tal nym i ren to wym oraz
wy pad ko wym. Uczel nia za pew nia im
ubez pie cze nie zdro wot ne. Ubez pie cze -
nie cho ro bo we jest do bro wol ne. 

Do dat ko wo dok to rant mo że być za -
trud nio ny na uczel ni w ra mach gran -
tu ba daw cze go lub dy dak tycz ne go. 

Co ro ku dok to ran tom przy słu gu je
8-ty go dnio wa prze rwa w kształ ce niu.
Po uzy ska niu stop nia dok to ra 4 la ta
na uki w szko le dok tor skiej za li cza się
do okre su pra cy, od któ re go za le żą
upraw nie nia pra cow ni cze. 

* * *

Uni wer sy tet Przy rod ni czy we Wro cła -
wiu stworzył szko łę dok tor ską, w któ rej
od no we go ro ku aka de mic kie go bę dzie
kształ ci ło się 30 dok to ran tów w 7 dys -
cy pli nach wio dą cych UPWr. 

W ra mach róż nych pro jek tów UPWr
za pew nił so bie do dat ko we fi nan so wa -
nie róż nych aspek tów szko ły, tzw. na -
kład ki na szko łę. Naj waż niej szą z nich
jest In ter dy scy pli nar na Mię dzy na ro do -
wa Szko ła Dok tor ska (IMSD). Obok
Wio dą cych Ze spo łów Ba daw czych jest
to dru gi fi lar stra te gii trans for ma cji
UPWr w uczel nię ba daw czą. 

IMSD bę dzie pro wa dzi ła kształ ce nie
w sied miu wio dą cych (i ewa lu owa nych)
dys cy pli nach UPWr. W ra mach pro jek -
tu „BioSciUniversity”, przy go to wu ją ce -
go UPWr do zło że nia wnio sku o przy -
zna nie sta tu su uczel ni ba daw czej, sfi -

nan so wa ny zo sta nie ca ły pro ces zmie -
rza ją cy do uru cho mie nia szko ły.

Po wo ła no Ra dę Na uko wą pro jek tu
„BioSciUniversity”, któ ra jest od po wie -
dzial na za utrzy ma nie wy so kie go po -
zio mu na uko we go oraz in ter dy scy pli -
nar no ści szko ły, m.in. po przez za an ga -
żo wa nie w pro ce du rę re kru ta cyj ną,
po moc w opty mal nym do pa so wa niu
pro mo to rów, dok to ran tów i dys cy plin,
oce nę pra cy dok to ran tów i przy go to -
wy wa nych pro jek tów ba daw czych. Ad -
mi ni stra cyj nie szko ła dok tor ska bę dzie
pro wa dzo na przez Dział Na uki UPWr.

W ra mach pro gra mu POWER 3.5
uczel nia za pew nia 14 dok to ran tom do -
dat ko we sty pen dia, pie nią dze na ba da -
nia i wy jaz dy. 

Otrzy ma li śmy tak że do fi nan so wa nie
w kon kur sie STER Na ro do wej Agen cji
Wy mia ny Aka de mic kiej – Sty pen dia
dok to ranc kie dla cu dzo ziem ców, dzię ki
któ re mu bę dzie my mo gli za pew nić do -
dat ko we sty pen dia dla naj lep szych dok -
to ran tów z in nych kra jów. 

Wspól nie z wro cław skim Uni wer sy te -
tem Me dycz nym UPWr re ali zu je rów -
nież pro jekt „ProHum”, któ re go ce lem
jest zwięk sze nie ja ko ści i efek tyw no ści
kształ ce nia dok to ran tów w za kre sie na uk
me dycz nych i we te ry na ryj nych. 

Dok to ran ci, któ rzy roz po czę li kształ -
ce nie przed ro kiem aka de mic kim 2019/
/2020, koń czą stu dia dok to ranc kie na
do tych cza so wych za sa dach do koń ca
grud nia 2023 ro ku. 

RADA NAUKOWA
„BioSciUniversity” 

Technologia żywności i żywienia
prof. ANETA WOJDYŁO 
– przewodniczący

Weterynaria 
prof. AGNIESZKA NOSZCZYK-NOWAK
– zastępca przewodniczącego 

Nauki biologiczne 
prof. KRZYSZTOF MARYCZ 
prof. ZBIGNIEW LAZAR

Zootechnika i rybactwo 
prof. SEBASTIAN OPALIŃSKI 

Inżynieria lądowa i transport 
prof. WITOLD ROHM

Inżynieria środowiska, górnictwo
i energetyka 
prof. ANDRZEJ BIAŁOWIEC 
prof. EWA BURSZTA-ADAMIAK

Rolnictwo i ogrodnictwo 
prof. CEZARY KABAŁA 
prof. WOJCIECH PUSZ

INTERDYSCYPLINARNA
MIĘDZYNARODOWA SZKOŁA
DOKTORSKA UPWr

▸ 14 doktorantów
▸ dwóch promotorów z różnych dyscyplin:

jeden polski, drugi zagraniczny
▸ seminaria ewaluacyjne co semestr,

walidacja postępów przez Radę
Naukową

▸ nowe treści programowe (19 sylabusów)
▸ finansowanie specjalistycznych analiz
▸ zakup materiałów na potrzeby badań

własnych
▸ realizacja rocznego stażu w wybranej

jednostce naukowej za granicą
▸ zapewnienie wydruku publikacji

naukowych i udziału w konferencjach
▸ dodatkowe stypendium
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KIE RUN KI STU DIÓW

W myśl Usta wy 2.0 każ dy kie ru nek
stu diów mu si zo stać przy po rząd ko -
wa ny do co naj mniej jed nej dys cy pli -
ny na uko wej z no wej kla sy fi ka cji.
W przy pad ku więk szej licz by dys cy -
plin uczel nia mu si wska zać dys cy pli nę
wio dą cą dla kie run ku. Dla każ de go
kie run ku uczel nia wska zu je pro cen to -
wy udział dys cy plin, w któ rych uzy ski -
wa ne są na tym kie run ku efek ty ucze -
nia się. 

Na UPWr kie run ki w więk szo ści zo -
sta ły przy po rząd ko wa ne do sied miu
ewa lu owa nych dys cy plin. Kie ru nek
eko no mia – pro fil prak tycz ny – zo stał
przy pi sa ny do dys cy pli ny eko no mia
i fi nan se, któ ra nie bę dzie ewa lu owa -
na. Obec nie rów nież kie run ki ar chi -
tek tu ra kra jo bra zu i go spo dar ka prze -
strzen na zo sta ły przy pi sa ne do dys cy -
plin nie ewa lu owa nych, od po wied nio:
ar chi tek tu ra i urba ni sty ka oraz geo -
gra fia spo łecz no -eko no micz na i go -
spo dar ka prze strzen na. Pro gra my stu -
diów tych dwóch kie run ków zo sta ną
jed nak zmo dy fi ko wa ne w ra mach do -
sko na le nia pro gra mów stu diów, a dys -
cy pli na wio dą ca w obu przy pad kach
zo sta nie zmie nio na na in ży nie rię śro -
do wi ska, gór nic two i ener ge ty kę. 

Po zwo le nie na uru cho mie nie no wych
stu diów nie jest wy ma ga ne, je śli dys -
cy pli na, do któ rej kie ru nek bę dzie
przy po rząd ko wa ny, ma ka te go rię na -
uko wą A+, A lub B+ lub je śli dys cy pli -
na za wie ra się w dzie dzi nie, w któ rej
ja kość kształ ce nia zo sta ła po twier -
dzo na pod czas kom plek so wej oce-
ny Pol skiej Ko mi sji Akre dy ta cyj nej
(PKA).

Je śli w da nej dys cy pli nie uczel nia po -
sia da ka te go rię na uko wą B, mu si uzy -
skać po zwo le nie mi ni stra na utwo rze -
nie kie run ku – mo gą być to stu dia
o pro fi lu prak tycz nym lub ogól no aka -
de mic kim. Uczel nia z ka te go rią C mo -
że uzy skać zgo dę je dy nie na kie ru nek
o pro fi lu prak tycz nym. 

Mi ni ster mo że od mó wić zgo dy na
utwo rze nie kie run ku bez za się gnię cia
opi nii PKA, m.in. je śli uczel nia jest za -
dłu żo na lub kształ ce nie na stu diach
na da nym kie run ku nie od po wia da
po trze bom spo łecz no -go spo dar czym
kra ju. 

Nie ma już moż li wo ści za wie sze nia
upraw nień do pro wa dze nia stu diów,
jed nak mi ni ster mo że cof nąć zgo dę na
utwo rze nie stu diów, je śli PKA wy da ła
ne ga tyw ną oce nę, nie przy ję to żad ne go
stu den ta i nie roz po czę to kształ ce nia
przez dwa la ta, a uczel nia prze sta ła speł -
niać wa run ki do pro wa dze nia stu diów. 

Uczel nia mu si za prze stać kształ ce nia
na kie run ku, któ ry utwo rzy ła sa mo -
dziel nie (nie mu sia ła mieć zgo dy mi -
ni stra), je śli PKA wy da ła ne ga tyw ną
oce nę ja ko ści kształ ce nia na tym kie -
run ku. 

Uczel nia z ka te go rią na uko wą A+ lub
A w co naj mniej czte rech dys cy pli nach
za wie ra ją cych się w co naj mniej dwóch
dzie dzi nach mo że pro wa dzić in dy wi -

du al ne stu dia mię dzy dzie dzi no we, któ -
re po zwa la ją stu den tom uzy skać dy -
plom na wię cej niż jed nym kie run ku. 

Uczel nia, któ ra utwo rzy ła lub uzy ska -
ła po zwo le nie na utwo rze nie stu diów
na okre ślo nym kie run ku, po zio mie
i pro fi lu, nie mo że otwo rzyć lub ubie -
gać się o utwo rze nie kie run ku o tej sa -
mej na zwie, po zio mie i pro fi lu kształ -
ce nia, okre śla ją ce go ta kie sa me efek ty
ucze nia się i przy po rząd ko wa ne do tej
sa mej dys cy pli ny. Tzn. li kwi du je się
moż li wość otwie ra nia nie mal iden -
tycz nych kie run ków na róż nych wy -
dzia łach. 

Uczel nia mo że pro wa dzić stu dia wspól -
ne (z in ny mi uczel nia mi, rów nież za gra -
nicz ny mi, lub in sty tu ta mi) i stu dia du -
al ne (z udzia łem pra co daw cy).

Two rze nie no wych kie run ków stu diów
na UPWr bę dzie w naj bliż szych la tach
wy ni ka ło z pro wa dzo nych ba dań na -
uko wych i roz wo ju dys cy plin (to po
stro nie dys cy plin bę dzie ini cjo wa nie
po wsta wa nia no wych kie run ków). 

Dydaktyka a zatrudnienie nauczycieli

Niezależnie od zmian strukturalnych jednym z poważniejszych problemów na uczelni jest
za wysoka liczba tzw. godzin kontaktowych (z udziałem nauczyciela akademickiego). Na większości
uczelni europejskich stanowią one od 30 do 50% programu kształcenia, czyli 1600–1800 godzin
na studiach I stopnia, w Polsce – 2250–2650 godzin. To utrudnia unowocześnienie sposobu
kształcenia – z tymi problemami mierzy się pion podlegający prof. JÓZEFOWI SOWIŃSKIEMU,
prorektorowi ds. studenckich i edukacji
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W ra mach pro jek tu „POWER na
UPWr – kom plek so wy pro gram roz -
wo ju uczel ni” jesz cze w tym ro ku
prze pro wa dzo ny zo sta nie au dyt kie -
run ków stu diów. To mię dzy in ny mi
je go wy ni ki bę dą pod sta wą do do pa -
so wa nia pro cesu kształ ce nia do roz -
wo ju uczel ni ja ko uni wer sy te tu ba -
daw cze go. Dy dak ty ka na uczel ni ba -
daw czej mu si umoż li wiać stu den-
tom zdo by wa nie wie dzy, umie jęt no -
ści i kom pe ten cji oraz kształ to wa nie
po staw ba daw czych. 

PRO WA DZE NIE STU DIÓW

Stu dia mo gą być pro wa dzo ne, tak jak
do tych czas, ja ko stu dia I stop nia,
II stop nia lub jed no li te stu dia ma gi ster -
skie o pro fi lu ogól no aka de mic kim lub
prak tycz nym. Na pro fi lu prak tycz nym
po nad po ło wę punk tów ECTS na le-
ży przy pi sać za ję ciom kształ tu ją cym
umie jęt no ści prak tycz ne, a na ogól no -
aka de mic kim – za ję ciom zwią za nym
z pro wa dzo ną na uczel ni dzia łal no ścią
na uko wą. Na 28 kie run ków stu diów
ofe ro wa nych przez UPWr dwa ma ją
pro fil prak tycz ny: eko no mia oraz tech -
no lo gia i or ga ni za cja ga stro no mii. 

Re ali za cja stu diów od by wa się na pod -
sta wie pro gra mu stu diów (za stą pio no
nim pro gram kształ ce nia), któ ry okre -
śla efek ty ucze nia się, pro ces osią gnię -
cia tych efek tów i punk ty ECTS przy -
pi sa ne do za jęć.

Część za jęć mo że być pro wa dzo na 
na od le głość (np. po przez plat for mę 
e -le ar nin go wą), jed nak licz ba punk -
tów ECTS uzy ska nych w ten spo sób

nie mo że prze kro czyć 50% łącz nej licz -
by punk tów po trzeb nych do ukoń cze -
nia stu diów. 

Pro gram stu diów o pro fi lu prak tycz -
nym prze wi du je obo wiąz ko we prak ty -
ki za wo do we w dwu krot nie zwięk szo -
nym wy mia rze, czy li 6 mie się cy dla
stu diów I stop nia i jed no li tych stu diów
ma gi ster skich. Stu den ci II stop nia na -
dal od by wa ją 3-mie sięcz ne prak ty ki.

Zli kwi do wa no mi ni mum ka dro we
wy ma ga ne do pro wa dze nia stu diów.
Na uczy cie le aka de mic cy za trud nie ni
na uczel ni, któ ra jest dla nich pod sta -
wo wym miej scem pra cy, mu szą jed -
nak pro wa dzić co naj mniej 50% za jęć
na stu diach o pro fi lu prak tycz nym
i po nad 75% na pro fi lu ogól no aka de -
mic kim. 

Na UPWr trwa ją pra ce nad in dy wi -
du ali za cją kształ ce nia, opar tą na róż -
nych ścież kach kształ ce nia i ad re -
so wa ną w szcze gól no ści do stu den tów
II stop nia. Przy kła do wo: ścież ka ba -
daw cza lub ba daw czo -wdro że nio wa
to in dy wi du al ny pro gram stu diów
dla wy róż nia ją cych się stu den tów,
któ rzy część stu diów bę dą re ali zo wać
przez udział w pra cach ze spo łów ba -
daw czych. 

Uczel nia nie za wie ra umów ze stu -
den ta mi – in te res stu den tów za bez -
pie cza klau zu la usta wo wa, któ ra za -
bra nia uczel niom pod no sić opła ty
przez ca ły okres stu diów. Wy jąt kiem
są opła ty za aka de mi ki, sto łów ki i pro -
wa dze nie za jęć nie ob ję tych pro gra -
mem stu diów. 

Uczel nia mo że zre zy gno wać z obo -
wiąz ku przy go to wa nia pra cy dy plo -
mo wej na stu diach I stop nia. W usta -
wie zre zy gno wa no rów nież ze wska -
za nia, ja ką for mę mo że mieć pra ca
dy plo mo wa. Do da no na to miast wy -
móg, aby na stu diach II stop nia i jed -
no li tych stu diach ma gi ster skich pra -
ca by ła przy go to wy wa na pod kie run -
kiem oso by po sia da ją cej co naj mniej
sto pień dok to ra (do tej po ry na UPWr
dok to rzy mo gli być pro mo to ra mi tyl -
ko w uza sad nio nych przy pad kach i za
zgo dą dzie ka na). Re cen zje pra cy dy -
plo mo wej sta ły się jaw ne. 

W ka ta lo gu ty tu łów za wo do wych zre -
zy gno wa no z ty tu łów: in ży nier ar chi -
tek tu ry kra jo bra zu i ma gi ster in ży nier
ar chi tek tu ry kra jo bra zu.

Nie ma obo wiąz ku po da wa nia na dy -
plo mie ukoń cze nia stu diów na zwy wy -
dzia łu, spe cjal no ści i ob sza ru kształ ce -
nia. Na dy plo mie mu si się na to miast
zna leźć kie ru nek stu diów i dys cy pli na,
do któ rej jest przy po rząd ko wa ny, lub
dys cy pli na wio dą ca. Dy plom pod pi su -
je rek tor lub oso ba przez nie go upo -
waż nio na, peł nią ca funk cję kie row ni -
czą na uczel ni. 

Cia ła mi opi nio daw czy mi i do rad czy -
mi w pro ce sie dy dak tycz nym na
UPWr są ra dy pro gra mo we kie run -
ków stu diów lub grup kie run ków
stu diów. 

W skład ra dy pro gra mo wej wcho dzą
pro dzie kan wy dzia łu, na któ rym re ali -
zo wa ny jest kie ru nek stu diów (ja ko
prze wod ni czą cy), na uczy cie le aka de -

RADA PROGRAMOWA KIERUNKU LUB GRUPY KIERUNKÓW STUDIÓW UPWr:

▸ nawiązuje współpracę z otoczeniem społeczno-gospodarczym w celu doskonalenia programów studiów

▸ przeprowadza okresowy przegląd i weryfikuje programy studiów realizowanych w ramach kierunku studiów

▸ przygotowuje materiały do oceny programowej lub kompleksowej dokonywanej przez Polską Komisję Akredytacyjną

▸ przygotowuje lub modyfikuje zgodnie z aktualnymi aktami prawnymi program studiów, w tym kierunkowych
efektów uczenia się oraz planów studiów z uwzględnieniem opinii samorządu studenckiego
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mic cy re pre zen tu ją cy dys cy pli nę, do
któ rej przy pi sa no kie ru nek, stu den ci
da ne go kie run ku oraz przed sta wi cie le
oto cze nia spo łecz no -go spo dar cze go.
Człon ków ra dy pro gra mo wej po wo łu -
je rek tor na wnio sek dzie ka na. 

RE KRU TA CJA NA STU DIA

Uczel nie na dal mo gą prze pro wa dzać
do dat ko we eg za mi ny dla kan dy da tów
na stu dia. Wy ni ki eg za mi nów mo gą
sta no wić do 100% ca ło ścio we go wy ni -
ku re kru ta cji i prze są dzać o jej wy ni ku.

Je dy nie od mo wa przy ję cia na stu dia
mu si na stą pić w dro dze de cy zji ad mi -
ni stra cyj nej. Od de cy zji od mow nej ko -
mi sji re kru ta cyj nej przy słu gu je od wo -
ła nie do rek to ra.  

ZA TRUD NIE NIE NA UCZY CIE LI 
AKA DE MIC KICH

Usta wa Pra wo o szkol nic twie wyż szym
i na uce li kwi du je mia no wa nie ja ko jed -
ną z form na wią za nia sto sun ku pra cy
(obec ne mia no wa nia po zo sta ją bez
zmian). Sto su nek pra cy mo że być na -
wią za ny tyl ko na pod sta wie pi sem nej
umo wy o pra cę. 

Czyn no ści pra co daw cy na uczel ni wy -
ko nu je rek tor. W sto sun ku do rek to -
ra – prze wod ni czą cy ra dy uczel ni.

Pierw sza umo wa o pra cę z na uczy cie -
lem aka de mic kim mo że być za war ta na
czas nie okre ślo ny lub na czas okre ślo -
ny do 4 lat. Tak jak do tej po ry, pierw -
sze za trud nie nie na uczy cie la aka de -
mic kie go na czas nie okre ślo ny lub
okre ślo ny po wy żej 3 mie się cy i w wy -
mia rze prze kra cza ją cym po ło wę peł -
ne go wy mia ru cza su pra cy mu si po -
prze dzić otwar ty kon kurs. 

Usta wa wpro wa dza ge ne ral ną za sa dę
okre śla ją cą, że na uczy cie la aka de mic -
kie go obo wią zu je sys tem za da nio we -
go cza su pra cy. 

W usta wie okre ślo no wy miar za jęć dy -
dak tycz nych na da ny rok aka de mic ki
w go dzi nach dy dak tycz nych (1 go dzi -
na dy dak tycz na wy no si 45 mi nut),
któ ry wy no si od po wied nio:

• dla pra cow ni ka ba daw czo -dy dak tycz -
ne go – do 240 go dzin rocz nie,

• dla pra cow ni ka ba daw czo -dy dak tycz -
ne go za trud nio ne go na sta no wi sku
pro fe so ra – do 180 go dzin rocz nie,

• dla pra cow ni ka dy dak tycz ne go – do
360 go dzin rocz nie,

• dla pra cow ni ka dy dak tycz ne go za -
trud nio ne go na sta no wi sku in struk -
to ra lub lek to ra – do 540 go dzin
rocz nie.

Do rocz ne go wy mia ru za jęć dy dak -
tycz nych za li cza się rów nież czas
prze zna czo ny na kształ ce nie dok to -
ran tów.

W usta wie nie okre ślo no mi ni mal ne go
rocz ne go wy mia ru za jęć dy dak tycz nych.

Uchwa łą Se na tu UPWr nr 122/2018
wpro wa dzo no na UPWr wy miar za jęć
dla po szcze gól nych grup na uczy cie li
aka de mic kich okre ślo nych w usta wie
ja ko mak sy mal ne. Jed nak rek tor UPWr
mo że, na wnio sek za in te re so wa ne go
na uczy cie la aka de mic kie go za opi nio -
wa ny przez dzie ka na lub pro rek to ra
ds. stu denc kich i edu ka cji, usta lić no -
wy wy miar obo wiąz ku dy dak tycz ne go.
Pod sta wę do zmniej sze nia pen sum
sta no wią: cho ro ba lub nie peł no spraw -
ność, po wo ła nie na uczy cie la do Pol -

skiej Ko mi sji Akre dy ta cyj nej, Ra dy
Głów nej Na uki i Szkol nic twa Wyż -
sze go, Cen tral nej Ko mi sji do Spraw
Stop ni i Ty tu łów, otrzy ma nie gran tu,
w któ rym zo sta ły przy zna ne środ ki dla
uczel ni z ty tu łu ob ni że nia pen sum 
dy dak tycz ne go dla kie row ni ka/wy ko -
naw cy pro jek tu, kie ro wa nia lub wy -
ko ny wa nia pro jek tów ba daw czych,
któ rych łącz na war tość prze kra cza
1 mln zł. 

Dą że nie UPWr do zdo by cia sta tu su
uczel ni ba daw czej za kła da wspar cie
pra cow ni ków ba daw czo -dy dak tycz -
nych w zdo by wa niu pro jek tów, pro wa -
dze niu ba dań, pi sa niu pu bli ka cji, pa -
ten to wa niu wy na laz ków i ich ko mer -
cja li za cji. To z ko lei za kła da ela stycz ne
pen sum dla pra cow ni ków ba daw czo -
-dy dak tycz nych, przy jed no cze snym
przej ściu in nych pra cow ni ków na eta -
ty dy dak tycz ne z więk szą licz bą go dzin
dy dak tycz nych. 

Wy miar urlo pu wy po czyn ko we go oraz
płat nych urlo pów na uko wych po zo stał
na do tych cza so wych za sa dach, przy
czym urlop dla po ra to wa nia zdro wia
moż na przy znać już po 10 la tach za -
trud nie nia na uczel ni, a nie po 15, jak
do tej po ry, i przy słu gu je on na uczy cie -

Nie tylko UPWr mierzy się z problemami wynikającymi ze spadającej liczby maturzystów, która
oznacza mniejszą liczbę kandydatów na studia. Dlatego tak ważne jest przygotowanie oferty
studiów atrakcyjnej dla studentów z zagranicy – mówi dyrektorka Biura Rekrutacji, PAULINA
BOROŃ-KACPEREK
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lo wi aka de mic kie mu, któ ry nie ukoń -
czył 65. ro ku ży cia.

Tak jak do tych czas na uczy ciel aka de -
mic ki (z wy łą cze niem rek to ra) pod le -
ga oce nie okre so wej nie rza dziej niż
raz na 4 la ta. Do tych czas kry te ria oce -
ny oraz tryb jej do ko ny wa nia okre ślał
sta tut, obec nie szcze gó ło we kry te ria
oce ny (któ ra mo że być wy łącz nie po -
zy tyw na lub ne ga tyw na) dla każ dej
gru py pra cow ni ków z osob na i ro dza -
jów sta no wisk oraz tryb i pod miot do -
ko nu ją cy oce ny okre śla rek tor po za -
się gnię ciu opi nii se na tu, z wiąz ków
za wo do wych, sa mo rzą du stu den tów
i dok to ran tów. Pierw sza oce na okre -
so wa do ko ny wa na w opar ciu o no wą
usta wę po win na zo stać prze pro wa -
dzo na do koń ca 2020 r.

Nie za leż nie od oce ny okre so wej do ko -
ny wa nej przez uczel nię, stu den ci i dok -
to ran ci mo gą do ko nać oce ny na uczy -
cie li aka de mic kich co naj mniej raz
w ro ku aka de mic kim, a wy nik ich ewa -
lu acji uwzględ nia się tak że przy oce nie

okre so wej. Na UPWr stu den ci do ko -
nu ją oce ny pro wa dzą cych w an kie ty -
za cji koń czą cej każ dy se mestr za jęć. 

Na wy na gro dze nie na uczy cie la aka -
de mic kie go skła da ją się sta łe oraz
zmien ne skład ni ki wy na gro dze nia. 

Usta wa jed no znacz nie okre śla, że wy -
ko ny wa nie obo wiąz ków na uczy cie la
aka de mic kie go sta no wi dzia łal ność
twór czą o in dy wi du al nym cha rak te -
rze w ro zu mie niu art. 1 ust. 1 usta wy
o pra wach au tor skich i pra wach po -
krew nych. Na uczy cie le aka de mic cy
ma ją za tem pra wo do 50% kosz tów
uzy ska nia przy cho dów. 

Ana lo gicz nie jak do tych czas rek tor
roz wią zu je za wy po wie dze niem sto -
su nek pra cy z na uczy cie lem aka de mic -
kim w przy pad ku otrzy ma nia dwóch
ko lej nych ocen ne ga tyw nych.

Prze pi sy usta wy nie re gu lu ją obec nie
kwe stii roz wią zy wa nia sto sun ku pra -
cy w związ ku z osią gnięciem wie ku

eme ry tal ne go na uczy cie li aka de mic -
kich. Z te go po wo du za sto so wa nie
ma ją prze pi sy ogól ne okre śla ją ce wiek
eme ry tal ny, po osią gnię ciu któ re go
pra cow ni ko wi przy słu gu je eme ry tu -
ra. I tak dla ko biet wiek ten wy no si co
naj mniej 60 lat, a dla męż czyzn co
naj mniej 65 lat. 

OCE NA JA KO ŚCI KSZTAŁ CE NIA

Pol ska Ko mi sja Akre dy ta cyj na do ko -
nu je oce ny ja ko ści kształ ce nia w for -
mie oce ny pro gra mo wej lub kom -
plek so wej. Mo że rów nież przy znać
cer ty fi kat po twier dza ją cy osią gnię cie
wy róż nia ją ce go po zio mu kształ ce nia
na uczel ni.

Oce na pro gra mo wa po le ga na cy klicz -
nej oce nie ja ko ści kształ ce nia na da -
nym kie run ku stu diów i koń czy się 
wy da niem oce ny po zy tyw nej lub ne ga -
tyw nej (zmie nio no ska lę ocen). Oce -
na po zy tyw na wy da wa na jest na 6 lat.
Oce na ne ga tyw na skut ku je za mknię -
ciem oce nia nych stu diów. 

DO STAŁYCH SKŁADNIKÓW
WYNAGRODZENIA ZALICZA SIĘ:

DO DODATKOWYCH (ZMIENNYCH) SKŁADNIKÓW WYNAGRODZENIA
ZALICZA SIĘ NATOMIAST:

1. minimalne wynagrodzenie
zasadnicze:
▸ profesor – 6410,00 zł brutto,
▸ profesor uczelni – nie mniej

niż 83% wynagrodzenia
profesora (5320,30 zł brutto),

▸ adiunkt – nie mniej niż 73%
wynagrodzenia profesora
(4679,30 zł brutto),

▸ pozostali nauczyciele
akademiccy – nie mniej
niż 50% wynagrodzenia
profesora (3205,00 zł brutto);

2. dodatek za staż pracy 
– w wysokości 1%
wynagrodzenia zasadniczego
za każdy rok zatrudnienia,
poczynając od czwartego roku
zatrudnienia, przy czym może on
wynieść nie więcej niż 20%
wynagrodzenia zasadniczego.

1. dodatek funkcyjny – za kierowanie zespołem, w skład którego wchodzi
minimalnie 5 osób, przy czym wysokość dodatku nie może
przekraczać 67% wynagrodzenia profesora i jest uzależniona od liczby
członków zespołu oraz stopnia złożoności wykonywanych zadań;

2. dodatek zadaniowy – w wysokości nieprzekraczającej 80% sumy
wynagrodzenia zasadniczego i dodatku funkcyjnego. Może być on
przyznawany:
▸ z tytułu czasowego zwiększenia obowiązków,
▸ z tytułu czasowego powierzenia dodatkowych zadań,
▸ ze względu na charakter pracy i warunki jej wykonywania;

3. wynagrodzenie za godziny ponadwymiarowe albo nadliczbowe;

4. dodatek za pracę w warunkach szkodliwych dla zdrowia lub uciążliwych;

5. premię – wyłącznie dla pracowników niebędących nauczycielami
akademickimi;

6. nagrodę jubileuszową z tytułu wieloletniej pracy – która jest określana
procentowo od wynagrodzenia miesięcznego, wypłacana co pięć lat,
począwszy od 20 do 45 lat pracy. Podstawą jej naliczenia są wszystkie
składniki wynagrodzenia nauczyciela akademickiego z dnia jej wypłaty,
według zasad obliczania ekwiwalentu pieniężnego za urlop wypoczynkowy;

7. nagrodę rektora przyznawaną za osiągnięcia w pracy zawodowej;

8. inne dodatki określone regulaminem pracy lub układem zbiorowym pracy.
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Wpro wa dzo na w Usta wie 2.0 oce na
kom plek so wa po le ga na oce nie dzia łań
na rzecz za pew nie nia ja ko ści kształ ce -
nia na uczel ni. Jest prze pro wa dza na na
wnio sek uczel ni po sia da ją cej wy łącz nie
po zy tyw ne oce ny pro gra mo we lub po -
zy tyw ną oce nę kom plek so wą. Koń czy
się wy da niem oce ny po zy tyw nej na
okres od 3 do 8 lat lub od mo wą wy da -
nia oce ny po zy tyw nej. W oce nie po zy -
tyw nej PKA mo że wska zać dzie dzi ny,
w któ rych ja kość kształ ce nia jest szcze -
gól nie wy so ka, a w cza sie obo wią zy wa -
nia po zy tyw nej oce ny nie prze pro wa -
dza się oce ny pro gra mo wej kie run ków
w tych dzie dzi nach (chy ba że z ta kim
wnio skiem wy stą pi mi ni ster). W przy -
pad ku od mo wy wy da nia oce ny uczel -
nia mo że wy stą pić po now nie o oce nę
kom plek so wą po 5 la tach (chy ba że
PKA wska że krót szy ter min).

Uczel nia mu si udo stęp nić w swo im
Biu le ty nie In for ma cji Pu blicz nej
uchwa łę PKA do ty czą cą jej oce ny
pro gra mo wej lub kom plek so wej wraz
z uza sad nie niem. •

MNiSW ogłosiło konkurs „Inicjatywa doskonałości – uczelnia badawcza”, 
w którym UPWr ma szansę zyskać status uniwersytetu badawczego27 marca 

Ostateczny termin powołania Wiodących Zespołów Badawczych, 
ustalenia zasad rekrutacji i programu szkoły doktorskiej31 maja

Termin składania wniosków o przyznanie statusu uczelni badawczej  24 czerwca 

Stopnie i tytuły naukowe nadawane są w nowych dyscyplinach (jednak do 1 października – czyli wejścia 
w życie nowego statutu uczelni – nie wszczyna się postępowań w sprawie nadania stopni i tytułów)

od 
1 maja

Funkcjonują wydziały w dotychczasowych strukturach, po tym dniu rady wydziałów i dziekani 
przestają być organami uczelni. Kompetencje rady wydziału przejmuje senat, a dziekana – rektor. 
Dyrektorzy instytutów i kierownicy katedr nadal sprawują swoje funkcje

do
30 września 

Obowiązuje nowy statut uczelni; kierunki studiów prowadzonych
na uczelni zostają przyporządkowane do dyscyplin

od
1 października 

Ogłoszone zostaną wyniki konkursu 
„Inicjatywa doskonałości – uczelnia badawcza”

w ostatnim 
kwartale 2019 r. 

Rozpoczyna się pierwsza ewaluacja jakości działalności naukowej za okres 2017–2020;
Rada Doskonałości Naukowej zastępuje Centralną Komisję ds. Stopni i Tytułów 

1 stycznia 
2021 r. 

Kończą się kadencje
rektorów i senatu

31 sierpnia
2020 r.

Co nas czeka

Na UPWr studiuje obecnie ok. 9 tys. studentów, każdego roku na rynek pracy trafia ok. 3 tys.
specjalistów. Jeśli uczelni uda się zdobyć status uczelni badawczej, najbardziej uzdolnieni studenci
będą mieli możliwość uczestnictwa w największych uczelnianych projektach badawczych
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Około 10,5 proc. Polaków
pracuje w sektorze rolniczym, 
a 40 proc. mieszka na obszarach wiejskich. 
W ocenie Komisji Europejskiej
Wspólna Polityka Rolna jest od kilkudziesięciu lat
jedną z najistotniejszych polityk Unii Europejskiej.
Zdecydowała ona również o zmianie 
polskiego rolnictwa po akcesji do UE w 2004 roku.
Jak te zmiany oceniają naukowcy z Uniwersytetu
Przyrodniczego we Wrocławiu?

Kompetencje i rynek – to klucz 
do zmian w polskim rolnictwie 

PRZEWRÓT
KOPERNIKAŃSKI 

W ROLNICTWIE

22 NAUKA
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Pro fe sor BAR BA RA KUT KOW SKA z In -
sty tu tu Na uk Eko no micz nych Wy -
dzia łu Przy rod ni czo -Tech no lo gicz ne go
o zmia nach w pol skim rol nic twie, ja kie
do ko na ły się w ostat nim 15-le ciu, mó -
wi wprost – prze wrót ko per ni kań ski. 
– Zwłasz cza że Wspól na Po li ty ka Rol -
na bu dzi ła wie le obaw przed wej ściem
Pol ski do Unii Eu ro pej skiej – pod kre śla
pro fe sor Kut kow ska. 

We dług oce ny dy rek to ra ge ne ral ne go
Dy rek cji ds. Rol nic twa i Roz wo ju Ob -
sza rów Wiej skich w Ko mi sji Eu ro pej -
skiej JE RZE GO PLE WY, bi lans dla pol skie -
go rol nic twa i ob sza rów wiej skich jest
ko rzyst ny. – Na stą pi ła sta bi li za cja do -
cho dów, po pra wa sta nu in fra struk tu ry,
po pra wa ja ko ści prze twór stwa czy
wzrost glo bal nej pro duk cji rol ni czej.
Ale naj waż niej sza jest chy ba kwe stia
han dlu za gra nicz ne go. Przed wej ściem
do UE pol ska wy mia na han dlo wa z kra -
ja mi eu ro pej ski mi wy no si ła 7–8 mld eu -
ro. Dziś tyl ko do dat nie sal do han dlo we
za 2017 ro ku wy nio sło 9 mld eu ro. Ta kie
są da ne Głów ne go Urzę du Sta ty stycz ne -
go – mó wił Je rzy Ple wa pod czas de ba ty
zor ga ni zo wa nej przez Eu ro ac tiv.pl i Biu -
ro In for ma cyj ne Par la men tu Eu ro pej -
skie go w War sza wie. 

PUNKT STAR TU I BO LĄCZ KI
We dług opu bli ko wa ne go w 2006 ro ku
ra por tu na te mat pol skie go rol nic twa
Pol ska wcho dzi ła do UE z naj więk szą
licz bą go spo darstw rol nych, wię cej mia -
ła tyl ko Hisz pa nia, ale rów no cze śnie na -
le ża ły one do naj mniej szych ob sza ro wo

we wspól no cie eu ro pej skiej. Pro ble mem
by ła też wy daj ność pra cy, do stęp ność
ma szyn rol ni czych i tech no lo gii. 

– Wciąż na le ży my do li de rów pod
wzglę dem licz by go spo darstw rol nych.
W ca łej Unii jest oko ło 7 mi lio nów go -
spo darstw o po wierzch ni po wy żej 1 hek -
ta ra, w Pol sce pra wie 1,5 mi lio na bie rze
płat no ści bez po śred nie, a więc speł nia
kry te ria po wy żej 1 ha. Na stę pu je oczy -
wi ście wi docz na kon cen tra cja grun tów,
ale po wsta ją jed nost ki o bar dzo du żej
po wierzch ni, i to kosz tem śred nie go
prze dzia łu ob sza ro we go – mó wi prof.
Kut kow ska i tłu ma czy, że śred nia po -
wierzch nia go spo dar stwa rol ne go w Pol -
sce róż ni się w po szcze gól nych re gio -
nach. Na Dol nym Ślą sku jest to 17 hek -
ta rów, w Za chod nio po mor skiem po nad
20, ale na Pod kar pa ciu już tyl ko 3,5 hek -
ta ra. – Te róż ni ce wy ni ka ją oczy wi ście
z hi sto rii. W Ma ło pol sce zie mię ma się
z nadań kró lew skich, na Po mo rzu to
daw ne go spo dar stwa jun kier skie. Nie
ma my w Pol sce tra dy cji dzier ża wy tak
jak w An glii czy Fran cji, w do dat ku
struk tu rę ob sza ro wą utrwa li ły płat no ści
bez po śred nie, ale nie za leż nie od hi sto -
rycz nych za szło ści trud ny pro ces kon -
cen tra cji na stę pu je – przy zna je prof.
Kut kow ska. 

W Pol sce za le d wie 30 pro cent użyt -
ków rol nych znaj du je się w go spo dar -
stwach więk szych ob sza ro wo (w więk -
szo ści kra jów UE to aż 80–90 proc.).
Pra wie po ło wa go spo darstw to jed nost -
ki wy twa rza ją ce do 4 tys. eu ro stan dar -
do wej pro duk cji (SO) i za le d wie 6 proc.
SO ogó łem. Go spo dar stwa ge ne ru ją ce
po wy żej 100 tys. SO to tyl ko ok. 2 proc.,
ale wy twa rza ją one 35 proc. ogó łu SO
w pol skim rol nic twie. W kra jach Be ne -
luk su ta kich go spo darstw jest 50 proc.,
w Niem czech i Fran cji 37, w do dat ku
po wsta je w nich aż 90 proc. war to ści
SO. Bo lącz ką pol skie go rol nic twa jest
też je go ni ska pro duk tyw ność, w tym
pro duk tyw ność zie mi i pra cy – tę ostat -
nią niż szą ma ją tyl ko Ru mu nia i Chor -
wa cja. Eks per ci ana li zu ją cy po ten cjał
i moż li wo ści pol skie go rol nic twa pod -
kre śla ją, że ni ska wy daj ność pra cy wią -
że się z małą licz bą pra cu ją cych w rol -
nic twie, to zaś wpły wa nie ko rzyst nie na
re la cje mię dzy za so ba mi pra cy a za so -
ba mi zie mi i ka pi ta łu. 

– Ko lej nym pro ble mem jest ni ski po -
ziom in te gra cji rol ni ków oraz pro du -

cen tów z od bior ca mi. Po je dyn czy pro -
du cent po pro stu nie ma jak sku tecz nie
re ago wać na zmia ny za cho dzą ce na ryn -
ku. Ale pro ble mem wbrew po zo rom nie
jest brak in we sty cji, tyl ko de fi cyt umie -
jęt no ści biz ne so wych, ne go cja cyj nych,
mar ke tin go wych, eko no micz nych w po -
rów na niu z do staw ca mi środ ków do
pro duk cji oraz od bior ców pło dów rol -
nych – wy li cza prof. Bar ba ra Kut kow -
ska i do da je, że na wet przy ist nie ją cych
pro ble mach mo że my jed nak mó wić
o suk ce sach. 

Pol ska w ob sza rze ryn ku owo co wo -
-wa rzyw ne go jest zna czą cym eks por te -
rem pro duk tów rol ni czych, a po ak ce sji
eks port pol skich wa rzyw i owo ców ru -
szył wręcz la wi no wo. Sal do han dlu za -
gra nicz ne go z mi nu so we go sko czy ło do
10 mi liar dów eu ro. W ob sza rze pro duk -
cji mle ka i je go prze two rów ści ga my się
z Ho lan dią, co raz wy raź niej wi dać re -
gio nal ne spe cja li za cje, ale też i do ce nia -
nie tra dy cyj nej pro duk cji. 

ZMIA NA MEN TAL NO ŚCI
Zda niem prof. DA NU TY PA RY LAK z In -
sty tu tu Agro eko lo gii i Pro duk cji Ro ślin -
nej na Wy dzia le Przy rod ni czo -Tech no -
lo gicz nym klu czo wa dla pol skie go rol -
nic twa, obok Wspól nej Po li ty ki Rol nej,
sta ła się wy raź na zmia na po ko le nio wa,
a co za tym idzie i zmia na men tal na. 

– Po wej ściu do Unii ro dzi me go rol -
ni ka czy chło pa za stą pił pro du cent rol -
ny. Tak mó wią o so bie ci, któ rzy pro wa -
dzą no wo cze sne go spo dar stwa. Co wię -
cej, ci pro du cen ci są za rów no świa do mi
zna cze nia rol nic twa w go spo dar ce, je go
udzia łu w do cho dzie na ro do wym, jak

Profesor Barbara Kutkowska: – W polskim
rolnictwie w ciągu ostatnich 15 lat dokonał się
ogromny skok

Profesor Danuta Parylak: – Młodzi rolnicy
wiedzą, czego chcą. Są odważni, nie boją się
ryzyka i stawiają na wiedzę



GŁOS UCZELNI, maj 2019

24 NAUKA

i moż li wo ści, ja kie dzi siaj da je im glo -
bal ny ry nek – pod kre śla prof. Pa ry lak.

Wtó ru je jej prof. Kut kow ska: – Zmia -
nę men tal ną, za rów no w sa mo oce nie,
a więc ta ką, któ rą na zwa li by śmy god no -
ścio wą, jak i w spoj rze niu na moż li wo -
ści go spo dar cze wi dać nie mal że go łym
okiem. Trze ba jed nak pod kre ślić, że 
jest to zmia na po ko le nio wa. Młod si są
otwar ci, dy na micz ni, nie bo ją się wy -
zwań i ry zy ka, chęt nie im ple men tu ją in -
no wa cje. Star si są ostroż ni, na rze ka ją, że
nie ma obo wiąz ko we go sku pu, że kie dyś
kre dy ty by ły ta nie, a te raz są dro gie. 

– Ja bym też pod kre śli ła, że młod sze
po ko le nie rol ni ków chce się uczyć, świa -
do mie sta wia na pod no sze nie kwa li fi ka -
cji, by dzię ki te mu wzro sła kon ku ren -
cyj ność ich go spo dar stwa – do da je prof.
Da nu ta Pa ry lak. 

Włą cze nie pol skie go rol nic twa do
sys te mu Wspól nej Po li ty ki Rol nej, do -
pła ty bez po śred nie, któ re oka za ły się
po waż nym za strzy kiem fi nan so wym
w bu dże cie, to tyl ko część zmian. Ko -
lej ne to mo der ni za cja obiek tów in wen -
tar skich i wpro wa dze nie po ję cia do -
bro sta nu zwie rząt, na cisk na po pra wę
wa run ków sa ni tar no -we te ry na ryj nych,
kon tro la zu ży cia środ ków ochro ny ro -
ślin i na wo zów. 

– Ja to na zy wam sys te mo wą pro fe sjo -
na li za cją. I tę pro fe sjo na li za cję wi dać wy -
raź nie u na szych stu den tów, bo co raz
wię cej osób, któ re przy cho dzą do nas
na stu dia, wie, po co przy cho dzi. Część
mó wi wprost, że przej mie go spo dar stwa
po ro dzi cach i wie dzę zdo by wa po to, by
być lep szym – mó wi prof. Da nu ta Pa ry -
lak i do da je, że ze spo rą gru pą ab sol wen -
tów utrzy mu je kon takt i wi dzi, jak kie ru -
ją wła sny mi go spo dar stwa mi. Zwłasz cza
że am bi cje mło dych go spo da rzy znaj du -
ją moc ne wspar cie w do dat ko wych środ -
kach fi nan so wych prze zna czo nych dla
tej gru py pro du cen tów. Bio rąc pod uwa -

gę, że mło dzi rol ni cy sta no wią 14,7%
wszyst kich rol ni ków w Pol sce (naj wię cej
w UE), moż na po zy tyw nie oce niać per -
spek ty wy roz wo ju pol skie go rol nic twa
pod wzglę dem kom pe ten cji za trud nio -
nych w rol nic twie i chę ci wdra ża nia no -
wych tech no lo gii.

Profesor Kut kow ska pod kre śla, że
zmia ny, ja kie ob ser wu je my, są jak sys -
tem na czyń po łą czo nych. 

– Do ta cje bez po śred nie nie ja ko wy -
mu si ły mo der ni za cję go spo darstw, bo te
chlew nie czy obo ry, któ re nie do sto so -
wa ły się do wa run ków do bro sta nu zwie -
rząt, mia ły zo stać za mknię te. Mo der ni -
za cja i pie nią dze do pro wa dzi ły więc do
zmia ny spo so bu my śle nia o zwie rzę tach
ho dow la nych i to był praw dzi wie mi lo -
wy krok, ja ki zro bio no na pol skiej wsi.
W rol nic twie każ dy pro ces, każ da zmia -
na jest zwią za na z ca łym sze re giem in -
nych zmian, z po zo ru na wet drob nych,
a je śli do da my do te go jesz cze ro sną ce
wy ma ga nia kon su men tów, czy li nas
wszyst kich, to do pie ro wte dy mo że my
mó wić o ja kiejś ca ło ści – do da je prof.
Kut kow ska. 

Zda niem prof. Pa ry lak nie bez zna -
cze nia jest też zmia na de mo gra ficz na
– wieś, do tej po ry rol ni cza, sta je się też
miej scem do ży cia dla nie daw nych
miesz kań ców miast. 

– Tu do ko nu ją się ko lej ne zmia ny,
któ re za pew ne już ana li zu ją so cjo lo go -
wie, ale jak by na to nie pa trzeć, wej ście
no wych miesz kań ców wpły wa na po -
sta wy i na or ga ni za cję ży cia na wsi.
Daw ni miesz kań cy miast chcą nie tyl -
ko świe że go po wie trza, ale też i miej -
skich wy gód, a to da je szan sę na pod -
nie sie nie po zio mu ży cia, bo chod ni ki,
ła wecz ki, oświe tle nie, miej sca re kre -
acji, dba łość o es te ty kę oto cze nia, od -
po wied nia go spo dar ka od pa da mi to
też jest ja kość ży cia – tłu ma czy prof.
Pa ry lak.

Doktor MAR TA CZA PLIC KA z Ka te dry
Ogrod nic twa, pro wa dząca za ję cia na stu -
diach po dy plo mo wych z za kre su ogrod -
nic twa in te gro wa ne go, mó wi wprost: 
– Zmie nia ją się wszyst kie ob sza ry pol -
skie go rol nic twa. I zmie nia się my śle nie
o tym, ja kie jest je go miej sce w go spo dar -
ce i w ży ciu czło wie ka. 

Jak pod kre śla dr Cza plic ka, z jed nej
stro ny rol ni cy mu szą speł niać kry te ria
sys te mów ja ko ści żyw no ści, zwłasz cza
w ogrod nic twie, że by na przy kład do -
stać do pła ty czy do dat ko we punk ty, sta -
ra jąc się o do ta cje in we sty cyj ne. 

– Stąd też co raz wię cej, na zwij my to,
świa do mych go spo darstw. Kie dyś za
eko lo gicz ne uzna wa no głów nie ta kie
go spo dar stwa, któ re mia ły łą ki i na tych
łą kach by dło. Dzi siaj co raz wię cej go -
spo darstw w sys te mie eko lo gicz nym,
jak i in te gro wa nym pro du ku je przede
wszyst kim żyw ność – lep szej ja ko ści,
sprze da wa ną na ryn ku za wyż szą ce nę.
Od 10 lat cer ty fi ku ję go spo dar stwa eko -
lo gicz ne i in te gro wa ne i ta kich go spo -

Doktor Marta Czaplicka: – Na zmianę
w rolnictwie ma wpływ zmiana postaw wśród
konsumentów
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darstw przy by wa, choć pa ra doks po le -
ga na tym, że w sta ty sty ce go spo darstw
ja ko ta kich jest co raz mniej. Od pa da ją
go spo dar stwa, któ re wcze śniej zaj mo -
wa ły się tyl ko i wy łącz nie pro duk cją na
trwa łych użyt kach zie lo nych, żar to bli -
wie na zy wa ne „traw ni kow ca mi”. Jest za
to co raz wię cej go spo darstw pro du ku -
ją cych i cer ty fi ku ją cych żyw ność, któ rą
wpro wa dza ją na ry nek – mó wi dr Cza -
plic ka.

Sta ty sty ka mó wi, że go spo darstw jest
mniej, ale de fac to pro duk tów eko lo -
gicz nych jest wię cej. To od po wiedź
na ocze ki wa nia pol skich kon su men tów,
zwłasz cza tych z du żych miast, któ rzy
szu ka ją żyw no ści tra dy cyj nej, re gio nal -
nej, cer ty fi ko wa nej. 

– Po la kom już nie wy star cza, że ktoś
po wie, że coś jest eko lo gicz ne. Chcą,
by by ło to po twier dzo ne spo so bem
pro duk cji. Jest to też od po wiedź rol ni -
ków na ocze ki wa nia ryn ku za chod nie -
go, któ ry z Pol ski czer pie ogrom ne ilo -
ści pro duk tów eko lo gicz nych, na przy -
kład płat ki owsia ne eko, do stęp ne
w Niem czech i Ho lan dii, są z owsa,
któ ry ro śnie na Po gó rzu Su dec kim.
Na sze go spo dar stwa, któ re pro du ku ją
owies, czę sto ma ją po 700–800 hek ta -
rów po wierzch ni. A pro du cent, sko ro
ma ta ką po wierzch nię i roz sąd nie
prze li czy kosz ty, moż li wość zby tu
i kon trak ta cje, sam do cho dzi do wnio -
sku, że pro ściej za kon trak to wać od -
biór zbo ża eko lo gicz ne go, nie wy da jąc
przy tym spo rej kwo ty na środ ki
ochro ny ro ślin, tyl ko do sto so wu jąc się
do za sad rol nic twa eko lo gicz ne go 
– tłu ma czy dr Cza plic ka i z uśmie -
chem pod kre śla zna cze nie ra chun ku
eko no micz ne go, tak istot ne go w rol nic -
twie: – Wy pro du ko wać tro chę mniej,
ale do bre go ja ko ścio wo owsa, któ ry
przy mniej szych na kła dach sprze da się

po so lid nej ce nie, to jest czy sta kal ku -
la cja eko no micz na. 

Z PER SPEK TY WY UCZEL NI
Na Wy dzia le Przy rod nicz no -Tech no lo -
gicz nym Uni wer sy te tu Przy rod ni cze go
we Wro cła wiu na kie run ku rol nic two
kształ ci się obec nie 364 stu den tów (stu -
dia sta cjo nar ne i nie sta cjo nar ne). Na
pierw szym stop niu stu diów sta cjo nar -
nych wy kształ ce nie zdo by wa 129 stu -
den tów, na dru gim – 27, na pierw szym
nie sta cjo nar nym 157, a na dru gim 51.
Prze wa ga stu den tów nie sta cjo nar nych
jest do wo dem na chęć zwięk sza nia swo -
ich kwa li fi ka cji przez oso by czę sto już
pro wa dzą ce go spo dar stwa lub za trud -
nio ne w sek to rze rol ni czym.

MI CHAŁ FRY DA wła śnie koń czy pierw -
szy rok stu diów sta cjo nar nych na kie -
run ku ochro na śro do wi ska. 

– Wie dzia łem, co chcę stu dio wać,
i szu ka łem od po wied niej uczel ni. Tak
zna la złem się we Wro cła wiu. Moi ro dzi -
ce ma ją go spo dar stwo rol ne, a mnie in -
te re su je rol nic two, któ re la icy na zy wa ją
eko lo gicz nym. Chcę w przy szło ści się gać
do tra dy cji, ale wy ko rzy sty wać w pra cy
no wo cze sne na rzę dzia. To zresz tą wiel -
ka si ła pol skie go rol nic twa – pro duk cja
tra dy cyj na, ma ło eks ten syw na. Ro śnie
gru pa świa do mych kon su men tów, któ -
rzy szu ka ją żyw no ści ni sko prze two rzo -
nej, pro duk tów mo że nie ko niecz nie bar -
dzo ta nich, ale za to zdrow szych – tak
Mi chał Fry da tłu ma czy de cy zję o wy bo -
rze stu diów na UPWr. 

Profesor Pa ry lak przy zna je, że ro śnie
nie tyl ko licz ba świa do mych stu den tów,
ale też i ro sną ich wy ma ga nia. 

– Ja to ob ser wu ję na przy kła dzie te ma -
tów prac dy plo mo wych. Kie dy są bar -
dziej ogól ne, oma wia ją ce ja kieś pro ble my
czy zja wi ska, trud no za uwa żyć en tu -
zjazm, za to ogrom nym za in te re so wa -

niem cie szą się te ma ty czy sto prak tycz ne,
ta kie, w któ rych czę ścią pra cy jest za pro -
jek to wa nie ja kie goś roz wią za nia, któ re
póź niej moż na z po wo dze niem wdro żyć
we wła snym go spo dar stwie. To jest naj -
lep szy do wód na to, że ci mło dzi lu dzie
nie stu diu ją dla pa pier ka, któ ry wło żą do
szu fla dy, ale zdo by tą wie dzę bę dą wy ko -
rzy sty wać w pra cy u sie bie na wsi – mó -
wi prof. Da nu ta Pa ry lak. 

– Rok przed wej ściem Pol ski do Unii
Eu ro pej skiej w ra mach dzia łań przed ak -
ce syj nych pol ski par la ment przy jął usta -
wę o kształ to wa niu ustro ju rol ne go. Zna -
la zły się w niej za pi sy, w któ rych wprost
mo wa jest o ko niecz no ści po sia da nia wy -
kształ ce nia rol ni cze go, je że li pro wa dzi się
go spo dar stwo in dy wi du al ne. Usta wę tę
póź niej no we li zo wa no, szcze gól nie owe
wy ma ga nia sta wia ne rol ni kom, ale nie
da się ukryć, że to był je den z tych ka mie -
ni mi lo wych, któ ry dał im put pol skie mu
rol nic twu, tak jak Wspól na Po li ty ka Rol -
na – pod kre śla prof. Bar ba ra Kut kow ska
i do da je, że to ko lej ny do wód na pro-
fe sjo na li za cję rol nic twa trak to wa ne go
ja ko je den z fun da men tów go spo dar ki
w Pol sce. •

Michał Fryda: – Interesuję się rolnictwem,
dlatego też wybrałem studia
na Uniwersytecie Przyrodniczym. Po studiach
będę rozwijał gospodarstwo rodziców



••• Jest Pan jednym z najbardziej znanych
popularyzatorów nauki i tropicieli pseudonaukowych
teorii. To pasja, powołanie czy sposób na życie? 
– Nie wiem, czy je stem „twa rzą” tro pie nia ab sur dów na uko -
wych. Na pew no się nią nie czu ję. Więk szość mo ich fil mów
jest po pro stu o na uce, o cie ka wych pro ble mach i rze czach,
któ re mnie in te re su ją. Fil my o pseu do nau ce są bar dziej zna -
ne, bo ge ne ru ją więk sze za się gi, a dzie je się tak, po nie waż te -
ma ty są bar dziej kon tro wer syj ne. A czy to jest pa sja, po wo -
ła nie czy spo sób na ży cie? My ślę, że to cie ka wość. Ucze nie
się za wsze spra wia ło mi fraj dę. Je śli mo gę nie tyl ko się uczyć,
ale jesz cze opo wie dzieć ko muś, cze go się na uczy łem, to sa -
tys fak cja jest po dwój na.

••• Podkreśla Pan, że nie wyraża opinii, tylko odwołuje
się do faktów. Wydaje się jednak, że żyjemy w czasach,
w których fakty lekceważymy, a ważniejsze są opinie. 
– Ra czej ży je my w cza sach, w któ rych trud niej jest od róż nić
opi nię od fak tu. Zaj mu ję się po pu la ry za cją na uki, bar dzo du żo
czy tam, ale nie je stem w sta nie prze śle dzić wszyst kich pu bli ka -
cji na uko wych na da ny te mat. Ta licz ba sys te ma tycz nie ro śnie,
szcze gól nie in ten syw nie w cią gu ostat niej de ka dy. Rze czy wi -
ście pil nu ję, by nie wy ra żać opi nii. Szcze gól nie przy kon tro -
wer syj nych te ma tach za da ję so bie py ta nie – ja ki ar gu ment
spra wił by, że mo ja opi nia by się zmie ni ła? I spraw dzam, czy je -
stem w sta nie zna leźć ta ki ar gu ment, zwe ry fi ko wać go w li te ra -

tu rze na uko wej. W ten spo sób pa rę ra zy uda ło mi się do wie -
dzieć, że mo je po cząt ko we prze świad cze nie, nie po par te żad -
nym do głęb nym prze ba da niem te ma tu, by ło błęd ne. 

••• Na przy kład? 
– By łem prze ko na ny, że tzw. świa do me sny są wy my słem.
A po czy ta łem o tym, sam do świad czy łem dwóch ta kich
snów, i to w mo men cie, kie dy przy go to wy wa łem się do od -
cin ka o nich. Na kie ro wa ła mnie na to zja wi sko li te ra tu ra na -
uko wa. Oczy wi ście, nie jest w niej wprost po wie dzia ne, że ta -
kie sny są moż li we, ale nie jest też wy klu czo ne, że są nie moż -
li we. I to jest zmia na, bo na praw dę by łem prze ko na ny, że to
jest coś nie moż li we go do osią gnię cia. Z na uko we go punk tu
wi dze nia jest to kwe stia nie roz strzy gnię ta. Przy naj mniej we -
dług mo jej wie dzy.

••• Jest Pan chemikiem. Chemia wywodzi się z alchemii,
szukającej kamienia filozoficznego. U jej zarania jest
myślenie magiczne. Nie wydaje się Panu, że dzisiaj
z nadmiaru informacji, z kryzysu autorytetów,
znaleźliśmy się w sytuacji, w której myślenie magiczne
staje się równoprawne z wiedzą naukową? Co więcej, 
że często wygrywa w dyskursie publicznym? 

LICZĄ SIĘ FAKTY,
NIE OPINIE

Jak ciekawie promować naukę

DAWID MYŚLIWIEC, doktor chemii,
youtuber z „Uwaga! Naukowy Bełkot”
i popularyzator nauki, o myśleniu
magicznym, antyszczepionkowcach,
postępie i o tym, co nas czeka w nauce.
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– Mo im zda niem to wy ni ka na wet nie ty le z kry zy su au to ry -
te tów, ile z nad mia ru „po ten cjal nych au to ry te tów”. Kie dyś,
by do trzeć ze swo im prze ka zem do szer sze go gro na od bior -
ców, trze ba by ło pra co wać w ga ze cie z od po wied nim na kła -
dem, w ra diu czy te le wi zji. Te raz roz ma wia my przez urzą -
dze nie, dzię ki któ re mu mo gę po słać za chwi lę film, po któ ry
się gnie 30–40 ty się cy osób. Po przez apli ka cję, któ rą in ni lu -
dzie wy ko rzy stu ją, by oglą dać ma ki jaż, a nie filmy o na uce. 

••• Mó wi Pan o In sta gra mie. 
– Tak. Je śli za chwi lę wrzu cę tam krót ki fil mik, w któ rym po -
wiem, że z tą le wo skręt ną wi ta mi ną C to jed nak się my li łem
i trze ba ją ły kać, bo wszyst ko wy le czy, to cze go bę dzie my
świad ka mi? 

••• No cze go? 
– Te go, że za pew ne wy ge ne ru ję bar dzo du że za się gi, du żo
więk sze niż oso ba, któ ra by sta nę ła na ja kimś pla cu sto lat te -
mu i za czę ła to sa mo krzy czeć do prze chod niów.

Ma my wiel ki gwar gło sów – za rów no na uko wych, jak
i nie nau ko wych. Na uka umie wy ja śnić co raz trud niej sze rze -
czy, ale jed no cze śnie lu dzie ma ją pro blem ze zro zu mie niem
te go, co trud ne i nie oczy wi ste.

Kie dy więc sta ją przed wy bo rem: wy si lić się, zro zu mieć,
do czy tać czy ra czej po słu chać te go, co ktoś tłu ma czy „na

chłop ski ro zum”, to co wy bio rą? Wy bio rą roz wią za nie ku -
szą ce z punk tu wi dze nia bi lan su ener ge tycz ne go – a więc to,
któ re z mniej szym wy sił kiem da złu dze nie zro zu mie nia. Pro -
blem, z ja kim obec nie się mie rzy my, nie wy ni ka więc z kry -
zy su au to ry te tów. Au to ry te ty ma my, i to naj mą drzej sze w hi -
sto rii. Kry zys do ty czy te go, jak ła two każ dy mo że pu blicz nie
za brać głos i kto mo że się za au to ry tet po da wać. 

••• Z ruchem antyszczepionkowym związani są lekarze.
Nie brakuje naukowców, którzy wykorzystując mury
uczelni, mówią studentom o projekcie inteligentnym,
pamięci wody czy aniołach. 
– I są ta cy, któ rzy nie wie rzą w an tro po ge nicz ność zmian kli -
ma tu. Jak wi dać, już na po zio mie pod sta wo wym na stę pu je
dy so nans – ocze ku je my od czło wie ka, za któ rym stoi au to ry -
tet na uki, że on nas nie oszu ka, że jest mą drzej szy, a tym cza -
sem oka zu je się, że rów nież lu dzie po nad prze cięt nie wy -
kształ ce ni sta ją po tej przy sło wio wej „dru giej stro nie”.

••• Dla cze go tak się dzie je? 
– To nie jest ja kieś no we zja wi sko. Lu dzie bę dą cy w kontrze
by li w tej kontrze za wsze i nie na stą pił ja kiś szcze gól ny wy -
syp ta kich osób. Naj le piej zo bra zo wać to przy kła dem, si łą
rze czy kon tro wer syj nym, bo ta kie naj le piej prze ma wia ją do
wy obraź ni. W ze szłym ro ku na ekra ny kin wszedł film „Kler”
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Dawid Myśliwiec był gościem IX Szalonej Studenckiej Nocy Naukowej organizowanej przez SKN-y Uniwersytetu Przyrodniczego we Wrocławiu.
Po wykładzie przyszedł czas na zdjęcia, selfie i pytania dodatkowe
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i bar dzo czę sto lu dzie zwią za ni z Ko ścio łem mó wi li, że ow -
szem, po ka zu je on re al ne sy tu acje, ale są one bar dziej jed -
nost ko we, niż z te go fil mu wy ni ka. Kie dy ktoś ro bi coś bar -
dzo nie sza blo no we go i na przy kład jest za to moc no kry ty ko -
wa ny, to mu si my za ło żyć, że in for ma cja o tym, co zro bił, jest
po pro stu „kli kal na”. Do od bior cy do cie ra więc nie pro por -
cjo nal nie gło śny głos mniej szo ści. I po wiem coś pod prąd:
ta ki głos w kontrze też cza sa mi jest po trzeb ny, że by śmy nie
po pa dli w py chę, że już wszyst ko, mó wiąc ko lo kwial nie, ma -
my ogar nię te. Mu si my mieć świa do mość, że ten głos z kon -
try do cie ra ła twiej, bo jest prost szy, nie wy ma ga wy sił ku i od -
po wia da czy jemuś we wnętrz nemu prze ko na niu. Wra ca jąc
do na uki – na ukow cy za bie ra ją głos w de ba cie za po śred nic -
twem pu bli ka cji, któ re do stęp ne są wą skie mu gro nu od bior -
ców, bo po pro stu są her me tycz ne, trud ne, wy ma ga ją spe cja -
li stycz nej wie dzy, nie od wo łu ją się do prze ko nań, ale do fak -
tów. Każ dy z nas zna oso by, któ re są w sta nie wę dro wać
od le ka rza do le ka rza tak dłu go, aż w koń cu do sta ną re cep tę
na an ty bio tyk – bo ich we wnętrz ny głos mó wi im, że tyl ko
an ty bio tyk mo że je wy le czyć. Ta kie ma ją prze ko na nie i chcą
się w tym prze ko na niu utwier dzić. W in ter ne cie i de ba cie
pu blicz nej by wa po dob nie: szu ka my tak dłu go, aż usły szy -
my to, co chce my usły szeć. 

••• Szu ka my tyl ko po twier dze nia wła snych prze ko nań? 
– Efekt po twier dze nia to jed na stro na me da lu. Dru gą jest coś,
co moż na na zwać ne ga ti ve ba lan ce. Je że li ma my becz kę do -
bre go wi na i wle je my do niej łyż kę ście ków, to wi no zro bi się
złe. Je że li do becz ki ście ku wle je my łyż kę do bre go wi na, to
te ście ki nie zro bią się lep sze. Kie dy sły szy my o przy pad kach
le ka rzy, któ rzy po pie ra ją ruch an tysz cze pion ko wy, ma my za -
kłó co ny świa to po gląd. Wi dzi my ja kiś za męt w śro do wi -
sku. I nie do strze ga my, że ów za męt ma miej sce w pro por cji
99:1 (al bo i wię cej) na ko rzyść sku tecz no ści szcze pio nek.

••• Dla cze go? 
– Bo me dia bę dą mó wi ły o tym jed nym le ka rzu po pie ra ją -
cym an tysz cze pion kow ców, a nie o tych 99 me dy kach, któ -
rzy szcze pień bro nią. Ta kon tro wer sja bę dzie się kli ka ła,
a w gło wie oso by, któ ra nie mu si się na wszyst kim znać, któ -
ra nie ma po trze by się z czymś za po znać, ro dzi się prze ko na -
nie, że ten je den przy pa dek jest re pre zen ta tyw ny dla ca ło ści. 

••• Pła ci my ce nę za le ni stwo? 
– Bez prze sa dy. Ktoś mo że mieć 18 lat i za miast my śleć
o szcze pie niu dziec ka, któ re go na wet jesz cze nie pla nu je, wo li
sko czyć ze zna jo my mi na pi wo. Ktoś in ny mo że pra co wać
12 go dzin dzien nie i nie mieć si ły szu kać in for ma cji, więc
przyj mu je to, co mu jako pierw sze wpad nie w uszy. Ale je śli
po da je my ta kie in for ma cje da lej, to z tej pro por cji 99:1 na gle
ro bi się 50:50. Wi dać to zresz tą naj le piej w de ba tach te le wi -
zyj nych, w któ rych an tysz cze pion kow cy dys ku tu ją z le ka rza -
mi. Nie za pra sza się 99 me dy ków, by dys ku to wa li z jed nym
prze ciw ni kiem. Jest zwy kle je den na je den. W prze strzeń pu -
blicz ną idzie ko mu ni kat, że są dwa od ręb ne gło sy, rów no -
praw ne i rów no licz ne, co jest nie praw dą. Wra ca jąc więc
do me ri tum, na uka za wsze mia ła te go ty pu pro ble my. Te raz
są one le piej sły szal ne.

••• Ska la ma zna cze nie? 
– Ska la i tu ba, ja ką się stał in ter net. To obo siecz ny miecz. Jak
ktoś ma in ter net, to za pew ne ma też kon to na Twit te rze, Fa -
ce bo oku czy In sta gra mie. Ad mi ni stra to rzy tych por ta li spo -
łecz no ścio wych nie chcą, że by śmy ko ja rzy li je z czymś nie -
przy jem nym, więc za my ka ją nas swo imi al go ryt ma mi w bań -
kach in for ma cyj nych, z któ rych bar dzo cięż ko jest się wy rwać.
Je śli zda rzy ło nam się dać di slaj ka in for ma cji o tym, że szcze -
pion ki dzia ła ją, a da my laj ka ko muś, kto na pi sał, że ja kieś
dziec ko zmar ło po przy ję ciu szcze pion ki, to al go rytm po my -
śli so bie „OK, on te go nie lu bi, to go nie bę dę de ner wo wał,
bę dę mu da wał tyl ko to, co lu bi”. I znów po ja wia ją się dys -
pro por cje w świa do mo ści. Nie do strze ga my, że za czy na ją nas
za le wać in for ma cje z ano ni mo we go in ter ne tu, za czy na my je
od bie rać ja ko in dy wi du al ne gło sy i opi nie wie lu lu dzi, bo
na przy kład po da ją je da lej na si zna jo mi. 

••• Nie da się jednak ukryć, że postęp w nauce może
na laikach robić wrażenie, że zbyt często jesteśmy ofiarami
błędów naukowców. 
– Hm, mo gę za pew nić, że ba da nie wpły wu po la ma gne tycz -
ne go na ab sorp cję, choć ni ko go nie do ty czy fi zycz nie, też wy -
wo łu je wiel kie emo cje i też są lu dzie, któ rzy bar dzo in ten -
syw nie oma wia ją róż ne zwią za ne z nim kon cep cje i teo rie.
W każ dej dzie dzi nie na uki ście ra ją się po glą dy, in ter pre ta cje
czy me to dy. I to wca le nie ozna cza błę du – moż na to sa mo
ba dać dwo ma róż ny mi me to da mi i do pie ro na przy kład po
20 la tach oka że się, że jed na z nich jest bar dziej in wa zyj na
od dru giej. Tak po pro stu dzia ła na uka i od te go nie uciek nie -
my. Mu si my tyl ko pa mię tać, że na tę że nie spo ru jest róż ne
w róż nych ob sza rach. Aku rat ten, któ ry opa no wa li an ty-
sz cze pion kow cy, na le ży do naj go ręt szych, ale po wtó rzę, ta cy
„de nia li ści” pew nych teo rii, któ re uwa ża my za praw dzi we,
by li za wsze. 

••• „De nia li ści” ro zu mu? 
– Nie de pre cjo no wał bym ich zdol no ści lo gicz ne go my śle nia,
bo to się z cze goś bie rze. Nie któ rzy mo że dzia ła ją z wy ra cho -
wa nia, ale in ni po pro stu uwie rzy li i są głu si na ja ki kol wiek
ar gu ment lo gicz ny z dru giej stro ny. I że by nie wiem co, bę -
dą stra ce ni – choć to brzyd ko brzmi. 

Jeśli zdarzyło nam się dać dislajka
informacji o tym, że szczepionki działają,
a damy lajka komuś, kto napisał, że jakieś
dziecko zmarło po przyjęciu szczepionki,
to algorytm pomyśli sobie „OK, on tego
nie lubi, to go nie będę denerwował, będę
mu dawał tylko to, co lubi”. I znów
pojawiają się dysproporcje w świadomości



29

GŁOS UCZELNI, maj 2019

••• Stra ce ni? 
– W tym sen sie, że tak się utoż sa mi li z tym zda niem, że każ -
dą pró bę przed sta wie nia ar gu men tów je pod wa ża ją cych od -
bie ra ją ja ko atak ad per so nam. 

••• Mu sie li by się wy przeć sie bie? 
– Tak. 

••• XX wiek to niewyobrażalne przyspieszenie
cywilizacyjne. Może człowiek nie nadążył z przyswojeniem

zmian? I w rezultacie, korzystając z telefonu komórkowego,
umówimy się z szeptunką, żeby zdjęła z nas urok. 
– Po an giel sku to zja wi sko na zy wa się ju ve no ia. To no stal gia
za cza sami mło dzień czymi – kie dyś to by ły cza sy, a te raz nie
ma cza sów. Ja mam 30 lat. Mo ja bab cia ma 80. Kie dy więc
ona szła do szko ły, to ocze ki wa nie, zwłasz cza w re jo nach
wiej skich, by ło mi ni mal ne – osiem klas i ko niec. Ja ki był
kon takt z tech no lo gią? Jed no ra dio na wsi. Ko lej ną no wo ścią
by ła te le wi zja, któ ra po ja wi ła się, kie dy to po ko le nie mia ło
już dzie ci. Mia ło więc 20 lat na przy swo je nie jed nej no wo ści.

Doktor z Wydziału Chemii Uniwersytetu Marii Curie-Skłodowskiej w Lublinie, gdzie prowadzi badania nad wpływem pola
magnetycznego na barwniki. Największy jednak rozgłos przyniósł mu kanał „Uwaga! Naukowy Bełkot” na YouTubie 
– opublikowane tam filmy mają łącznie ponad 40 mln wyświetleń. Dawid od czterech lat zajmuje się popularyzacją nauk
ścisłych – nie tylko chemii, czyli swojej macierzystej dziedziny, ale też fizyki, medycyny czy geologii. Unika powszechnych
wśród youtuberów żartów i parodii, stawia natomiast na dłuższe formy – np. jego film poświęcony autyzmowi ma 
aż 100 minut. Dawid występuje też przed publicznością na żywo, m.in. podczas pikników naukowych i Nocy Naukowców.
Do niedawna sam zajmował się produkcją swoich filmów, teraz zaczyna tworzyć własny zespół. Na YouTubie ma ponad
380 tys. subskrybentów, na Facebooku ponad 60 tys. fanów i zarabia na tyle dobrze, że sponsoruje drużynę koszykarzy AZS
UMCS Lublin, w której sam kiedyś grał. W 2016 roku znalazł się w trójce finalistów w kategorii Animator w XII edycji konkursu
Popularyzator Nauki, organizowanego przez serwis PAP – Nauka w Polsce oraz Ministerstwo Nauki i Szkolnictwa Wyższego.
W swoich nagraniach Myśliwiec m.in. odpowiada na nurtujące go pytania, np. „Jak czytanie »popsuło« nam mózgi?”, „O tym
jak CERN życia ratuje – czyli po co nam wielka nauka? #misjaCERN”, „Czym syntetyczna witamina różni się od naturalnej?”.

DAWID MYŚLIWIEC 
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Po ko le nie na szych ro dzi ców mia ło na po cząt ku te le wi zję
czar no -bia łą, po tem ko lo ro wą, a po tem kom pu ter. Ja pa mię -
tam jesz cze te le fo ny z przy ci ska mi, ale oso by młod sze ode
mnie o 10 lat mo że już ta kich nie uży wa ły. Każ de po ko le nie
do świad cza prze ło mo wych zmian szyb ciej. Dla cze go na
uczel niach są lu dzie, któ rzy jesz cze 10 lat te mu pi sa li pu bli -
ka cje ręcz nie i ka za li je ko muś prze pi sy wać na kom pu te rze?
Bo tak się ro bi ło w ich mło do ści. 

••• Mnie cho dzi ło o my śle nie ma gicz ne. 
– To my śle nie ma gicz ne wy ni ka z te go, że cią gle ży ją po ko le -
nia, któ re nie są przy zwy cza jo ne do tak szyb kich zmian tech no -
lo gii i wie dzy. Ucie ka ją od nich do cza sów, kie dy wszyst ko by -
ło prost sze i ła twiej sze, a więc nie czu li się przy tło cze ni no wo -
cze sno ścią, za któ rą nie na dą ża ją. Moi ro dzi ce ja koś tam
po ru sza ją się w in ter ne cie, ale za ra zem nie czu ją się w nim swo -
bod nie. Po pro stu w mło do ści nie mu sie li szyb ko przy zwy cza -
jać się do no wych tech no lo gii. Za sad ne jed nak po win no być
in ne py ta nie – czy to, co nam się wy da je my śle niem ma gicz -
nym, nie ma ra cjo nal nych, wbrew po zo rom, pod staw? 

••• Nie ro zu miem. 
– Kie dy by łem dziec kiem i ro bił mi się jęcz mień, ro dzi ce po -
cie ra li mi po wie kę zło tą ob rącz ką. Moż na po wie dzieć – prze -

sąd, my śle nie ma gicz ne, alt med. Ale oka zu je się, że na no -
cząst ki zło ta ma ją dzia ła nie bak te rio bój cze i gron ko wiec mo -
że być na nie po dat ny. Moi ro dzi ce nie mu sie li te go wie dzieć
i nie wie dzie li, ale to jest naj lep szy przy kład, że my śle nie ma -
gicz ne cza sa mi ma na uko we pod sta wy. Ale my tu ca ły czas
roz ma wia my o opi niach, a ja przede wszyst kim zaj mu ję się
fak ta mi. 

••• To niech będą fakty i futurologia. Co wpłynie
na ludzkość w ciągu najbliższego ćwierćwiecza? 
– Idzie my wiel ki mi kro ka mi w kie run ku kom pu te rów kwan -
to wych, w za sa dzie moż na po wie dzieć, że one już są i te raz
tyl ko do da je my im moż li wo ści, co oczy wi ście jest trud ne do
zro zu mie nia przez przeciętnego Ko wal skie go. Istot na bę dzie
me dy cy na. To, co mógł zro bić le karz w 1900 ro ku, a co mo -
że zro bić te raz, to jest nie wy obra żal ny skok. Kto po nad 100
lat te mu mógł prze wi dzieć, że bę dzie moż na wy ciąć jed nej
oso bie ner kę i prze szcze pić ją dru giej? Że bę dzie my w sta nie
stwier dzać nie do bo ry mi kro ele men tów na po zio mie nie osią -
gal nym zwy kłym ba da niem la bo ra to ryj nym w ro ku 1919?
Są dzę jed nak, że przede wszyst kim po stęp bę dzie do ty czył
z jed nej stro ny prze ciw dzia ła nia an tro po ge nicz nym zmia -
nom kli ma tu, a z dru giej – kon tro lo wa nych zmian w ge no -
mie ludz kim. 

Wrocławski Park Technologiczny ufundował 1000 złotych nagrody dla najatrakcyjniejszego stoiska SKN – wybranego oczywiście w konkursie. Czek
wręczył wiceprezes zarządu WPT Marek Winkowski



31

GŁOS UCZELNI, maj 2019

••• Co wywoła pytania o odpowiedzialność etyczną
naukowców. 
– Tyl ko że mnie nie cho dzi o udo sko na la nie czło wie ka, ale
o je go ra to wa nie. Mo że my mo dy fi ko wać ge nom czło wie ka,
mo dy fi ku jąc ko mór ki so ma tycz ne, czy li te, któ re bu du ją or -
ga nizm. Mo że my też mo dy fi ko wać ko mór ki roz rod cze, ga -
me ty. Są dzę, że je że li uda się nam z po wo dze niem prze pro -
wa dzić te ra pię ge no wą, to bę dzie ona do ty czy ła w pierw szej
ko lej no ści na przy kład dys tro fii mię śni, bo przy pa dło ści te -
go ty pu są zwy kle naj le piej zba da ne i zwią za ne naj czę ściej
z mu ta cją w ob rę bie jed ne go ge nu. Je śli znaj dzie my spo sób,
by od pa na X z dys tro fią po brać ko mór ki, zmo dy fi ko wać je
in vi tro, a po tem mu je prze szcze pić, to nie są dzę, by kto kol -
wiek miał za strze że nia etycz ne. Je śli jed nak oka że się, że od
tej po ry za cznie on nie tyl ko pro du ko wać in ne mię śnie, ale
też in ne plem ni ki, to rze czy wi ście po ja wia ją się wąt pli wo ści
i py ta nia. Ge ne ral nie jed nak na ukow cy bę dą mu sie li pod jąć
za da nie: jak wy tłu ma czyć lu dziom, że mo dy fi ka cje ge ne tycz -
ne nie mu szą ko niecz nie ozna czać pro jek to wa nia dzie ci. Ła -
two nie bę dzie, bo swe go cza su, kie dy do po mi do rów wszcze -
pia no gen ryb, chro nią cy je przed za ma rza niem krwi, znacz -
na część re spon den tów w Sta nach Zjed no czo nych, py ta na
o tę mo dy fi ka cję, by ła pew na, że po mi dor... bę dzie sma ko -
wał ry bą. A cho dzi ło o to, by po mi dor był od por ny na ni ską
tem pe ra tu rę. 

••• Na ukow cy są go to wi po pu la ry zo wać na ukę? 
– Na świe cie co raz czę ściej i co raz le piej. W Pol sce po pu la ry zo -
wa nie trak tu je się ja ko coś gor sze go. Ta kie od no szę wra że nie.

Wśród na ukow ców do mi nu je prze ko na nie, że po pu la ry za to -
rom nie wy szło w na uce przez du że N. A szko da, bo ta kie dzia -
ła nia moż na też ko mer cja li zo wać i świet nie to ro bi wie le za -
chod nich uczel ni, ro biąc fil my czy na gry wa jąc pod ca sty. 

••• Może to lęk przed utratą autorytetu rozumianego
w XIX-wieczny sposób i przekonanie, że naukowiec 
nie powinien się zniżać do poziomu nieuków… 
– Też swe go cza su uwa ża łem, że to, co ro bię na YouTube, a co
dzi siaj na zy wam już pra cą, to dzia ła nie obok, jak by mi nie
wy szło na uczel ni. Ale w pew nym mo men cie oka za ło się, że
aby po je chać na kon fe ren cję mię dzy na ro do wą, ja ko dok to -
rant po trze bu ję 21 pod pi sów. A jed no cze śnie na pi sa li do
mnie lu dzie z CERN-u, że bym przy je chał do nich w od wie -
dzi ny. Oglą da li mój ka nał na YT i za pro po no wa li, że opro -
wa dzą mnie po Wiel kim Zder za czu Ha dro nów. Po je cha łem
i do tar ło do mnie, że wy bór jest pro sty: cze kać, aż mi ktoś na
uczel ni da pie nią dze i zgo dę na wy jazd, al bo po świę cić wię cej
cza su na ka nał, zo ba czyć bar dzo cie ka we rze czy, po zna wać
lu dzi z ca łe go świa ta i opo wia dać in nym o pro ble mach, o któ -
rych wie lu pro fe so rów nie ma po ję cia. I oczy wi ście nie je stem
ab so lut nym eks per tem w tym, o czym mó wię. Przy go to wu ję
się za wsze, naj le piej jak umiem. Mam do syć do bre przy go to -
wa nie w na ukach przy rod ni czych. Sta ram się nie wy po wia -
dać po za ob sza rem, gdzie mam wra że nie zro zu mie nia te ma -
tu. Lu bię się uczyć i lu bię to wra że nie, że kła dę się spać mą -
drzej szy, niż wsta wa łem. Dziś to jest dla mnie waż ne. 

••• Co Pa na ostat nio za chwy ci ło w na uce? 
– Już wspo mi na łem o ge no mie czło wie ka – bar dzo du żo o nim
czy tam. I fa scy nu je mnie funk cja flo ry bak te ryj nej w na szym
or ga ni zmie, ży ją cej, jak się oka zu je, nie tyl ko w na szych je li -
tach, ale też na skó rze. Z tych mo ich lek tur wy ni ka, że ko lej -
nym prze ło mem w me dy cy nie bę dzie trans plan ta cja stol ca,
któ ra sta nie się stan dar dem le cze nia wie lu przy pa dło ści. 

••• Je ste śmy u schył ku epo ki an ty bio ty ko wej? 
– Ma my ta ką sy tu ację, że po ogło sze niu do stęp no ści an ty bio -
ty ku no wej ge ne ra cji kwe stią mie się cy jest, kie dy od kry je my
bak te rie na nie go od por ne. Bak te ria mo że zo stać za bi ta al bo
nie wy trzy mać ry wa li za cji. Ten dru gi wa riant ozna cza, że 
na szym sprzy mie rzeń cem mo gą być in ne bak te rie. Stąd właś-
nie obie cu ją ca wy da je się trans plan ta cja flo ry bak te ryj nej je lit
w po sta ci zlio fi li zo wa ne go, bez piecz ne go ka łu. Na ukow cy
wra ca ją po 80 la tach do ba dań nad te ra pią fa go wą, za rzu co ną
po roz po czę ciu przez an ty bio ty ki trium fal ne go po cho du, któ -
ry do pro wa dza nas po wo li do śle pej ulicz ki. Ma my już gruź li -
cę le ko opor ną, rze żącz kę, ta kich cho rób, na któ re nie bę dzie
an ty bio ty ku, bę dzie przy by wać i w do dat ku bę dą to cho ro by
do brze nam zna ne. Wspo mi na łem o le cze niu jęcz mie nia na
oku zło tą ob rącz ką. War to więc w tym miej scu po wie dzieć, że
w cza sie II woj ny świa to wej w Afry ce, gdzie Bry tyj czy cy wal -
czy li z Niem ca mi, ci pierw si za uwa ży li, jak miej sco wi Be du ini
i Ber be ro wie le czy li się przy pierw szych ob ja wach czer won ki,
dzie siąt ku ją cej każ dą ar mię. 

••• Jak? 
– Miej sco wi dys kret nie zja da li odro bi nę świe żej wiel błą dziej
ku py. Brzmi okrop nie, wy glą da ło pew nie też, ale oka zy wa ło
się sku tecz ne – dzię ki bak te riom, ży ją cym w je li tach wiel błą -
dów, któ re sta no wi ły sil ną kon ku ren cję dla tych cho ro bo -
twór czych. 

••• Coś Pa na jesz cze za ska ku je w świe cie na uki? 
– Mnó stwo rze czy. I naj le piej by ło by za py tać o to mo ją żo nę.
Czę sto przy cho dzę do niej i mó wię: „to trze ba lu dziom opo -
wie dzieć, bo aż się wie rzyć nie chce, że jest coś tak nie sa mo -
wi te go”. To nie jest tyl ko ucze nie się. Mu si być do pa mi -
na w tym wszyst kim, a więc za chwyt, sa tys fak cja. Był bym 
hi po kry tą, gdy bym po wie dział, że to wszyst ko jest tyl ko z po -
cią gu do wie dzy. Nie, jest coś jesz cze. •

To nie jest tylko uczenie się. 
Musi być dopamina w tym wszystkim, 
a więc zachwyt, satysfakcja.
Byłbym hipokrytą, gdybym powiedział, 
że to wszystko jest tylko z pociągu 
do wiedzy. Nie, jest coś jeszcze
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Pro fe sor RY SZARD BA DU RA. Był wy bit nym na ukow cem, któ ry otwo rzył me dy cy nę we te ry -
na ryj ną na współ pra cę z me dy cy ną czło wie ka. Czte ry ka den cje stał na cze le Uni wer sy te tu
Przy rod ni cze go. Od szedł czło wiek -le gen da, z uczel nią zwią za ny od 1945 ro ku.

Wspomnienie: RYSZARD BADURA

PROFESOR 
W STARYM STYLU

Wio sną 2015 ro ku z oka zji 70-le cia Wy -
dzia łu Me dy cy ny We te ry na ryj nej na
stro nie „Gło su Uczel ni” uka zał się ar ty -
kuł „By li śmy bied ni, ale nie bra ko wa ło
nam jed ne go – en tu zja zmu”, w któ rym
pro fe sor Ry szard Ba du ra opo wia dał nie
tyl ko o tym, jak przy je chał do Wro cła -
wia w lip cu 1945 ro ku, dwa mie sią ce po
upad ku Fe stung Bre slau i ka pi tu la cji
III Rze szy. 

„Urodziłem się w Trzebini. Tam
chodziłem do gimnazjum, ale jak
wybuchła wojna i zaczęto wywozić
ludzi do Rzeszy na roboty, było jasne,
że trzeba się gdzieś zahaczyć, mieć
pracę i dobre papiery, by tej wywózki
uniknąć”

– tak Ry szard Ba du ra tra fił do słyn nej
na ca łą Pol skę fa bry ki lo ko mo tyw
w Chrza no wie, któ ra do 1939 ro ku no si -
ła na zwę Fa blok, a po wkro cze niu Niem -
ców zo sta ła prze ję ta przez nie miec kie
za kła dy Hen schel & Sohn w Kas sel i na -
zy wa ła się Obe rschle si sche Lo ko mo tiv -
wer ke AG Kre nau O/S (Obe rlok). Mło -
dy Ba du ra zo stał uczniem ślu sar skim
i tra fił pod skrzy dła praw dzi wej ro bot -

ni czej awan gar dy. O tam tych cza sach
opo wia dał: 

– Pracowałem w fabryce trzy lata.
Zrobiłem w tym czasie nawet papiery
rzemieślnicze, a po ataku Niemców
na Związek Radziecki coraz wyraźniej
było widać, jak rodzi się ruch oporu.
Próbowali mnie wciągnąć w politykę,
ale co chwilę Niemcy kogoś
aresztowali, ktoś był i nagle znikał
i nie wiadomo było, co się z nim stało.
Coś musiałem zdecydować. 

UCIEC PRZED WY WÓZ KĄ
I zde cy do wał. Z Chrza no wa wy je chał
do By strej Ślą skiej, do szpi ta la prze ciw -
gruź li cze go. W tu tej szym sa na to rium
w 1936 ro ku zmarł Igna cy Da szyń ski,
ale Ry szar da Ba du ry hi sto ria uzdro wi -
ska i je go zna nych go ści in te re so wa ła
w nie wiel kim stop niu. Waż niej sze by ło
to, aby prze żyć woj nę. Nie dać się za -
bić. I unik nąć wy wóz ki.

– Młodszy brat, Leszek, był w Bystrej
pomocnikiem niemieckiego dentysty.
Nigdy nie opowiadał szczegółów, jak
mu się to udało, ale udało. Załatwił mi

skierowanie na leczenie w szpitalu.
Oczywiście nie można było na nim
napisać w rozpoznaniu, że mam
klasyczną gruźlicę, bo każdy lekarz
od razu by wiedział, że to kłamstwo.
Więc miałem wpisane, że choruję
na gruźlicę węzłów chłonnych. To już
była ciężka diagnostycznie sprawa i tak
zostałem pacjentem niemieckiego
szpitala, gdzie nie tylko leczono
gruźlików, ale przede wszystkim
rannych żołnierzy 

– opo wia dał pro fe sor i z szel mow skim
uśmie chem do da wał, że jak już wy le -
czo no go z wy my ślo nej cho ro by, to zo -
stał w tym szpi ta lu por tie rem. To był
praw dzi wy raj. Cie pło, spo koj nie. Sen
z po wiek spę dza ła tyl ko cen tral ka te le -
fo nicz na, któ rą ob słu gi wał, ale w po -
rów na niu z fa bry ką lo ko mo tyw ro bo ta
by ła żad na.

– Moi koledzy robotnicy w Chrzanowie
wiedzieli, że mam małą maturę.
Chodzili więc za mną i dogadywali 
„e, studencik, a może byś tak
pozamiatał”. Myśleli, że się będę
wywyższał. W Bystrej z kolei, jak już
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szedł front i Niemcy zaczęli się
wycofywać, to taki jeden przyszedł
do mnie na portiernię i namawiał,
żebym uciekał razem z nimi, bo jak
Iwan przyjdzie to na pewno da nam
popalić. Nie chciałem, więc
na odchodne dał mi stary pistolet.
Do obrony przed Rosjanami…” 

– wspominał pro fe sor Ba du ra, któ ry pi -
sto le tu na szczę ście użyć nie mu siał.
I z By strej, kie dy tyl ko by ło to moż li -
we, po je chał do Ka to wic, gdzie swoje
pierw sze kro ki skie ro wał do ku ra to rium
oświa ty. Po zgo dę na zda wa nie eg za mi -
nu doj rza ło ści. Miał ma łą ma tu rę, ale że -
by stu dio wać, po trze bo wał peł ne go eg -
za mi nu doj rza ło ści. Na uczy cie le szli tym
wo jen nym po ko le niom, z ma łą ma tu rą
czy eg za mi nem zda nym pod czas taj nych

kom ple tów, na rę kę. Naj waż niej sze by ło,
że mło dzi chcie li się uczyć, stu dio wać, że
skoń czy ła się woj na i oku pa cja, że za czę -
ło się ży cie. 

A JED NAK NIE PRAW NIK
Ry szard Ba du ra był pe wien, że zo sta nie
praw ni kiem, ale los (a za pew ne też
i prag ma tycz ne po dej ście do ży cia, któ -
re go na uczy ła go oku pa cja) spra wił, że
osta tecz nie wy brał we te ry na rię na Uni -
wer sy te cie Wro cław skim. Po la tach
wspo mi nał, że w tych pierw szych po wo -
jen nych mie sią cach set ki mło dych lu -
dzi, któ rzy do tar li do Wro cła wia z na -
dzie ją na no we ży cie, łą czy ły dzie lo na
ra zem bie da, głód wie dzy i prze ko na nie,
że te raz na pew no bę dzie ina czej. Le piej. 

Stu dia Ry szard Ba du ra roz po czął w li -
sto pa dzie 1945 ro ku. I był jed nym z naj -

młod szych stu den tów, bo nie któ rzy ko -
le dzy mie li na wet i po 40 lat. 

– Spośród lwowskiej profesury
najbardziej imponował mi profesor
Kazimierz Szczudłowski. Profesor
Zygmunt Markowski był tym, który
nadał lwowskiej weterynarii prestiż
akademicki, to było jego ogromną
zasługą – za jego rektorstwa powstała
Akademia Medycyny Weterynaryjnej
i to on sprowadził do Wrocławia wielu
profesorów, jako pierwszy dziekan
Wydziału Medycyny Weterynaryjnej 

– opo wia dał. 

PO STAĆ NIE TU ZIN KO WA
W 1950 ro ku Ry szard Ba du ra obro nił
dy plom i wte dy za czę ła się je go ka rie ra
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– u bo ku prof. SZCZU DŁOW SKIE GO – od
asy sten tu ry, przez dok to rat i ha bi li ta cję. 

– Był po sta cią nie tu zin ko wą. Za słu żył
się nie tyl ko na po lu me dy cy ny we te ry -
na ryj nej, ale przede wszyst kim me dy cy -
ny czło wie ka. Współ pra co wał z wie lo ma
pro fe so ra mi me dy cy ny i bar dzo du ża
licz ba tych że pro fe so rów by ła przez nie -
go przyj mo wa na w na szej kli ni ce do wy -
ko ny wa nia ba dań eks pe ry men tal nych
z za kre su chi rur gii kost nej, klat ki pier -
sio wej, la pa ro sko po wej, im plan to lo gii,
pro tez na czy nio wych – wy li cza prof.
ZDZI SŁAW KIEŁ BO WICZ, kie row nik Ka te -
dry Chi rur gii, i pod kre śla, że śp. prof. Ba -

du ra współ pra co wał m.in. z pro fe so rem
WIK TO REM BROS SEM, twór cą wro cław -
skiej kar dio chi rur gii, prof. BOG DA NEM
ŁA ZAR KIE WI CZEM czy prof. TA DE USZEM
OR ŁOW SKIM, obec nie naj lep szym pol -
skim to ra ko chi rur giem.

– Te 95 lat prze żył in ten syw nie, pro -
mu jąc i wspie ra jąc lu dzi, któ rzy chcie li
coś zro bić. Był wy ma ga ją cy, ale był też
świet nym or ga ni za to rem i dy dak ty -
kiem. I za wsze nam po wta rzał, że po -
dział na me dy cy nę we te ry na ryj ną i me -
dy cy nę czło wie ka jest po zor ny, bo me -
dy cy na jest tak na praw dę jed na –
pod kre śla prof. Kieł bo wicz, a dr JAN

SIEM BIE DA do da je: – To je go kon tak -
tom za gra nicz nym na sza kli ni ka za -
wdzię cza no wo cze sny to mo graf kom pu -
te ro wy i apa ra tu rę rent ge now ską. Nas
nie by ło by na ten sprzęt stać, ale pro fe -
sor był nie zmier nie ce nio ny za  gra ni cą. 

DRZWI NA ZA CHÓD 
Do wo dem je go po zy cji i sza cun ku dla
je go do rob ku na uko we go był przy zna ny
mu przez Uni wer sy tet Lu dwi ka Mak sy -
mi lia na w Mo na chium dok to rat ho no ris
cau sa – trze ci, bo pierw szym uho no ro -
wa no go na je go ma cie rzy stej uczel ni,
dru gim – na Uni wer sy te cie Me dycz nym
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Indeks studenta Ryszarda Badury, który wiele lat
później w Auli Lepoldyńskiej, już jako rektor
Akademii Rolniczej, przyjmował ślubowanie
studentów 

Dwóch rektorów: prof. Roman Kołacz 
i prof. Ryszard Badura

Wyjątkowe towarzystwo, czyli doktorzy honoris causa Uniwersytetu Przyrodniczego we Wrocławiu

GŁOS UCZELNI, maj 2019



we Wro cła wiu. – Ten nie miec ki dok to -
rat otwo rzył drzwi do współ pra cy z mo -
na chij ską fun da cją, któ ra wspie ra ła
i wspie ra na szą uczel nię, a to z ko lei do -
pro wa dzi ło do te go, że na sze moż li wo -
ści na uko we i lecz ni cze ogrom nie się po -
sze rzy ły – pod kre śla prof. Kieł bo wicz. 

– Je śli mó wi my o kimś „czło wiek -le -
gen da”, to na pew no wła śnie tak mó wi li -
śmy o pro fe so rze Ba du rze, i to nie tyl ko
dla te go, że przez ty le lat był rek to rem na -
szej uczel ni. Był też na szą pa mię cią o jej
pol skich po cząt kach, o któ rych z ta ką
swa dą opo wia dał. Dow cip ny, otwar ty,
ser decz ny – ca łym so bą po ka zy wał to, co
na zy wa my przed wo jen nym uro kiem.
Kie dy za czy nał swo je stu dia tuż po woj -
nie, da ne mu by ło uczyć się od pro fe -
so rów, któ rzy wie dzę i umie jęt no ści
zdo by wa li w Wied niu, Pra dze, Pa ry żu,
na naj lep szych eu ro pej skich uczel niach.
W śro do wi sku aka de mic kim ta kie po sta -
ci są do wo dem cią gło ści tra dy cji, któ ra
prze cież jest fun da men tem te go, co na -
zy wa my uni wer sy te tem. Odej ście pro fe -
so ra Ba du ry, dok to ra ho no ris cau sa na -
szej uczel ni, to wiel ka stra ta. Od szedł
od nas nie tyl ko czło wiek, któ ry łą czył hi -
sto rię ze współ cze sno ścią, ale też wiel ki
przy ja ciel mło dzie ży, bły sko tli wy na uko -
wiec, świet ny or ga ni za tor, któ ry sku tecz -
nie i z suk ce sa mi za rzą dzał Wyż szą Szko -
łą Rol ni czą i do pro wa dził do te go, że zo -
sta ła ona aka de mią – mó wi rek tor prof.
TA DE USZ TRZISZ KA. 

ŻY CIE WIE LO WY MIA RO WE
Ry szard Ba du ra pod kre ślał, że le ka rze
me dy cy ny we te ry na ryj nej po win ni
uczest ni czyć w roz wo ju chi rur gii czło -
wie ka – bo dla nich zwie rzę jest pod -
mio tem i te mu pod mio to wi lu dzie za -
wdzię cza ją po stęp ra tu ją cy im ży cie. 

– O pro fe so rze moż na mó wić w wie -
lu wy mia rach: pra cow ni ka na uko we go,
chi rur ga we te ry na ryj ne go, moż na też
mó wić o rek to rze czy po pro stu o czło -
wie ku. W każ dym z tych ob sza rów znaj -
du ję wzór do na śla do wa nia, i to wzór
trud ny do osią gnię cia. Pro fe sor był nie -
kwe stio no wa nym au to ry te tem na uko -
wym w za kre sie na uk we te ry na ryj nych,
jed no cze śnie to, co stwo rzył w ob sza rze
chi rur gii we te ry na ryj nej, któ rą na zwał -
bym wro cław ską we te ry na rią, to jest ab -
so lut nie je go za słu ga – pod kre śla prof.

RO MAN KO ŁACZ, by ły rek tor Uni wer sy -
te tu Przy rod ni cze go, któ ry stu dio wał
wte dy, kie dy prof. Ba du ra obej mo wał
funk cję rek to ra uczel ni po wy da rze -
niach Mar ca 1968 ro ku. – W trud nym
cza sie, w trud nych oko licz no ściach, pro -
wa dził na szą uczel nię tak, że i wte dy,
i dzi siaj lu dzie mó wi li o nim z sza cun -
kiem i uzna niem. Czy miał wro gów? Jak
każ dy, kto osią ga suk ces, bu dził za -
zdrość, ale ta za zdrość w ża den spo sób
nie wpły wa ła ani na je go re la cje z ludź -
mi, ani na je go po sta wę ży cio wą – pod -
kre śla prof. Ro man Ko łacz i do da je, że
prof. Ba du ra miał wiel ki au to ry tet wśród
ka dry na uko wej za gra ni cą, szcze gól nie
na wy dzia łach we te ry na ryj nych uczel ni
nie miec kich.

Był tam zna ny i sza no wa ny, dzię ki te -
mu też po tra fił zy skać przy ja ciół, któ rzy
sfi nan so wa li za kup wy so ko spe cja li -
stycz nej apa ra tu ry dla na szej uczel ni. 
– I to w cza sie, kie dy już był na eme ry -
tu rze! Był wciąż ak tyw ny, pa mię tam, że
był or ga ni za to rem cy klicz nej kon fe ren -
cji na uko wej Pro Ani ma li, na któ rą ścią -
gał naj lep szych spe cja li stów ze świa ta.
Lu dzie by li bar dzo otwar ci na no we
spoj rze nie na we te ry na rię, nie tyl ko
lecz nic two, ale tak że ochro nę zdro wia
zwie rząt i lu dzi. Był bar dzo sza no wa ny
w śro do wi sku me dycz nym, stwo rzył we
Wro cła wiu cen trum me dy cy ny eks pe -
ry men tal nej, gdzie wie lu obec nych pro -
fe so rów na uk me dycz nych, chi rur gów,
wy ko ny wa ło pra ce dok tor skie. Był re -
cen zen tem wie lu dok to ra tów i ha bi li ta -
cji le ka rzy me dy cy ny czło wie ka. A to, że
zo stał dok to rem ho no ris cau sa na szej
uczel ni, świad czy o tym, że był nie tyl ko
sza no wa ny, ale też bar dzo lu bia ny. I to
trze ba mu od dać – każ de wy stą pie nie
rek to ra Ba du ry by ło dow cip ne, cie ka we,
każ de do wo dzi ło je go eru dy cji i sze ro -
kich ho ry zon tów – pod kre śla prof. Ko -
łacz, któ ry ostat ni raz roz ma wiał z prof.
Ba du rą tuż przed świę ta mi Bo że go Na -
ro dze nia: – To on za dzwo nił pierw szy
z ży cze nia mi. Roz ma wia li śmy dłu go,
umó wi li śmy się, że przy ja dę do nie go
z wi zy tą już w no wym ro ku. Nie zdą ży -
łem. I bar dzo ża łu ję... 

NIE TYL KO NA UKO WIEC
Ry szard Ba du ra był człon kiem wie lu to -
wa rzystw na uko wych, wy kształ cił bli sko

400 spe cja li stów, ale też ko chał ope rę
i był ak tyw nym człon kiem To wa rzy stwa
Wa gne row skie go. Le gen dar na wręcz jest
je go opo wieść o tym, jak wi dział pre mie -
rę „Hal ki” Sta ni sła wa Mo niusz ki w Ope -
rze Wro cław skiej tuż po woj nie. W da -
chu za byt ko we go bu dyn ku by ła dziu ra
od bom by, w or kie stro nie sie dzie li mu -
zy cy z nie miec kiej or kie stry, a wi dzo wie
ze łza mi w oczach śpie wa li hymn Pol ski.
Ry szard Ba du ra, mło dy stu dent Uni wer -
sy te tu Wro cław skie go, tę „Hal kę” oglą -
dał z ja skół ki, bo tyl ko na ta ki bi let by ło
go wte dy stać, ale przez la ta z nie zmien -
nym wzru sze niem wspo mi nał, jak czu li
się Po la cy, kie dy nie miec ka or kie stra
ode gra ła hymn, a po tem ma zu ra. – Ta
mi łość do ope ry to wa rzy szy ła mu ca łe
ży cie. Nie opu ścił chy ba żad nej pre mie -
ry – przy zna je prof. Ro man Ko łacz. •

Profesor Ryszard Badura zmarł
13 stycznia 2019 roku.
W latach 1962–1965 był
prodziekanem i dziekanem
Wydziału Medycyny Weterynaryjnej
Uniwersytetu Przyrodniczego 
we Wrocławiu, od 1965 był
prorektorem, a od 1969 do 1981 r.
(przez cztery kadencje) rektorem.
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rektorskim portretem w Sali im. Stanisława
Tołpy
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BEZ ETYKI ANI RUSZ

Odpowiedzialność naukowca
wobec społeczeństwa 

jest ogromna

••• W związku z nową ustawą o szkolnictwie wyższym
postuluje Pan kształcenie z etyki naukowca zarówno
studentów, jak i pracowników naukowych. Czy etyki
naprawdę trzeba uczyć?
– Jak wia do mo, ist nie je „Ko deks ety ki pra cow ni ka na uko -
we go”, któ ry obo wią zu je wszyst kich pra cow ni ków na uki.
Ko deks ten jest bar dzo zwię złym przed sta wie niem za sad,
na ja kich opie ra się ety ka w na uce (EN), nie wcho dząc oczy -
wi ście w szcze gó ły. Jed nak że przy re ali za cji pra cy ba daw czej
nie ustan nie po ja wia ją się szcze gó ło we, kon kret ne pro ble my
i dy le ma ty, o któ rych za chwi lę opo wiem. Skąd za tem stu -
dent czy ab sol went uczel ni ma czer pać wie dzę, jak je roz wią -
zać, sko ro mu te go nie przed sta wio no? My ślę, że więk szość
zgła sza nych na ru szeń EN wy ni ka nie ty le ze złej wo li, lecz
z bra ku od po wied niej wie dzy. 

••• Za tem Ko deks nie wy star czy?
– Jak wspo mnia łem wy żej, je stem prze ko na ny, że nie wy star -
czy. No wa usta wa o szkol nic twie wyż szym nie zwy kle wy so ko
pla su je zna cze nie EN już na sa mym wstę pie, stwier dza jąc, że
każ dy uczo ny po no si od po wie dzial ność za ja kość pro wa dzo -
nych ba dań. Ar ty kuł 3. w punk cie 2. mó wi ja sno: 

„System szkolnictwa wyższego i nauki funkcjonuje
z poszanowaniem standardów międzynarodowych, zasad
etycznych i dobrych praktyk w zakresie kształcenia
i działalności naukowej...”. 

Nie ule ga więc wąt pli wo ści, że no wa usta wa de fac to zo bo wią -
zu je wyż sze uczel nie i pla ców ki na uko we do pod ję cia dzia -
łań, któ re po zwo li ły by wy pra co wać wy so kie stan dar dy etycz -
ne dzia łal no ści na uko wej. O zna cze niu te go za pi su naj le piej
chy ba świad czy tak że fakt, że po przed nia usta wa w ogó le się
tą kwe stią nie zaj mo wa ła. Wra ca jąc do przy wo ła ne go prze ze
mnie ar ty ku łu, da lej mó wiono, że sys tem szkol nic twa wyż -
sze go i na uki funk cjo nu je z po sza no wa niem stan dar dów do -
brych prak tyk w za kre sie kształ ce nia i dzia łal no ści na uko wej.
Te do bre prak ty ki są szcze gó ło wo okre ślo ne w re no mo wa -
nych ośrod kach na uko wych Eu ro py i USA, na to miast we dług
mo jej wie dzy u nas jesz cze tak nie jest. 

••• Na praw dę tak trud no jest je usta lić? 
– Każ de no vum by wa przyj mo wa ne nie chęt nie, po za tym 
– jak wspo mnia łem – w po przed niej usta wie na wet nie uży -
to sło wa „ety ka”, za tem bra ko wa ło też, na zwij my to, bodź -
ców usta wo daw czych – obec nie jed nak one są, i to wy ra żo -
ne do bit nie. Po wtó rzę za tem, że no wa usta wa zo bo wią zu je
uczel nie do wpro wa dze nia od po wied nich za sad EN i pod
tym wzglę dem od sta je my od np. uni wer sy te tu wie deń skie go
czy sztok holm skie go, nie wspo mi na jąc o Ha rvar dzie, co mo -
że się prze kła dać tak że na wy ni ki ran kin gów świa to wych uni -
wer sy te tów. Na na szych oczach po ja wia ją się rów nież po waż -
ne pro ble my etycz ne, tak że ta kie, z któ ry mi wcze śniej nie
mie li śmy do czy nie nia. Na przy kład wy sła no pra cę do pu bli -

Profesor ANDRZEJ GÓRSKI z Instytutu Immunologii i Terapii Doświadczalnej Polskiej Akademii
Nauk we Wrocławiu i przewodniczący Komisji ds. Etyki w Nauce o tym, dlaczego polskie uczelnie
powinny wprowadzić regulaminy dotyczące kwestii etycznych. 
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ka cji i przy cho dzi z re dak cji od po wiedź, że pra ca mo że być
przy ję ta pod wa run kiem do ko na nia okre ślo nych zmian. Czy
na tym eta pie moż na jed nak uzu peł nić li stę au to rów o na -
zwi sko, któ re go nie by ło w pier wot nej wer sji pra cy? In ny dy -
le mat: ja ka jest war tość wkła du w ar ty kuł, któ ry ma po nad
1000 współ au to rów – mó wię o au ten tycz nej spra wie – czy
rze czy wi ście jest ona zna czą co wyż sza od wkła du au to ra, któ -
ry opu bli ko wał pra cę ja ko je dy ny jej au tor w pe rio dy ku
o wie lo krot nie niż szym IF? Czy men tor, czy li pro mo tor, po -
wi nien być współ au to rem prac, któ re w cza sie dok to ra tu pu -
bli ku je je go dok to rant?

••• Prze cież to jest wie lo let nia prak ty ka aka de mic ka. 
– Wie my o tym, ale py ta nie brzmi: czy ta prak ty ka jest słusz na?
Po wszech nie wia do mo o tzw. grzecz no ścio wych re cen zjach,
ale czy nie ob ni ża ją one po zio mu na uki w Pol sce? Jed nym z ce -
lów dzia łal no ści na szej Ko mi sji ds. Ety ki w Na uce jest wła śnie
upo wszech nia nie za sad EN i wy po wia da nie się co do kon kret -
nych dy le ma tów, ja kie przy no si upra wia nie na uki.

••• Czy li?
– Czy li do pro wa dze nie do te go, by każ da in sty tu cja na uko wa
mia ła re gu la min po stę po wa nia w sy tu acji, kie dy ktoś zgło si
przy pa dek na ru sze nia za sad EN, jak rów nież, aby wpro wa dzo -
ne zo sta ły pod sta wy dy dak tycz ne w tym za kre sie. 

••• Myśli Pan, że doktorant nie będzie się bał zgłosić, 
że profesor dopisał mu się do pracy, w której powstaniu 
nie brał udziału? 
– W mię dzy na ro do wej ter mi no lo gii mó wi my o tzw. whi st -
blo wer pro tec tion. Re gu la mi ny, któ re obo wią zu ją na re no -
mo wa nych uczel niach Eu ro py i USA, okre śla ją spo sób ochro -
ny sy gna li sty. Ja sno mó wią, ja kie kro ki po win no pod jąć kie -
row nic two pla ców ki, gdzie zgła sza się ta ki akt na ru sze nia EN,
jak za cho wać kon fi den cjo nal ność fak tu zgło sze nia i chro nić
sy gna li stę przed ewen tu al ny mi re pre sja mi. Z jed nej stro ny
bo wiem trze ba chro nić sy gna li stę, ale z dru giej spraw dzić,
czy nie rzu ca on oskar żeń bez pod staw nie. Ochro ny wy ma ga
prze cież też oso ba nie słusz nie po mó wio na. Nie ste ty, u nas

Immunolog, profesor nauk medycznych, wiceprezes Polskiej Akademii Nauk. Specjalizuje się w zakresie chorób
wewnętrznych, immunologii i transplantologii. Zawodowo związany z Akademią Medyczną w Warszawie i następnie 
z Warszawskim Uniwersytetem Medycznym, jest pracownikiem naukowym Instytutu Transplantologii. Od 1996 do 1999 pełnił
funkcję rektora tej uczelni. W 1998 został członkiem korespondentem Polskiej Akademii Nauk, wybierany na wiceprezesa
PAN na kadencje 2007–2010 i 2011–2014. Wchodzi także w skład Komitetu Bioetyki PAN. Jest także profesorem w Instytucie
Immunologii i Terapii Doświadczalnej im. Ludwika Hirszfelda PAN, zajmował stanowisko dyrektora tej jednostki (1999–2007).
Pełni funkcję redaktora naczelnego periodyku „Archivum Immunologiae & Therapiae Experimentalis”. Wyróżniony tytułem
doktora honoris causa Uniwersytetu Medycznego we Wrocławiu. 

Profesor ANDRZEJ GÓRSKI
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na dal po ku tu je za sa da, że ten, kto przy no si złe no wi ny, jest
czę ścio wo sam win ny – choć mu szę przy znać, że spo ro zmie -
nia się na lep sze. Za pi sy no wej usta wy sta no wią oręż w pro -
mo wa niu tych zmian. Po nad to EN dzia ła tak że w re dak cjach:
więk szość z nich – przy naj mniej tych o za się gu mię dzy na ro -
do wym – wy ma ga oso bi stych de kla ra cji od wszyst kich au to -
rów z po da niem, co kon kret nie wnie śli do pu bli ka cji.

••• Wdrażanie reformy to jest ten dobry moment
na wprowadzenie przepisów regulujących zasady etyki
na uczelniach?
– Jest to oczy wi ście pro ces dłu go let ni. Nie do ko na się te go
w mie siąc czy rok, ale pro szę pa mię tać, że do koń ca sierp nia
uczel nie mu szą do ko nać zmian, któ re wpro wa dza no wa
usta wa. Ro lą na szej Ko mi sji, któ ra jest od po wie dzial na za
krze wie nie za sad etycz nych w na uce, jest też – tak to ro zu -
miem – uświa do mie nie śro do wi ska co do wa gi pro ble mu.
Kie row nic twa uczel ni są w peł ni po chło nię te waż ny mi, fun -
da men tal ny mi spra wa mi or ga ni za cyj ny mi, któ re nio są ze so -
bą ogrom ne wy zwa nia i od po wie dzial ność. Dla te go też, bę -
dąc re ali stą, wca le nie je stem jed nak zdu mio ny, gdy stwier -
dzam, że dla wie lu mo ich dys ku tan tów jest za sko cze niem,
kie dy przy po mi nam im, że no wa usta wa wpro wa dza za pi sy
do ty czą ce ure gu lo wa nia kwe stii etycz nych. 3 kwiet nia zo sta -
łem przy ję ty przez mi ni stra na uki i szkol nic twa wyż sze go Ja -
ro sła wa Go wi na, któ ry za de kla ro wał, że wy śle w tej spra wie
od po wied nie pi smo do rek to rów wyż szych uczel ni.

••• Wydaje się, że najbardziej rozpoznanym problemem
środowiska akademickiego są plagiaty i tu chyba jednak
zmieniło się w ostatnich latach bardzo dużo.
– Przede wszyst kim chcę po wie dzieć, że w Pol sce nad uży wa
się sło wa „pla giat”. Sym bo li zu je ono i za stę pu je cza sem wła -
ści we po ję cie, ja kim jest na ru sze nie za sad EN. Naj czę ściej
uży wa się ter mi nu pla giat, aby prze ka zać la ikom, że coś jest
nie zgod ne z za sa da mi EN. To jest jed nak je dy nie wierz cho łek
gó ry lo do wej, czy li pro ble mów, z ja ki mi mu si my się zmie -

rzyć. Na ru sze nie praw au tor skich: ow szem, jest to sto sun ko -
wo czę sty przy pa dek w do świad cze niach na szej ko mi sji, ale
czy roz ma wia my o np. kon flik tach in te re sów? W mo im prze -
ko na niu to je den z naj po waż niej szych pro ble mów.

••• Czy li na przy kład?
– Pa ra graf 3.7 Ko dek su ety ki stwier dza, że kon flikt in te re -
sów ma miej sce, gdy „wy stę pu je po wią za nie człon ka or ga nu
przy zna ją ce go środ ki z oso bą lub jed nost ką na uko wą, któ rej
te środ ki są przy zna wa ne” – nie ste ty, tyl ko spo ra dycz nie re -
ago wa no na ta kie sy tu acje. In ny przy kład: kil ka dni te mu
usły sza łem od zna ne go pro fe so ra, że w jed nej z pla có wek na -
uko wych od by ły się wy bo ry do ra dy na uko wej, a ko mi sja wy -
bor cza skła da ła się z osób, któ re... kan dy do wa ły do tej ra dy.
Przy kła dów kon flik tów in te re sów jest wie le. 

••• Jak to się re gu lu je w in nych kra jach?
– W re no mo wa nych uni wer sy te tach Eu ro py i w Sta nach
Zjed no czo nych każ dy pra cow nik na uki od pew ne go szcze -
bla mu si co rocz nie skła dać w ad mi ni stra cji uczel ni lub in -
sty tu tu oświad cze nie, ujaw nia ją ce kon flik ty in te re sów. Tak
jak my skła da my co rocz ne PIT-y. Ten do ku ment mo że być
kon fi den cjo nal ny, ale każ dy mu si ujaw nić, gdzie pra cu je po -
za uczel nią, gdzie do ra dza, ja kie ma związ ki z róż ny mi pod -
mio ta mi ze wnętrz ny mi itd. To nie są spra wy pro ste: kie dy
kil ka lat te mu w Pol sce mi ni ster zdro wia wpro wa dził za sa -
dę, że kon sul tan ci kra jo wi mu szą ujaw nić swo je kon flik ty
in te re sów, nie któ rzy z nich wo le li zre zy gno wać z funk cji
kon sul tan ta. To wa rzy szy ły te mu bar dzo kry tycz ne uwa gi
pod ad re sem Mi ni ster stwa Zdro wia. Przyj mo wa łem je
z mie sza ny mi uczu cia mi, czyż by nie wie dzie li oni, że to nor -
ma na przy kład w śro do wi sku aka de mic kim w USA? I nie
tyl ko w USA? Na wia sem mó wiąc, w Sta nach Zjed no czo nych
każ da in sty tu cja, któ ra otrzy mu je środ ki z bu dże tu fe de ral -
ne go, mu si mieć re gu la min po stę po wa nia w spra wach do ty -
czą cych na ru szeń EN. Je śli go nie ma, jest au to ma tycz nie
wy klu czo na z moż li wo ści po zy ski wa nia ta kich środ ków. Pa -
mię tam przy kład sprzed wie lu lat, gło śny, do ty czą cy lau re -
ata Na gro dy No bla. Wy bit ny na uko wiec, szef jed nej ze zna -
nych in sty tu cji na uko wych na wschod nim wy brze żu. I któ -
re goś dnia dok to rant z je go ze spo łu za mel do wał mu, że
wy da je mu się, iż in ny dok to rant fał szu je wy ni ki, a na wet je
zmy śla. Po cząt ko wo as na uki ame ry kań skiej pró bo wał spra -
wę zba ga te li zo wać, ale dok to rant by naj mniej nie ustę po wał,
osta tecz nie więc zo stał wy rzu co ny z pra cy. Dok to rant na dal
się nie pod dał i krok po kro ku do pro wa dził do prze pro wa -
dze nia po stę po wa nia wy ja śnia ją ce go przez ame ry kań ski
urząd ds. nad zo ru nad ba da nia mi na uko wy mi – Of fi ce of
Re se arch In te gri ty. 

••• I jak się skoń czy ła ta hi sto ria?
– Kil ku dzie się ciu czo ło wych uczo nych ame ry kań skich na pi -
sa ło li sty pro te sta cyj ne, któ re pu bli ko wa ły „Scien ce” i „Na tu -
re” – w obro nie DA VI DA BAL TI MO RE, bo o nim mo wa, ja ko rze -
kome go skrzyw dzo ne go. Jed nak po stę po wa nie wy ka za ło, że
rze czy wi ście krył fał szer stwa w na uce, któ rych do ko ny wał
ten dru gi dok to rant. Chciał za pew ne chro nić do bre imię in -
sty tu cji, nie wia do mo, ale skoń czy ło się na tym, że mu siał

(...) naruszenia EN mają też oczywiste
skutki społeczne i ekonomiczne.
Podważają one zaufanie do nauki
i uczonych i prowadzą do marnotrawstwa
środków publicznych przeznaczanych
na naukę, co wobec ich szczupłości ma
u nas szczególne znaczenie, zwłaszcza
w przypadku badań z udziałem
człowieka. Nierzetelne badania prowadzą
bowiem do wprowadzania nieskutecznych
metod leczenia, a wiadomo, jaki może być
koszt takich metod i leków. 
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ustą pić ze sta no wi ska dy rek to ra tej re no mo wa nej in sty tu cji
i prze niósł się gdzie in dziej. Moż na być uczci wym?

••• Trze ba, bo ina czej tra ci się nie tyl ko re pu ta cję.
– W mło dych la tach by łem sty pen dy stą Ful bri gh ta w Slo an -
-Ket te ring Can cer Re se arch Cen ter w No wym Jor ku. To jed -
na z naj bar dziej re no mo wa nych in sty tu cji zaj mu ją cych się
ba da nia mi nad ra kiem. Jej sze fem był wte dy prof. RO BERT
GO OD, wy bit ny ame ry kań ski pe dia tra i im mu no log. Kie dy
tam się wy bie ra łem, zda rzył się wy pa dek, któ ry na wet opi sa -
no w książ ce. Pro wa dzo no tam ba da nia nad ho dow lą my siej
skó ry in vi tro przed jej prze szcze pie niem ob cej my szy ce lem
za po bie ga nia od rzu ca niu prze szcze pu. Po cząt ko wo wy ni ki
by ły na wet za chę ca ją ce, jed nak po ja kimś cza sie oka za ło się,
że ta ka skó ra z ho dow li tkan ko wej wca le nie tra ci an ty ge no -
wo ści i jest od rzu ca na ja ko ob ca. Co ro bić? Przy jeż dża bo -
wiem ko mi sja z Na ro do we go In sty tu tu Zdro wia (NIH) na
tzw. si te vi sit i mo że wstrzy mać al bo na wet ode brać grant. No
i ktoś po ma lo wał skó rę, aby ukryć ob ja wy od rzu ca nia. Spra -
wa się wy da ła i prof. Go od od szedł ze sta no wi ska dy rek to ra
i stra cił szan sę na Na gro dę No bla. A prze cież urzę do wał on 
na 13. pię trze te go wiel kie go bu dyn ku przy York Ave nue na
Man hat ta nie i nie był przy tych nie szczę snych ma lo wa nych
my szach, tym cza sem za pła cił ogrom ną ce nę za nie uczci wość
tech ni ka. Te dwa przy pad ki do bit nie ilu stru ją za sa dę, że
w USA kon se kwen cje w sto sun ku do stwier dzo nych na ru szeń
EN są su ro we i mo gą do ty czyć tak że kie row nic twa in sty tu cji,
w ja kiej się wy da rzy ły. 

••• Myśli Pan, że te dwie historie nauczyły innych?
Przecież dzisiejsza nauka to wyścig o punkty, indeks
Hirscha, Impact Factor. A wyścig może kusić
do nieuczciwości.
– Kie dy cy tu je się przy kła dy z USA, czę sto moż na się spo tkać
z uwa gą, że Pol ska to Unia Eu ro pej ska, a nie Sta ny Zjed no czo -
ne, że to in ne re alia itd. Tak, ale wia do mo, że na uka ame ry kań -
ska i tam tej sze uni wer sy te ty są naj lep sze, dla cze go za tem nie
mo że my czer pać przy naj mniej z nie któ rych jej wzor ców? Tym
bar dziej, że nie trze ba tu żad nych na kła dów fi nan so wych! Prze -
cież wpro wa dze nie kur sów z EN, od po wied nich re gu la mi nów
EN nie wy ma ga wiel kich środ ków! Czy na praw dę uczel ni nie
stać na przy kład na 10-go dzin ny kurs szko le nia po dy plo mo -
we go, któ ry po wi nien być obo wiąz ko wy w szko łach dok tor -
skich? Trze ba pa mię tać, że na ru sze nia EN ma ją też oczy wi ste
skut ki spo łecz ne i eko no micz ne. Pod wa ża ją one za ufa nie do
na uki i uczo nych i pro wa dzą do mar no traw stwa środ ków pu -
blicz nych prze zna cza nych na na ukę, co wo bec ich szczu pło ści
ma u nas szcze gól ne zna cze nie, zwłasz cza w przy pad ku ba dań
z udzia łem czło wie ka. Nie rze tel ne ba da nia pro wa dzą bo wiem
do wpro wa dza nia nie sku tecz nych me tod le cze nia, a wia do -
mo, ja ki mo że być koszt ta kich me tod i le ków. Jak trud ne by -
wa ją te spra wy, mo że zi lu stro wać na stę pu ją cy przy pa dek.
Nie daw no stwier dzi li śmy, że jed no ze zna nych pism na uko -
wych (IF>4) opu bli ko wa ło pra cę, gdzie w czę ści po świę co -
nej opi sowi me tod po da no opis ta kiej me to dy ja ko by za sto -
so wa nej w pro wa dzo nych ba da niach, tym cza sem nie po da -
no żad nych wy ni ków te go ozna cze nia w czę ści po świę co nej
wy ni kom. Gdzie był tu re dak tor od po wie dzial ny i re cen zen -

ci? Od kil ku mie się cy pro wa dzi my ra czej jed no stron ną ko re -
spon den cję, bez efek tu.

••• Dla cze go zaj mu je się Pan ety ką w na uce?
– Ja ko mło dy le karz spę dzi łem w su mie oko ło 2 lat w USA,
po cząt ko wo w No wym Jor ku, po tem w Se at tle, w Fred Hut -
chin son Can cer Re se arch Cen ter, gdzie wpro wa dzo no trans -
plan ta cję szpi ku do le cze nia czło wie ka. W prze rwie mo ich
do świad czeń po je cha łem na Uni ver si ty of Wa shing ton – na
dru gim skra ju mia sta – gdzie pro wa dzo no kurs EN. Nie co
spóź ni łem się i po zlo ka li zo wa niu sa li wy kła do wej chcia łem
wejść, tym cza sem drzwi wy da wa ły się za mknię te. Oka za ło
się, że by ły za blo ko wa ne przez stu den tów po ich dru giej stro -
nie – sta li pod ścia na mi, ja ko że w oko ło 1000-oso bo wej sa li
za bra kło miejsc... Dys ku sja by ła dłu ga i bar dzo go rą ca, jak to
w USA. Wy war ło to na mnie wiel kie wra że nie, mi nę ło po nad
30 lat, a ja na dal pa mię tam te „za mknię te” drzwi, sa lę jak
pod czas wie cu... Po sta no wi łem wte dy, że po po wro cie do
kra ju spró bu ję za szcze pić i u nas za in te re so wa nie EN. Zor ga -
ni zo wa łem już ja kieś 20 kon fe ren cji na te te ma ty, pra co wa -
łem w ko mi sjach etycz nych, sta ram się pu bli ko wać i za szcze -
piać po dob ne za in te re so wa nia mo im młod szym ko le gom.
Mój dok to rant dr JAN BO RY SOW SKI z War szaw skie go Uni -
wer sy te tu Me dycz ne go ma już pięk ne do ko na nia pu bli ka cyj -
ne, w tym pra cę o IF>9,0. 

••• Myśli Pan, że etyka w nauce to temat, który rozpala
środowisko? Czy Pana doktoranci zwracają się z jakimiś
pytaniami dotyczącymi tych kwestii?
– Ja już pew nie nie do cze kam sy tu acji, że w Pol sce nie moż -
na bę dzie wejść na sa lę, gdzie bę dzie się od by wa ło se mi na -
rium na te mat ety ki w na uce – cze go by łem świad kiem la ta te -
mu w Se at tle... Tak więc nie są dzę, aby moż na by ło po twier -
dzić, że obec nie te ma ty ka EN „roz pa la śro do wi sko”, me dia
zaś in te re su ją się ra czej nie me ri tum spra wy, ale ele men ta mi
sen sa cji zwią za ny mi z da ną spra wą. To, jak wspo mnia łem,
wy ma ga cza su. W In sty tu cie pro wa dzę wy kła dy dla dok to -
ran tów, cie szę się, że nie są oni bier ni. 

••• Czym w Pana ocenie jest odpowiedzialność
etyczna naukowca?
– Od po wiem sło wa mi WŁA DY SŁA WA BAR TO SZEW SKIE GO,
któ re przy wo łu ję w swo ich wy stą pie niach:

„War to być uczci wym, choć nie za wsze się to opła ca. Opła ca się
być nie uczci wym, ale nie war to”. •

Przy Polskiej Akademii Nauk działa Komisja do spraw Etyki w Nauce, która jest
wybierana spośród kandydatów zgłoszonych przez całe środowisko naukowe
i akademickie. Opracowany przez nią „Kodeks etyki pracownika naukowego”
wskazuje zalecenia dotyczące postępowania z danymi naukowymi, procedurami
badawczymi, praktykami wydawniczymi, recenzowaniem i opiniowaniem prac.
Komisja wyraża opinie w sprawach dotyczących naruszeń zasad etyki w nauce
przez pracowników uczelni, jednostek naukowych Akademii oraz instytutów
badawczych, w szczególności w postępowaniach prowadzonych przez komisje
dyscyplinarne. Z własnej inicjatywy może kierować sprawy w tej kwestii
do właściwych komisji dyscyplinarnych z zaleceniem przeprowadzenia
postępowania wyjaśniającego. Komisja prowadzi również działalność mającą
na celu upowszechnianie standardów rzetelności badań naukowych.

KOMISJA DS. ETYKI W NAUCE 
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Warsztaty serowarskie, winiarskie i slow food, wybór najlepszych dolnośląskich serów i win oraz
certyfikaty przyznane przez Zieloną Dolinę – do Pawłowic znów ściągnęły tłumy. Gwiazdą imprezy

był ROBERT MAKŁOWICZ, dziennikarz i krytyk kulinarny.

Po nad 5 tysięcy osób od wie -
dzi ło w nie dzie lę, 23 wrze ś-
nia, paw ło wic ki pa łac –
V Świę to Se ra i Wi na ścią -
gnę ło tłu my wro cła wian,
sma ko szy, se ro wa rów -ama -
to rów, tych, któ rzy pla nu ją
za ło żyć wła sne win ni ce, ale
też i tych, któ rzy chcie li wy -
słu chać Ro ber ta Ma kło wi -
cza i je go opo wie ści o pol -
skich sma kach.

Dzień przed fe sty nem
tra dy cyj nie już na Wy dzia -
le Bio tech no lo gii i Na uk
o Żyw no ści od by ły się

warsz ta ty spe cja li stycz ne dla pro du cen -
tów se rów i win, a tak że dla kon su men -
tów i pro du cen tów żyw no ści z Dol ne go
Ślą ska – do ty czy ły m.in. wad se rów doj -
rze wa ją cych i spo so bów ich eli mi no -
wa nia, upra wy wi no ro śli i wi ni fi ka cji
bia łe go wi na czy stra te gii pro duk cji i pro -
mo cji dol no ślą skich pro duk tów żyw no -
ścio wych zgod nie z fi lo zo fią i za sa da mi
ru chu slow fo od.

Podczas świę ta sma ko szy do sto isk,
gdzie moż na by ło ku pić se ry za gro do -
we, dol no ślą skie wi na, cy dry, mio dy,

a na wet la wen dę, usta wia ły się ko lej ki
ku pu ją cych. 

Rek tor, prof. TA DE USZ TRZISZ KA, wi -
ta jąc go ści, pod kre ślił zna cze nie współ -
pra cy uczel ni z sa mo rzą dem dol no ślą -
skim, dzię ki któ rej po wo ła no do ży cia
Zie lo ną Do li nę Żyw no ści i Zdro wia. 
– Je ste śmy szczę śli wi, bo współ pra ca
jest fan ta stycz na, a swój wy raz znaj du je
w pro mo wa niu proz dro wot nych pro -
duk tów wy twa rza nych przez dol no ślą -
skich pro du cen tów i rze mieśl ni ków 
– mó wił rek tor UPWr, nie kry jąc, że tak
jak Zie lo na Do li na ma wes przeć ro dzi -
mych wy twór ców, tak cer ty fi ka ty przy -
zna wa ne przez nią tym naj lep szym
ma ją być zna kiem naj wyż szej ja ko ści
i war to ści proz dro wot nych. To wła śnie
pod czas świę ta dzie się ciu lo kal nym pro -
du cen tom żyw no ści wrę czo no pierw sze
cer ty fi ka ty Zie lo nej Do li ny Żyw no ści
i Zdro wia. Na gro dzo no tak że naj lep sze,
pre zen to wa ne te go dnia se ry i wi na. 

Mar sza łek wo je wódz twa dol no ślą -
skie go CE ZA RY PRZY BYL SKI nie krył, że
jest pod wra że niem za in te re so wa nia
świę tem. – To jest bar dzo waż ne wy da -
rze nie dla Dol ne go Ślą ska, któ ry jest
naj dy na micz niej roz wi ja ją cym się re -

gio nem nie tyl ko w Pol sce, ale i w ca łej
Unii Eu ro pej skiej, rów nież pod ką tem
pro duk cji żyw no ści. Po okre sie kry zy -
su, ja ki na stą pił po 1989 ro ku, kie dy
upa dło wie le prze twór ni i mle czar ni,
dzi siaj wra ca my z no wą ja ko ścią, łą cząc
sfe rę na uki, pro duk cji ze sfe rą pu blicz -
ną, czy li urzę dem mar szał kow skim, któ -
ry wspie ra dol no ślą skie rol nic two i re -
gio nal nych wy twór ców żyw no ści. 

Praw dzi we tłu my ze bra ły się wo kół
pa ła co we go ta ra su, by wy słu chać ga wę -
dy go ścia spe cjal ne go V Świę ta Se ra i Wi -
na – RO BER TA MA KŁO WI CZA, któ ry ze
swa dą opo wia dał o ko smo sie sma ków
pol skich, tłu ma cząc, dla cze go ko tlet
scha bo wy wbrew po zo rom wca le nie
jest tra dy cyj nym da niem pol skiej kuch -
ni, a Dol no ślą za cy ma ją wiel kie szczę -
ście, bo „każ dy jest skądś”, a to ozna cza,
że przy wiózł ze so bą okre ślo ną tra dy cję,
rów nież tę ku li nar ną. – I te róż ne tra dy -
cje, któ re spo tka ły się tu, w jed nym
miej scu, two rzą nie zwy kłą mie szan kę
peł ną bo gac twa sma ków – prze ko ny wał
ce nio ny kry tyk ku li nar ny, przy po mi na -
jąc, że choć jest kra ku sem, Dol ny Śląsk
i Wro cław ce ni so bie szcze gól nie i czę -
sto tu by wa. •

V Święto Sera i Wina 

Z DOBRYM SMAKIEM
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N
3 października społeczność Uniwersytetu Przyrodniczego we Wrocławiu rozpoczęła nowy rok
akademicki. W auli Jana Pawła II zebrały się władze uczelni, przedstawiciele wydziałów, studenci
i zaproszeni goście.

– Nie złom ni i z po czu ciem po wa gi oraz
od po wie dzial no ści kon ty nu uje my roz -
po czę te dzie ło do sko na le nia uczel ni, aby
wpro wa dzić ją do gru py uczel ni ba daw -
czych, cha rak te ry zu ją cych się do sko na -
ło ścią na uko wą we wszyst kich re pre -
zen to wa nych dys cy pli nach, po przez re -
ali zo wa nie dzia łal no ści na uko wej oraz
edu ka cyj nej na moż li wie naj wyż szym
po zio mie – mó wił rek tor UPWr, prof.
TA DE USZ TRZISZ KA, roz po czy na jąc in au -
gu ra cję ro ku aka de mic kie go 2018/2019. 

Pod czas uro czy sto ści im ma try ku lo -
wa ni zo sta li stu den ci pierw sze go ro ku
stu diów, któ rzy zło ży li uro czy ste ślu bo -
wa nie. Dwu dzie stu świe żo ha bi li to wa -

nych dok to rów ode bra ło z rąk rek to ra
i dzie ka nów pro mo cje, naj lep si ab sol -
wen ci uczel ni otrzy ma li wy róż nie nia
i na gro dy za Naj lep szy Dy plom Ro ku.
Wrę czo no tak że od zna ki „Za słu żo ny dla
Uni wer sy te tu Przy rod ni cze go we Wro -
cła wiu”.

Me dal „Za za słu gi dla Uni wer sy te tu
Przy rod ni cze go we Wro cła wiu” otrzy -
mał dr WOJ CIECH MY ŚLEC KI – ab sol went
i wie lo let ni pra cow nik na uko wo -dy dak -
tycz ny Po li tech ni ki Wro cław skiej, dzia -
łacz opo zy cji w PRL, a obec nie pre zes
za rzą du spół ki do rad czej Glo bal In ve st -
ment Corp. Doktor My ślec ki z UPWr
współ pra cu je od lat 90. Brał udział

w two rze niu Wro cław skie go Par ku Tech -
no lo gicz ne go i kla stra NUTRIBIOMED,
wspie rał po wsta nie pro gra mu „Dol ny
Śląsk. Zie lo na Do li na Żyw no ści i Zdro -
wia”. Był człon kiem Kon wen tu Uni wer -
sy te tu Przy rod ni cze go we Wro cła wiu.

SA FO URA RE ZA – stu dent ka V ro ku
we te ry na rii po cho dzą ca z Fran cji – ode -
bra ła sta tu et kę „Sa pe re au de” przy zna -
wa ną przez rek to ra wy bit nym stu den -
tom. Sa fo ura jest zwy cięż czy nią kon kur -
su INTERSTUDENT dla naj lep szych
za gra nicz nych stu den tów uczą cych się
w Pol sce, człon ki nią sa mo rzą du wy dzia -
ło we go i Za rzą du Sa mo rzą du Stu den tów
UPWr. Ak tyw nie dzia ła w SKN Me dy -

Inauguracja 
roku akademickiego 2018/2019

NIE TYLKO NAGRODY

Doktor honoris causa prof. Bogusław
Buszewski i rektor Tadeusz Trziszka

Pasowanie na studenta – ważna chwila
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cy ny Zwie rząt Eg zo tycz nych „Me phi tis”,
pro wa dzi ba da nia na uko we, or ga ni zu je
kon fe ren cje, wspie ra in nych stu den tów
z za gra ni cy, an ga żu je się w ak cje cha ry -
ta tyw ne.

Naj waż niej szym punk tem in au gu ra cji
by ło nada nie ty tu łu dok to ra ho no ris cau -
sa prof. BO GU SŁA WO WI BU SZEW SKIE -
MU, któ ry ja ko spe cja li sta z za kre su che -
mii ana li tycz nej, twór ca pol skiej szko ły
chro ma to gra fii, wy bit ny uczo ny i pe da -
gog, współ pra cu je z Wy dzia łem Bio tech -
no lo gii i Na uk o Żyw no ści od nie mal
30 lat. W wy kła dzie in au gu ra cyj nym
prof. Bu szew ski mó wił o praw dzie i jej
zna cze niu w na uce (choć nie tyl ko).

Głos za bra ła tak że no wa prze wod ni -
czą ca Sa mo rzą du Stu den tów UPWr,

AN NA LI POW SKA, któ ra zwró ci ła się do
pierw szo rocz nia ków: – Kil ka lat te mu
też by łam na wa szym miej scu, co tu
kryć – lek ko wy stra szo na. No wi lu dzie,
no we wy zwa nia, wiel ka od po wie dzial -
ność. I mnó stwo py tań w gło wie: czy
wy bra łam do brą uczel nię? Czy dam so -
bie ra dę na stu diach? Czy od naj dę się tu -
taj? Dziś wiem, że ten lęk nie był wy jąt -
ko wy, że każ dy z nas, kie dy po dej mu je
wy zwa nie swo je go ży cia, bo prze cież
stu dia ta kim wy zwa niem są, prze ży wa
chwi lę nie pew no ści i zwąt pie nia. Dziś
też mo gę wam po wie dzieć, że da cie ra dę. 

List od pre mie ra JA RO SŁA WA GO WI NA
prze czy tał pod czas in au gu ra cji je go do -
rad ca spo łecz ny, PIOTR DYT KO. Uni -
wer sy tet Przy rod ni czy we Wro cła wiu

otrzy mał tak że, po dob nie jak in ne
uczel nie w kra ju, sym bo licz ny czek na
ob li ga cje Skar bu Pań stwa w wy so ko ści
po nad 30 mln zł. •
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Symboliczny czek na obligacje Skarbu Państwa
w wysokości ponad 30 milionów zł

Medal za zasługi na naszej uczelni otrzymał
Wojciech Myślecki

Profesor Bogusław Buszewski dołączył do grona doktorów honoris causa
UPWr

Tegoroczny rok akademicki to wiele nowych wyzwań związanych
z reformą 

Ewa Mańkowska, do jesieni 2018 roku wicemarszałek województwa
dolnośląskiego, i absolwenci wyróżnieni za najlepsze dyplomy roku

Jak zwykle na
uroczystości obecni byli
przedstawiciele
samorządu terytorialnego

Statuetkę „Sapere aude” zdobyła Safoura Reza
z weterynarii

Wręczenie dyplomów habilitacyjnych
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14 listopada Uniwersytet Przyrodniczy we Wrocławiu uroczyście obchodził swoje święto. Z tej okazji
nagrodzono najlepszych naukowców i wieloletnich pracowników oraz nadano tytuł doktora honoris
causa prof. WOLFGANGOWI KELLEROWI.

Ś
Świę to uczel ni i na uki wro cław skiej to
za wsze oka zja do pod su mo wań i wy róż -
nie nia naj lep szych. Srebr ny Krzyż Za -
słu gi, przy zna wa ny oso bom, któ re szcze -
gól nie za słu ży ły się dla pań stwa i spo-
łe czeń stwa, otrzy mał te go dnia prof.
MA REK LO RENC. To szcze gól ne od zna -
cze nie, jak rów nież zło te, srebr ne i brą -
zo we Me da le za Dłu go let nią Służ bę
wrę czy ła MAŁ GO RZA TA HA SIE WICZ, dy -
rek tor Wy dzia łu Nad zo ru i Kon tro li
Dol no ślą skie go Urzę du Wo je wódz kie -
go. JA NUSZ WRZAL, dol no ślą ski wi ce ku -
ra tor oświa ty, wrę czył na to miast me da -
le Ko mi sji Edu ka cji Na ro do wej.

Rek tor TA DE USZ TRZISZ KA wrę czył
od zna cze nia uczel nia ne – me da le „Za
za słu gi dla Uni wer sy te tu Przy rod ni cze -
go we Wro cła wiu” i od zna ki „Za słu żo -
ny dla Uni wer sy te tu Przy rod ni cze go we
Wro cła wiu” – jak rów nież na gro dy spe -
cjal ne za szcze gól ne osią gnię cia oraz na -
gro dy za ca ło kształt dzia łal no ści. 

Doktor MAR CE LI NA MA ZUR zo sta ła
wy róż nio na za pu bli ka cję o naj wyż szym

Im pact Fac tor na uczel ni w 2017 ro ku,
a dr hab. MAŁ GO RZA TA KA PEL KO -ŻE BER -
SKA oraz dr hab. AN NA ZI MOCH -KO -
RZYC KA za uzy ska nie ha bi li ta cji przed
35. ro kiem ży cia. Naj więk szą licz bą cy -
to wa ń mo gli się w ubie głym ro ku po -

szczy cić pro fe so ro wie: KRZYSZ TOF MA -
RYCZ, ANE TA WOJ DY ŁO, JA CEK BA NIA,
CE ZA RY KA BA ŁA i KRZYSZ TOF SO ŚNI CA.

– Dzi siaj, kie dy świę tu je my triumf
100 lat od zy ska nia nie pod le gło ści oraz
z oka zji Dnia Na uki Wro cła wia, chciał -

Święto Uniwersytetu Przyrodniczego
we Wrocławiu

Z DUMĄ I DLA NAUKI
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Profesor Wolfgang Keller, wybitny specjalista z zakresu geodezji satelitarnej, został wyróżniony
tytułem doktora honoris causa UPWr

Podczas uroczystości wręczone zostały medale za Długoletnią Służbę, Komisji Edukacji Narodowej, a prof. Marka Lorenca wyróżniono Srebrnym Krzyżem Zasługi



bym ser decz nie po gra tu lo wać wszyst -
kim na gro dzo nym i od zna czo nym.
Wasz suk ces to suk ces na szej uczel ni 
– mó wił pod czas uro czy sto ści rek tor
Ta de usz Trzisz ka. – Miej my od wa gę iść
do przo du i twórz my uni wer sy tet, któ -
ry jest i bę dzie na szą du mą. Nie bój my
się wy zwań oraz no wej usta wy. Miej my
świa do mość, że to my bu du je my wła sny
dom i two rzy my wy god ne i do stoj ne
miej sce pra cy dla sie bie. 

Naj wyż szy ty tuł aka de mic ki – dok to ra
ho no ris cau sa – uczel nia na da je wy łącz -
nie oso bom o naj wyż szym au to ry te cie
na uko wym. Pod czas świę ta uczel ni
otrzy mał go prof. Wol fgang Kel ler, za wo -
do wo zwią za ny z uni wer sy te tem w Stut -
t gar cie. Pro fe sor Kel ler współ pra cu je

z Wy dzia łem In ży nie rii Kształ to wa nia
Śro do wi ska i Geo de zji już od 20 lat. Jest
spe cja li stą z za kre su ma te ma ty ki, me tod
nu me rycz nych, prze twa rza nia sy gna łów
cy fro wych, geo de zji fi zycz nej i sa te li tar -
nej oraz geo de zyj nych sys te mów od nie -
sie nia. Pod czas uro czy sto ści wy gło sił wy -
kład pod ty tu łem „Ama zing GRACE”.
GRACE, czy li Gra vi ty Re co ve ry and Cli -
ma te Expe ri ment, to trwa ją ca 15 lat mi sja
sa te li tar na NASA i Nie miec kiej Agen cji
Ko smicz nej, któ ra mia ła na ce lu do ko na -
nie do kład nych po mia rów po la gra wi ta -
cyj ne go Zie mi.

Na zwi sko prof. Kel le ra zo sta ło od sło -
nię te na ta bli cy upa mięt nia ją cej dok -
to rów ho no ris cau sa UPWr w gma chu
głów nym, a wła dze uczel ni zło ży ły

kwia ty pod ta bli cą pa mię ci i po mni -
kiem upa mięt nia ją cym lwow skich pro -
fe so rów.

Co ro ku z oka zji Świę ta Na uki Wro -
cław skiej w li sto pa dzie przy zna wa ne są
sty pen dia dla dok to ran tów w ra mach
Stu denc kie go Pro gra mu Sty pen dial ne -
go. W tym ro ku wy róż nio ne zo sta ły trzy
przed sta wi ciel ki Uni wer sy te tu Przy rod -
ni cze go we Wro cła wiu. EWA KO ZŁOW -
SKA z Wy dzia łu Bio tech no lo gii i Na uk
o Żyw no ści oraz KA TA RZY NA KOR NIC KA
z Wy dzia łu Bio lo gii i Ho dow li Zwie rząt
otrzy ma ły Sty pen dium im. Hirsz fel da,
na to miast MAŁ GO RZA TA ŚWIĄ DER z Wy -
dzia łu In ży nie rii Kształ to wa nia Śro -
do wi ska i Geo de zji – Sty pen dium im. 
Mo zrzy ma sa. •

GŁOS UCZELNI, maj 2019

Święto uczelni to również nagrody i wyróżnienia przyznawane przez rektora UPWr

W oczekiwaniu na wykład prof. Wolfganga Kellera

Poczet sztandarowy – duma z wyróżnienia

Chwila dla fotoreportera tuż po doktoracie honoris causa
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C
Blisko 70 tys. złotych z aukcji, puszek i sprzedaży katalogów. Żywiołowy MAREK OBSZARNY,
fantastyczny ARTUR ANDRUS i chór Uniwersytetu Przyrodniczego we Wrocławiu w nowej odsłonie 
– X Koncert Noworoczny był wielkim sukcesem.

– Co raz wię cej ob ser wu je my wo kół sie bie
zła, nie na wi ści, któ re opa no wu ją te ry to -
rium na sze go czło wie czeń stwa. Sprze ci -
wić się im mo że my przez mi łość i czy nie -
nie do bra – po wie dział rek tor  prof. TA -
DE USZ TRZISZ KA, wi ta jąc go ści, któ rzy
przy szli na ju bi le uszo wy – dzie sią ty już –
Kon cert No wo rocz ny. Gwiaz dą wy da -
rze nia był Ar tur An drus, tra dy cyj nie też
przed je go wy stę pem od by ła się au kcja
cha ry ta tyw na na rzecz Fun da cji Wro -
cław skie Ho spi cjum dla Dzie ci.

Ho spi cjum obej mu je swo im za się giem
ca ły Dol ny Śląsk. W tej chwi li pod je go
opie ką jest 58 dzie ci w sta nie ter mi nal -
nym, cho rych prze wle kle i nie ule czal nie.

Przy ja cie le Uni wer sy te tu Przy rod ni cze -
go wspie ra ją pod opiecz nych ho spi cjum
od sied miu lat – pie nią dze zbie ra ne pod -
czas au kcji po zwa la ją nie tyl ko na za kup
spe cja li stycz ne go sprzę tu, pie luch, ale też
opła ce nie re ha bi li ta cji.

Pod czas au kcji, jak zwy kle dow cip nie
i z kla są pro wa dzo nej przez Mar ka Ob -
szar ne go, dzien ni ka rza Ra dia Wro cław,
li cy to wa no mię dzy in ny mi da ry od pre -
zy den ta Pol ski AN DRZE JA DU DY, pre mie -
ra MA TE USZA MO RA WIEC KIE GO, któ ry
ob jął kon cert pa tro na tem i prze słał na
rę ce rek to ra list z wy ra za mi wspar cia dla
idei wy da rze nia. Jak zwy kle naj wy żej
wy li cy to wa no rzeź bę ce nio nego ar ty sty

STA NI SŁA WA WY SOC KIE GO – Vik to rię
ku pio no za po nad 10 ty się cy. Emo cje to -
wa rzy szy ły też li cy ta cjom da ru MAR KA
WO RO NA, kanc le rza Lo ży Dol no ślą skiej
BCC „Stat ki na mo rzu”, ADA MA GREH LA
„Pa no ra my i in ne wi do ki na szkle we -
dług Fry de ry ka Ber nar da Wer ne ra”,
BAR BA RY IDZI KOW SKIEJ czy TA DE USZA
NA WRA CA JA, pre ze sa Wro cław skiej Ra -
dy Fe de ra cji Sto wa rzy szeń Na uko wo -
-Tech nicz nych NOT „Ulicz ka w Se wil li”
LO IU SA SE ELA.

Gwiaz dą wie czo ru był Ar tur An drus,
świet ny tek ściarz, dzien ni karz i ka ba re -
ciarz, ale w na strój wpro wa dził go ści
CHÓR UNI WER SY TE TU PRZY ROD NI CZE GO

X Koncert Noworoczny 

JUBILEUSZOWY 
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WE WRO CŁA WIU pod dy rek cją ALA NA
URBAN KA i so li sta MI CHAŁ GASZ. W je go
wy ko na niu go ście kon cer tu usły sze li
na po czą tek wiel ki prze bój ZBI GNIE WA
WO DEC KIE GO „Za cznij od Ba cha”, a na
za koń cze nie dwa utwo ry wy ko na ne
ra zem z chó rem – MAR KA GRE CHU TY
„Dni, któ rych nie zna my” i LE ONAR DA
CO HE NA „Al le lu ja”. Sam chór, w no wej
od sło nie (stro je!) rów nież nie za wiódł,
przy go to wu jąc pod czuj ną rę ką ma estro
prof. Urban ka ko lę dy – wszak kon cert
był no wo rocz ny. 

A po tem na sce nie po ja wił się Ar tur
An drus, któ ry z miej sca pod bił pu blicz -

ność, za po wia da jąc, że bę dzie jej ulu bio -
nym ar ty stą. Kon cert otwo rzył pio sen ką
de dy ko wa ną MA RII CZU BA SZEK. A po -
tem mie li śmy gej zer hu mo ru in te lek -
tu al ne go wy wo łu ją cy sal wy śmie chu.
I z pio sen ki na pi sa nej dla FRAN KA SI NA -
TRY (bo któż by nie chciał mieć pio sen -
ki dla Fran ka Si na try w CV), i z pro po -
zy cji na zwy dla mę skiej czę ści chó ru
UPWr, któ ry do łą czył do Ar tu ra An -
dru sa w pio sen ce dla nar cia rzy (mia ły
być Kra jo we Chwa sty Po lne i Ogro do -
we, ale sta nę ło na Wra ku Czło wie ka),
czy żeń skiej, wy stę pu ją cej w „tra dy cyj -
nych wro cław skich stro jach lu do wych” 

– Agro fi to ce ne lo go wian ki, z któ rą wy -
ko nał bal la dę dzia dow ską GRZE SIU KA
z no wym, wła snym tek stem. Owe, jak że
kar ko łom ne na zwy, by ły... ty tu ła mi
ksią żek, ja kie znaj do wa ły się na pół kach
w gar de ro bie ar ty sty, jak naj bar dziej
przy rod ni czej.

Dwa bi sy, owa cja na sto ją co i wresz cie
po in ta po owych bi sach – „Na wi dow ni
osiadł czar no -bia ły kurz. By li ście cu -
dow ni – idź cie so bie już!”. Ar tur An -
drus, „co to pił w Spa le i spał w Pi le”,
wraz z ze spo łem pod bił pu blicz ność
dzie sią te go, ju bi le uszo we go Kon cer tu
No wo rocz ne go. •
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P
ProfesorTADEUSZ TRZISZKA, rektor Uniwersytetu Przyrodniczego, został wyróżniony tytułem doktora
honoris causa Uniwersytetu Medycznego we Wrocławiu. To zwieńczenie wieloletniej i bardzo dobrej
współpracy naukowej z medykami. 

Pro fe sor Ta de usz Trzisz ka, py ta ny o to,
czy współ pra ca przy rod ni ka z me dy -
kiem jest ła twa, po wie dział: – Ja bym
po wie dział, że przy jem na, bo jak ro zu -
miem, mó wi my o mo jej współ pra cy
z na ukow ca mi z Uni wer sy te tu Me dycz -
ne go we Wro cła wiu. I to wie lo let niej, bo
się ga ją cej 20 lat wstecz. Oczy wi ście ta
współ pra ca do ty czy ła po je dyn cze go te -
ma tu, jed ne go na ukow ca, wy mia ny
wie dzy na se mi na riach czy kon fe ren -
cjach na uko wych, ale głę bia po ja wi ła się
wte dy, gdy po łą czył nas słyn ny już pro -
jekt OVOCURA. 

Ów pro jekt, zna ny i do ce nio ny nie
tyl ko w Pol sce, ale rów nież za gra ni cą,

do ty czył wła ści wo ści bio lo gicz nych jaj
i in no wa cyj nych tech no lo gii po zy ski wa -
nia z nich bio lo gicz nie ak tyw nych
skład ni ków dla po trzeb pro fi lak ty ki zdro -
wot nej. Pod czas pra cy nad nim pro fe sor
Ta de usz Trzisz ka po znał wie lu świet -
nych na ukow ców, m.in. pro fe sor z za -
kre su psy chia trii, JO AN NĘ RY MA SZEW -
SKĄ, czy pro fe so ra AN DRZE JA SZU BĘ
spe cja li zu ją ce go się w cho ro bach zwią -
za nych z nad ci śnie niem tęt ni czym. 

– Mu sia łem jed nak naj pierw prze ko -
nać me dy ków do jaj, bo by ły przez nich
uwa ża ne za pro dukt dru gie go sor tu ze
wzglę du na du żą za war tość cho le ste ro -
lu. Pa no wa ło dość po wszech ne prze ko -

na nie, że przy czy nia ją się do wy stę po -
wa nia miaż dży cy, nad ci śnie nia, za wa -
łów, jed nym sło wem ja ja mia ły fa tal ne

GODNOŚĆ, KTÓRA
ZOBOWIĄZUJE

Rektor TADEUSZ TRZISZKA 
doktorem honoris causa 
Uniwersytetu 
Medycznego 
we Wrocławiu

Profesor Małgorzata Sobieszczańska mówiła
o licznych projektach naukowych
realizowanych wspólnie z Uniwersytetem
Medycznym we Wrocławiu 
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ko no ta cje. Mó wię oczy wi ście o sy tu acji
w Pol sce i w pol skim śro do wi sku me -
dycz nym, bo te opi nie na Za cho dzie
by ły już w de fen syw ie. W 1997 ro ku by -
łem na kon fe ren cji na uko wej w Atlan -
cie w Sta nach Zjed no czo nych, gdzie
jed no z ha seł brzmia ło „two eggs eve ry
day”. U nas do pie ro 10 lat póź niej za -
czę to ina czej pa trzeć na ja ja, ale też i dzię -
ki tej zmia nie uda ło się nam stwo rzyć ze -
spół do re ali za cji pro jek tu OVOCURA
pod ko niec pierw szej de ka dy lat dwu ty -
sięcz nych – tłu ma czył przed uro czy sto -
ścią rek to r Ta de usz Trzisz ka i pod kre -
ślił, że owoc tej współ pra cy pre zen to -
wa ny był na kon fe ren cjach na uko wych

na wszyst kich kon ty nen tach z wy jąt -
kiem An tark ty dy. 

I wszę dzie bu dził ogrom ne za in te re -
so wa nie. 

Po wo ła ne do ży cia kon sor cjum two -
rzo ne przez Uni wer sy tet Przy rod ni czy
i Uni wer sy tet Me dycz ny z jed nej stro ny
mia ło za za da nie wy ko rzy stać in no wa -
cyj ne tech no lo gie po zy ski wa nia bio ak -
tyw nych sub stan cji z jaj, a z dru giej oce -
nić ich dzia ła nie na or ga nizm czło wie -
ka. W trak cie prac wy izo lo wa no z żółt ka
yol ki nę, nie zna ną wcze śniej sub stan cję,
na wią zu jąc tym sa mym do od kry cia
pro fe so ra PO LA NOW SKIE GO, pra cu ją ce -
go nad sub stan cja mi ak tyw ny mi, któ re

mo gły by mieć za sto so wa nie w cho ro bie
Al zhe ime ra. 

– Pro fe sor, ba da jąc sia rę, uzy skał ko -
lo sty ni nę, któ rą osta tecz nie prze ję li
Ame ry ka nie. Fir ma far ma ceu tycz na,
któ ra ją pro du ku je, ma mi liar dy do la -
rów rocz ne go ob ro tu. A my po szli śmy
tro pem pro fe so ra Po la now skie go. Żółt -
ko ja ja ma tę sa mą ge ne zę co sia ra. Je śli
w sia rze jest sub stan cja, któ ra ha mu je
roz wój al zhe ime ra, to co jest w żółt ku?
Oka za ło się w trak cie ba dań, że z tym
na szym żółt kiem jest jed nak zu peł nie
ina czej niż z sia rą, ale jed no cze śnie po -
zy ska li śmy yol ki nę, któ ra ma jesz cze
lep sze wła ści wo ści niż ko lo sty ni na z sia -
ry. Pro fe sor Ry ma szew ska przy go to wa -
ła pro gram ba daw czy, a wy ni ki oka za ły
się fan ta stycz ne. Do dzi siaj pra cu je my
nad za sto so wa niem yol ki ny. I re asu mu -
jąc, bez me dy ków nie by ło by tych suk -
ce sów i dal szych ba dań – pod kre ślał
pro fe sor Ta de usz Trzisz ka, dla któ re go
wy róż nie nie ho no ro wym dok to ra tem
przy zna nym mu przez Se nat Uni wer sy -
te tu Me dycz ne go we Wro cła wiu to
wiel kie zo bo wią za nie, przy po mi na ją ce
o po ko rze, ja ką po wi nien mieć w so bie
każ dy na uko wiec. •

Profesor Tadeusz Trziszka nie krył wzruszenia uroczystością Wykład prof. Trziszki wzbudził ogromne zainteresowanie słuchaczy

Gratulacje od prezydenta Wrocławia Jacka
Sutryka

Profesor Piotr Dzięgiel, prorektor ds. dydaktyki,
dokonał aktu promocji doktora hc

Doktorat hc dla profesora Tadeusza Trziszki 
to najlepszy dowód na to, że przyrodnicy i medycy
razem w nauce mogą osiągnąć więcej



23 września 

V Święto Sera i Wina to wielki sukces frekwencyjny 
– na Pawłowicach spotkało się ponad 5 tys.
miłośników regionalnych wyrobów serowarskich
i winiarskich. Więcej na str. 40–41.
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28 września  

30 Kreatywnych Wrocławia, a wśród nich troje naukowców UPWr: doktoranci
KATARZYNA KORNICKA i PAWEŁ STĘPIEŃ oraz prof. KRZYSZTOF SOŚNICA.

Działo się...
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4 października 

Chór Uniwersytetu Przyrodniczego we Wrocławiu wygrał jedną
z konkursowych kategorii, zdobył złoty dyplom w kolejnej
i zakwalifikował się do grona pięciu najlepszych chórów
II Międzynarodowego Festiwalu i Konkursu Chóralnego na Korfu.

16 października 

Katedra i Klinika Chirurgii UPWr z Polską Nagrodą
Innowacyjności 2018, przyznawaną przez Polską Agencję
Przedsiębiorczości i redakcję „Forum Przedsiębiorczości”.

20 października  

Uniwersytet
Przyrodniczy 
we Wrocławiu po raz
czwarty otworzył się
dla wrocławian
podczas Nocy
Laboratoriów.
Wspólnie z firmą
Tołpa zaprosiliśmy
mieszkańców 
do laboratorium
kosmetycznego.
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3 października  

Inauguracja roku akademickiego 2018/2019 na UPWr. 
Więcej na str. 42–43.

10 października  

Ankietyzacja, w której studenci oceniali swoich prowadzących z poprzedniego semestru, pozwoliła wyłonić
najlepszych: dr. WŁODZIMIERZA KITĘ, prof. BOŻENĘ OBMIŃSKĄ-MRUKOWICZ, dr EWĘ PIOTROWSKĄ, 
prof. ADAMA ROMANA i dr. MARCINA SOBOTĘ.

1 października  

Środowiskowa inauguracja roku akademickiego.



31 października 

Studenci Uniwersytetu Przyrodniczego we Wrocławiu
zadbali o groby rektorów uczelni tuż przed dniem
Wszystkich Świętych.

26 października 

Doktor DOMINIKA KULIG
(na zdjęciu z lewej) i dr hab. ANNA
GLISZCZYŃSKA (z prawej) 
z Wydziału Biotechnologii i Nauk
o Żywności zostały laureatkami
Nagród Premiera za wyróżnione
rozprawy doktorskie i wysoko
ocenione osiągnięcia będące
podstawą nadania stopnia
naukowego doktora habilitowanego.
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30 października 

KAROLINA TKACZ i IGOR TURKIEWICZ – magistranci prof. ANETY WOJDYŁO
z Wydziału Biotechnologii i Nauk o Żywności – zdobyli „Diamentowe
Granty”, czyli 220 tys. zł na badania i własne wynagrodzenie.

REKLAMA
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14 listopada 

Święto Uniwersytetu
Przyrodniczego 
we Wrocławiu. 
Więcej na str. 44–45.

14–17 listopada 

Absolutorium
Wydziału Biologii
i Hodowli Zwierząt.
Profesorem
honorowym UPWr
został podczas
uroczystości
RADOSŁAW
RATAJSZCZAK, prezes
wrocławskiego zoo. 

27 listopada 

Otworzyliśmy Centrum Inżynierii
Genetycznej wyposażone
w unikatową na Dolnym Śląsku
infrastrukturę badawczą. 

22 listopada 

Troje naukowców UPWr – dr PAULINA NOWICKA, 
dr hab. TOMASZ HADAŚ i dr hab. BŁAŻEJ POŹNIAK
– otrzymało stypendia ministra nauki i szkolnictwa wyższego
dla wybitnie uzdolnionych młodych naukowców. 

24 listopada 

Absolutorium Wydziału Biotechnologii
i Nauk o Żywności. 

22 listopada 

SKN Gleboznawstwa i Ochrony
Środowiska zdobyło wyróżnienie
w kategorii Projektu Roku 2018
w konkursie StRuNa za realizację
projektu „Przywrócenie warunków
sukcesji w kopalni Nowogród
Bobrzański dzięki rekultywacji
biologicznej”.

10 listopada 

Absolutorium
Wydziału
Inżynierii
Kształtowania
Środowiska
i Geodezji.

Działo się...

14 listopada 

Profesor WOJCIECH
DOBICKI z Katedry
Limnologii
i Rybactwa odebrał
nominację
profesorską z rąk
prezydenta
ANDRZEJA DUDY. 
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12 grudnia 

Doktor PAULINA NOWICKA
z Wydziału Biotechnologii
i Nauk o Żywności została
laureatką programu „Lider” 
dla naukowców przed 35.
rokiem życia, którzy chcą
zdobywać doświadczenie
w kierowaniu projektami
badawczymi i w budowaniu
zespołu.

6 grudnia 

Dzień Aktywności Studenckiej to co roku okazja
do zaprezentowania działalności studentów i nagrodzenia
tych najlepszych. W tym roku studenci spotkali się w Centrum
Dydaktyczno-Naukowym już po raz siedemnasty.

13 grudnia 

Pięcioro naukowców UPWr – dr hab. BEATA ŁABAZ, prof. KRZYSZTOF MARYCZ, 
prof. KRZYSZTOF SOŚNICA, dr JAROSŁAW WAROSZEWSKI
i prof. ANETA WOJDYŁO – zdobyło granty w konkursie Narodowego Centrum
Nauki – Opus 15. Ich łączna wartość to niemal 4 mln zł.

19 grudnia 

Prezydent Wrocławia, JACEK SUTRYK, był gościem
Uniwersytetu Przyrodniczego we Wrocławiu podczas
pierwszego w nowej kadencji spotkania 
ze środowiskiem akademickim. 

19 grudnia 

Zgodnie z Ustawą
2.0 Konwent UPWr
zakończył
działalność. 

54 KRONIKA WYDARZEŃ
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1 grudnia 

Absolutorium Wydziału Przyrodniczo-Technologicznego.
5 grudnia 

Doktoranci KATARZYNA GODLEWSKA z Wydziału Przyrodniczo-
-Technologicznego i GRZEGORZ BURY z Wydziału Inżynierii
Kształtowania Środowiska i Geodezji zdobyli w sumie 
ponad 400 tys. zł na badania w ramach konkursu Preludium 15.
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22 stycznia 

Zakończyliśmy kolejny etap budowy zielonego
uniwersytetu – ocieplenie budynków 
przy ul. Kożuchowskiej.

24 stycznia 

Troje studentów Uniwersytetu Przyrodniczego
zakwalifikowało się do programu TopMinds. 
To IGOR TURKIEWICZ, KAROLINA TKACZ – doktoranci
prof. ANETY WOJDYŁO – oraz MARTA KAWICKA z I roku
weterynarii.

21 stycznia 

Profesor ANETA WOJDYŁO
została członkiem Rady
Narodowego Centrum Nauki
na czteroletnią kadencję
od 2018 do 2022 roku.
Nominację odebrała
podczas gali otwarcia nowej
siedziby NCN w Krakowie
z rąk ministra nauki
i szkolnictwa
wyższego – JAROSŁAWA
GOWINA. 

3 stycznia 

Dwoje naukowców wrocławskiej weterynarii 
– prof. AGNIESZKA NOSZCZYK-NOWAK i prof. MICHAŁ
DZIĘCIOŁ – wraz z wrocławskimi firmami zrealizuje
projekty w ramach miejskiego projektu Mozart. 
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9 stycznia 

Trzy granty z programu Miniatura 2 Narodowego Centrum
Nauki otrzymali naukowcy UPWr: dr ALEKSANDRA
GRUDNIEWSKA, dr TOMASZ JANEK i dr KAMIL SIERŻANT.
W sumie to prawie 150 tys. na badania. 
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31 stycznia 

X jubileuszowy Koncert Noworoczny to
blisko 70 tysięcy złotych z aukcji, puszek
i sprzedaży katalogów, żywiołowy MAREK
OBSZARNY, fantastyczny ARTUR ANDRUS
i chór Uniwersytetu Przyrodniczego 
we Wrocławiu w nowej odsłonie. Więcej
na str. 46–47.

13 stycznia 

Studencki sztab Wielkiej Orkiestry Świątecznej Pomocy
działający przy UPWr zagrał po raz drugi i zebrał 
ponad 100 tys. zł. 

10 stycznia 

Jest szarmancki,
błyskotliwy i zawstydza
wiedzą. Uwielbiany
na Wydziale
Biotechnologii i Nauk
o Żywności, w zespole
fermentacyjnym Katedry
Technologii Fermentacji
i Zbóż jest po prostu
kochany. 95. urodziny
JERZEGO
KIERSNOWSKIEGO
świętowały tłumy.

19 stycznia 

Pożegnaliśmy 
prof. RYSZARDA BADURĘ,
lekarza weterynarii,
wybitnego chirurga,
wieloletniego rektora
UPWr.



13 lutego 

Profesor ANITA RYWIŃSKA
odebrała nominację profesorską
z rąk Prezydenta RP, ANDRZEJA
DUDY. 
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9 lutego 

Zmarł prof. ROMUALD ŻMUDA, dyrektor Instytutu
Kształtowania i Ochrony Środowiska.

Działo się...
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13 lutego 

Zespół prof. WOJCIECHA NIŻAŃSKIEGO
z Katedry Rozrodu z Kliniką Zwierząt
Gospodarskich przeprowadził pierwszy
udany i opisany zabieg sztucznej
inseminacji kotki w naszej części Europy.



15 lutego 

EWA KOZŁOWSKA, doktorantka w Katedrze Chemii UPWr,
wraz z zespołem zdobyła tytuł studenta-wynalazcy
i będzie reprezentować Polskę podczas Międzynarodowej
Wystawy Wynalazków w Genewie. JOANNA KOZŁOWSKA,
zeszłoroczna laureatka, zdobyła wyróżnienie.

27 lutego 

Troje studentów weterynarii
i dwie doktorantki Wydziału
Biotechnologii i Nauk
o Żywności – stypendyści
ministra nauki i szkolnictwa
wyższego zostali docenieni
za wybitne osiągnięcia naukowe
i odebrali gratulacje podczas
posiedzenia Senatu UPWr.
Od lewej: DOROTA RZECHONEK,
MICHAŁ PŁÓCIENNIK, EWA
KOZŁOWSKA, ALEKSANDRA
PODOLAK, KACPER NOWAK.

18 lutego 

Profesor KRZYSZTOF
SOŚNICA został
członkiem Rady
Zarządzającej
Międzynarodowej Służby
Pomiarów Laserowych
(ang. International Laser
Ranging Service, ILRS).

28 lutego 

Pod hasłem „Przełomy
w nauce” spotkali się
na UPWr wrocławscy
studenci. Tłumy
przyciągnęły prezentacje
kół naukowych, konkursy
talentów, pojedynek
MasterChefów i wykład
gwiazdy wieczoru 
– DAWIDA MYŚLIWCA
z kanału „Uwaga!
Naukowy Bełkot”.

Grupa Kapitałowa Powszechnego Zakładu Ubezpieczeń SA (Grupa PZU) jest największą instytucją finansową 
w Polsce oraz Europie Środkowo-Wschodniej. Na jej czele stoi PZU SA, którego tradycje sięgają 1803 roku, 

kiedy powstało pierwsze na ziemiach polskich towarzystwo ubezpieczeniowe.

Od 2010 roku spółka PZU SA jest notowana na Giełdzie Papierów Wartościowych w Warszawie, gdzie –
od debiutu – znajduje się w czołówce najwyżej wycenianych i najbardziej płynnych spółek.

Grupa PZU zarządza ok. 300 mld zł aktywów i świadczy usługi dla 22 milionów klientów w pięciu krajach. 
Według badań spontanicznej znajomości marki, PZU osiąga wynik 88%, a w przypadku badań 

wspomaganej – 100%, co czyni PZU najbardziej rozpoznawalną marką w Polsce.

REKLAMA



1 marca 

Uniwersytet Dzieci
od ponad dekady rozbudza
w dzieciach ciekawość
i chęć do nauki. Na UPWr,
podczas śniadania
przyjaciół Fundacji
Uniwersytet Dzieci,
dyskutowano o potrzebie
zmian w polskich szkołach. 
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14 marca 

Rektor UPWr TADEUSZ TRZISZKA wyróżniony tytułem doktora honoris
causa Uniwersytetu Medycznego we Wrocławiu. Więcej na str. 48–49.

20 marca 

BARTEK JAKUBIAK
i KACPER MĘDYGRAŁ
znaleźli się wśród
osób nominowanych
w konkursie
Wrocławskie Oblicza
Wolontariatu. Kacper
został wyróżniony
nagrodą specjalną
jury.

22 marca 

Warsztaty i pokazy, wykłady i dyskusje – na Wydziale Inżynierii Kształtowania
Środowiska i Geodezji po raz piąty obchodzono Światowy Dzień Wody.

27 marca 

AREK KAZNOWSKI, student weterynarii
UPWr, zajął pierwsze miejsce w kategorii
ujeżdżenia w międzynarodowych zawodach
studentów weterynarii w Edynburgu. Zawody
organizowała Królewska Szkoła
Weterynaryjna. Na zdjęciu z drużyną.

28 marca 

Po raz pierwszy Uniwersytet Przyrodniczy 
we Wrocławiu został liderem projektu,
finansowanego w ramach programu H2020.
Wartość „Gathers” to blisko 800 tysięcy euro,
z czego 400 tysięcy trafi na naszą uczelnię.

29 marca 

MATEUSZ NIWIŃSKI z II roku
architektury krajobrazu sprząta
Wrocław. I przekonuje do działania
innych – hashtagiem
#MakeWroclawCleanAgain.
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Działo się...

15–17 marca 

Dni Otwarte UPWr – zaprosiliśmy uczniów
szkół średnich i pasjonatów nauki, by
na własne oczy przekonali się, dlaczego
warto studiować na naszej uczelni.

22 marca 

Studenci podsumowali zimowy semestr roku akademickiego 2018/2019,
oceniając swoich prowadzących. Najlepsi okazali się: prof. ADAM ROMAN, 
dr EWA PIOTROWSKA, dr JERZY POTYRAŁA, dr EWA KARUGA-KUŹNIEWSKA, 
dr hab. WOJCIECH PUSZ, AGNIESZKA WRÓBLEWSKA i ZDZISŁAW KOCZARSKI.



10 kwietnia 

Profesor AGNIESZKA
NOSZCZYK-NOWAK została
profesorem belwederskim. 
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3 kwietnia 

KAROLINA NOWACKA, studentka Wydziału
Biologii i Hodowli Zwierząt UPWr, studiuje
w Chinach i jest wolontariuszką w ośrodku,
do którego trafiają małpy konfiskowane
handlarzom.

16 kwietnia 

EWA KOZŁOWSKA, doktorantka Katedry
Chemii, zdobyła brązowy medal i nagrodę
specjalną przyznaną przez Uniwersytet Króla
Abdulaziza z Arabii Saudyjskiej podczas
47. Międzynarodowej Wystawy Wynalazków
w Genewie. 

8 maja 

Tegorocznym laureatem stypendium im. Anny
Pasek został KRZYSZTOF WOLSKI, doktorant
w Instytucie Inżynierii Środowiska na Wydziale
Inżynierii Kształtowania Środowiska i Geodezji.

11 kwietnia 

Na Wydziale Medycyny Weterynaryjnej powstało nowe terrarium,
w którym zamieszkały trzy pytony królewskie. 

15 kwietnia 

Absolutorium Wydziału Medycyny Weterynaryjnej. 
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7 kwietnia 

Zmarł prof. HENRYK
GERINGER DE OEDENBERG.

19 kwietnia 

Pożegnaliśmy prof. HENRYKA SKRABKĘ.
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